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Nowe orędzie Trumana

W ojskow a współ 
krajów  zachodnie) półkuli

Prezydent Stenów Zjednoczonych Trnmen wystosował do Koogreso i S e n a t u  obszerny memoriał, w kto-

tym omawńa koiueczność niihtarne^ “ "nież Kanada, aczkolwiek kraj ten
Rzecz charakterystyczna, ze w m • ' militarna a wiec Truman przewiduje wciągnie-

£  K a ld T  waorbi“  z ^ d r ie ń  ¡ . W »  obrony «lego zachodniego kontynentu przed ewentualna a nie

określoną agresją.

W a s z y n g  to n  (PAP)l
Rezydent Truman wystoso 
}vał d0 izby Reprezentantów 
• do Senatu orędzie, w któ- 
fyvn wzywa do uchwalenia 
•stawy o „całkowitej wspól- 
bracy wojskowej pomiędzy 
fanam i Zjednoczonymi, kra 
iaani Ameryki Łacińskiej i 
kanadą". Ustawa taka upo­
ważniałaby rząd do zawar- 
e,a z wymienionymi krajami 
Porozumień w sprawie: 1) 
^szkolenia personelu woj­
skowego i morskiego przez

s f r t z e i k , s - s s  p s =  s r
S X  k f t i l g .  " Z k ł * m 5 £  " S y t o M - r u m e n  pedkrę

ślii w orędziu, że porozumie­
nia w sprawie współpracy 
wojskowej mogą mieć na 
widoku jedynie cele obronne 
.oraz cel utrzymania pokoju 
,i bezpieczeństwa. Będą one 
pozostawać w całkowitej 
zgodzie z literą i duchem Kar 
ty

Agencja Reutera podkre­
śla, że po raz pierwszy w 
kwestii współpracy wojsko­
wej krajów półkuli zachod­
niej wymieniona jest Kana­
da. która nie jest ani człon­
kiem Unii Panamerykań- 
skiej. ani sygnatariuszem

Narodów Zjednoczonych.! układu w Chapultepec.

Goście czechosłowaccy *  K łodzku
- ______ . t ___ aw im < U Ś M

słowackich powitali wicestarosta i 
burmistrz Kudów ej Twardy.

W ycieczka uda ła  się z ko le i do 
P o lan icy -Z d ro ju , gdzie zw iedziła

i i^ca -w Waszyngtonie Mię 
pynairodowa Rada dlo Spraw 
•ywnościiowych postanowiła 
|a poniedziałkowym posie- 
2eniu zwołać w lipcu br. 
beejailTią konferencję żywno- 
lc*®w,o - rolniczą przy ttdssŁa* 
e przedstawicieli 32 państw 
Ndąeyeb członkami ONZ, 
Ĵ-ńra powziąć by miała kro- 

w kieirunkoj zwalczania 
Łażącego w  Europie widma 
słodu, Na wczorajszym po- 
“Jedzeniu wybrano poldlkomi- 
“1̂> której zadaniem jest oprą 
^Warnie sprawozdania, które 
Sa być przedłożone w  środę 
^ędizy,narodowej Radzie do 
sPraw Żywnościowych. 

Amerykański minister ro l-

Wyjazd delegacji 
jugosłowiańskiej

WarsBsawa. (PAP) Po zakończe- 
„ lt l rokow ań i  podp isan iu um ów  
^°*Podarczych w  d n iu  25 bm. o- 
Uscda W arszawę delegacja Rzą 

.  ' federacy jnego  Ludow e j Re 
g«oliici Jugos ław ii pod przew o­
dn ictw em  M in is tra  A. H ebran-

, W drodze do B e lgradu delegacji 
^ f z y s z y  ambasador Jugosław ii 

W arszawie p. P rib icev ic . 
śe' ^  dw orcu odjeżdżających go- 

jugosłow iańskich  żegnali: M i-  
ep Przem ysłu i  H a nd lu  p. H. 

.m c ,  w icem in is trow ie  Szyr i Ró- 
hSKi oraz w yżsi urzędnicy M i-  

* lste rstwa.

S e r d e c z n o  « ’ ¿ m o s / e # * « *  s t j s l e i l z l t i e l  sw i z y t y  (
K ł o d z k o  W  ub. niedzielę j go. Z ram ien ia  w o jska czechoslm stowaskieh po w ita ł. wices aro* a

^ ^ tó ^ o T d S ^  S  W ycieczka ezeehosło-
Hrabię starosta nadgranicz- wacka przybyła  z le w izy tą  

nego m iasteczka Nachod A . M a r- ziemię k lo a k ą  d  a Zdrojowy, domy wypoczyn-
tinek, b u rm is trz  N owotny, k w e  itp . Goście czechosłowaccy
sta H ronova Meissner, bu rm is trz  « O W P *  _anicv nastąpiło w S ło i zw iedz ili następnie bazylikę  w  
F. Tomasz oraz przedstaw icie le j kroczenie _ y jH>. c3;ech<) | W ambierzycach, zamek w  Boz- 
żyeia samorządowego i  społeczne- i nem ko ło  ... . itow je> w  k tó ry m  przebywa 120

---------------- ---------- ' dzieci rum uńskich  na koloniach.,
le tn ich  i  uda li się do K łodzka .: 
Łam  w  sa li ratuszowej zosta li; 
podjęci przez p rzedstaw ic ie li Za­
rządu M ie jsk iego tradycy jną  lam - 
pką w ina  przy ezym przem ów ie­
n ia  nacechowane d uysą serdecz­
nością w yg ło s ili bu rm is trz  K ło d z ­
ka M łynk iew icz , a ze strony cze­
chosłowackie gen. K u tar.

feo w o | i t o  m y ś u a c f t t  ig n /n o ś c i« « » «

Światowa komisja do zwalczania głodu
Waszyngton (ob. wi.). Obra. nictwa Anderson, który za­

proponował zwalanie specjal­
nej konferencji żywraośoiowo- 
rotóczej stwierdził, że jeśli 
nie zostaną przedsięwzięte 
środki w kierunku racjonal­
nego rozdziału zapasó w żyw­
ność iiowych z nadchodzących 
zbiorów, to nia przyszły rok 
świat może stanąć wobec je­
szcze większych trudności 
apruwizacyjnych niż obecnie. 
Min. Anderson ostrzegł, iż 
mimio spodziewanych rekor­

dowych zbiorów, St. Zjedtno- 
czone nic będą w możności 
pokryć zapotrzebowania.

Sekretarz światowej Rady 
Ż y w n o ś c io w e j Fitzgerald w 
raporcie wystosowanym d o  
M ię d z y n a ro d o w e j Rady dla 
Spraw Ż y w n o ś c i stwierdził, 
że w 12 krajach, wśród k tó ­
rych Znajduje się Austria, 
Włochy, Grecja, P o ls k a ,  Wę­
gry i Jugosławia, sytuacja 
żywnościowa jest bardzo po­
ważna. (K)

W y b u c h  u  f a b r y c e  r u g t u t e h  a

Dalszy akt terroru w Egipcie
K A IR . (obsł. w ł.) W związku 

/, licznym i zamachami b«” lb 
w ym i, jak ie  m ają « w «  " t * .  
renie Egiptu, egipskic immsteT-
stwo spraw we w nętrzu  > c h 'v y  
dało zarządzenie, na 
którego udający się, na przedsta 
w ienia f ilm o w e  me b^  m ° | "  
przynosić ze sobą P&c ' 
rów nież pa lić papicr.isow pod ^  
seansów film ow ych , » p r o « «  *  
wydaną zarządzenia, dotyczące o 
s tre i k o n tro li obcokra jow ców  oraz 
wzm ocnienia oddziałów pobcy j- 
nvch i  stworzenia specjalnego 
korpusu bezpieczeństwa wewnętrz

^W e d łu g  in fo rm a c ji podanych 
p rfe^  korespondenta agencji
France Prcsse, w jednej z eg.P-

Goścłe czechosłowaccy odjecha­
l i  do Nachodu przez Kudowę.

P raw dz iw ym  dobrodzie jstwem  d la  dz ia tw y po lsk ie j są sanatoria 
w  k tó rych  dzieci, otoczone tro s k liw ą  opieką i należycie odżyw ia­
ne, pozostają przez w ie le  tygo dn i pod czu jnym  okiem  lekarzy i 
p ie lęgniarek, ra tu jących zagrożone zdrow ie wzrastającego nowe­

go pokolenia.
Foto SAP dla „D z ie n n ika  Zachodniego

¡ \ a  r z e c z  p e i » o « l z ł « » i

Hojny dar Ząbkowic

skich fa b ry k  zapałek m ia ła  wczo 
ra j m iejsce silna eksplozja, k tó ra  
spowodowała śm ierć o osob za­
trudn ionych  przy p ro du kc ji za­
pałek. Równocześnie 28 osob od­
niosło ciężkie rany. Władze poh- 
cyjne przeprowadzają seisłe do 
chodzenia, (pff)

Z ą b k o w i c e  Ś l. Cale 
społeczeństwo nie szczędzi 
ofiar na rzecz dotkniętych 
powodzią. Do dnia dzisiej­
szego na konto naszej re­
dakcji wpłynęło z dobrowol­
nych ofiar 2.602 6000.

Wczoraj otrzymaliśmy list 
od Zarządu Miejskiego z 
Ząbkowic na Dolnym Śląsku 
tej treści:

„Szanowna Redakcja ze 
chce przyjąć do wiadomo­
ści. że równocześnie prze­
kazuje Zarząd Miejski w 
w Ząbkowicach Śląskich

w

451.188 złotych (czterysta 1 tkniętych klęska powodzi.

jeden tysięcy 188 złotych) i Podkreślamy, że ofiara zło 
na rzecz powodzian, zebra ¿ona przez repatriantów 
ne z dobrowolnych datków i osadników z miasta i

całym powiecie żabko-! powiatu ząbkowickiego, któ
trzy sami jeszcze są w- trud­
nych warunkach zasługuje 
na szczególne uznanie, tym 
bardziej, że Ząbkowice są 
niewielkim miastem, liczą­
cym zaledwie kilka tysięcy 
mieszkańców, a powiat jest 
wybitnie robotniczy. W tej 
chwili nie rozporządzamy 
jeszcze dokładnymi danymi, 
nie mniej jednak hojna ofia­
ra na

wickim.
Prosimy o przekazanie 

tych pieniędzy gdzie nale­
ży oraz o zamieszczenie w 
swym najbardziej u nas 
poczytnym piśmie wzmian 
ki.
Wszystkim ofiarodawcom 

z miasta i powiatu ząbowic- 
kiego składamy serdeczne 
podziękowanie w imieniu do

”  » H i ł i o n o H  t fu  tu m » *  / \ m T » 7

oszta budowg siedziby
sumę 27

L ak e  S u c c e s s  (Obsł. I bieżący w®bec c*e
Przedmiotem obrad Or- jmlh^  et^ at wysunie we- 

nizacji Narodów /Jedno- go sê  „  ie<J, praw<lopo- 
jnycti jest obecnie sprawa wszelkiego
a o wy gmachu przeznaczo 
i(l dla sekretariatu i odpo- 
£dnich pomieszczeń dla 
3nków ONZ. Koszta hudo- 
r smachu sa obliczone na 

od 80 do 100 milionów 
ltu'ó\\. Budżet ONZ na rok:

dług "wszelkiego prąwdopa 
dobieństwa propozycje na te
rum ON^- bv xwr0LT  -sie 1 Stanów Ziednooznycłi z pro­
śba o ubielenie pożyczki fi­
nansowej. przeznaczone) «a 
budowy projektowanego! gma 
c hu-

W ie lk ie  m aneiurji brj)tf)jskie

Wykorzystanie doświadczeń z Bikini
, . . -( ; oi na\\T-rr\\\7 nń r1:v. norweskie.

Londyn. (AP I) 31 m aja rozpocz­
ną sie w ie lk ie  m anew ry fio ły  b ry ­
ty js k ie j, w  czasie k tó rych  w y k o ­
rzystane zostaną doświadczenia 
eksperym entu na B ik in i. Po raz 
pierwszy w  m anewrach weźm ie 
udzia ł le k k i lo tn iskow iec 180.000- 
tonow y „C entau r“ , przystosowany 
do teoretycznej w o jn y  atomowej.

Eksperci tw ierdzą, że na „Cen­
taurze“  zainstalowane są w y rz u t­
n ie  ra k ie t i  pocisków k ie ro w a ­
nych fa la m i rad io w ym i toraz in ­
sta lacje do s tartow ania  b ry ty j­
skich m yśliw ców  o napędzie od­
rzutow ym .

W  manewrach wezmą udzia ł 
dwa lo tn iskow ce „Vengennce“  i  
Ilu s tr io u s “ , k tó re  będą s tanow i­

ły  p u n k ty  centra lne m ąpew rów  
w raz z k rążo w n ikam i „D u ke  o f 
Y o rk “ . „Hanson“  i  „H o w e“  
Prócz tego B ry ty jczycy  uży ją  5

ców 20 lodzi podwodnych i  21 , new rów  porty, norweskie, 
k o m e t  i  poław iaczy m in. O krę ty  cuslde i prawdopodobnie 
b ry ty js k ie  odwiedzą w  czasie m a- kie.

fran-
turee-

/ m ę c i o n e  €Zhinw§
pragną, zaprzestania wojny domowej

pragnien ie poko ju  jes t w  Chinach 
powszechne i  że po w in y  być 
przedsięwzięte w szelk ie w y s iłk i 
w  celu zakończenia w a lk  b ra to ­
bójczych.

P aryż (PAP). Agencja France 
Presse donosi z N anku iu , ze 100 
członków Po lityczne j Rady Ludo­
w e j (tymczasowy pa rlam ent ch iń ­
ski) z łoży ło  wniosek, dom agają­
cy  się natychm iastowego rozpo­
częcia rokow ań z przedstaw icie­
la m i kom unistów  ch ińsk ich  w  
spraw ie zaprzestania dz ia łań  w o ­
jennych Wniosek podpisany zo­
sta ł przez członków p a r ti i rządo­
w a  Kuom intangu, przez przed.

" . . -____4 JawsAW o

P olityczna Rada Ludow a za­
tw ie rd z iła  jednom yśln ie  wniosek 
i  zarządziła w ys łan ie  depeszy, za­
praszającej p rzedstaw ic ie li kom u­
nistycznej p a r ti i ch ińsk ie j do 
N ank inu , w  celu stworzenia spe­
c ja lne j k o m is ji d la  zbadania ostawieieli partii socjal-demokra- — —-— j- ——- —  .

Prócz tego B ry ty jczycy  uży ją  » tycznej oraz posłoW p a rta  m ło d o -, go lne j sy tua c ji i przygotowania
w * * #  *  r n m s m

powodzian, złożona 
przez społeczeństwo ząbko­
wickie wysuwa ich na czoło ’ 
ofiarodawców.

Nadmienić należy, że akcja 
zbiórki na rzecz powodzian, 
która dala tak wspaniałe 
v uniki została zainicjowana 

|przez starostę' powiatowego 
1 St. Kiszelę i burmistrza mią 
sta J. Majewskiego

Szef misji restytucyjnej 
w Warszawie

W A R S ZA W A . (PAP.) W  dn iu  
dzisiejszym  pociągiem pa rysk im  
p rzyb y li do W arszawy szef M is ji 
R esty tucy jne j ze s tre fy  am ery­
kańskie j w  Niemczech p łk . K luss 
oraz m jr  Stakely.

A m erykan ie  zabaw ią w  Polsce 
około 6 d n i i  będą gośćmi B iu ra  
R ew indykac ji i Odszkodowań Wo 
lennych. Z W arszawy udadzą się 
do K rakow a i  Zakb£ga$%«'
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Vietnam przyjmie pokój Żydzi i Arabowie w komisji palestyńskiej

Saigon, (obsł. w ł.) W edług in fo r ­
m a c ji podanych w  d n iu  w czo ra j­
szym przez rad io  V ietnam u, rząd 
v ie tnam sk i zw ró c ił się za pośred­
n ic tw em  wysokiego kom isarza 
R e pu b lik i F rancusk ie j w  Ind o - 
chinach do rządu francuskiego 
z propozycją wszczęcia rokow ań 
poko jow ych w  celu de fin ityw nego 
z likw id o w a n ia  k o n f lik tu  z b ro j­
nego m iędzy F ranc ją  a V ie tn a ­
mern. O trzym aw szy zaw iadom ie­
nie o powyższej p ropozycji, w y ­
soki kom isarz B o lla e rt w ys ła ł do 
prezydenta V ie tnam u H o -C h i 
M in ha  specjalnego w ys łann ika , 
k tó ry  w atm osferze serdecznej 
przeprowadził rozm owy z miaro­
dajnymi czynn ikam i Vietnam- , 
sfcimi. Przedstaw ic ie l kom isarza 
B o llae rta  ośw iadczył, że w  im ię - I

ale stawia warunki
n iu  w ładz francusk ich  w ysuną ł 
p ro je k t p rzy jęc ia  przez V ie tnam  
k ilk u  w a run ków  m. in. w a runek
oddania przez oddzia ły V ie tnam u 
w sze lk ie j posiadanej b ro n i do dy­
spozycji a rm ii francu sk ie j oraz 
zagwarantow ania zb ro jn ym  od­
dzia łom  francu sk im  zupełnej 
swobody ruchów  na wszystkich 
odcinkach te ry to r iu m  V ie tnam u.

W  odpowiedzi na te propozycje 
prezydent Ho-Chi M inh oświad­
czył, że podane przez reprezen­
tanta Francji w arunki są nie do
przy jęc ia  i  z te j p rzyczyny k rw a ­
wa w a lka  będzie z całą bez­
względnością kon tynuow ana do 
c h w ili, k ie dy  m ia roda jne czynn ik i 
francusk ie  zgodzą się na żądania 
V ie tnam u.

Należy nadm ienić, że w  ostat­
n im  czasie —  ja k  podają depesze 
korespondentów zagranicznych — 
zaczynają się u jaw n iać  zarówno 
we francusk ich  kołach w o jsko ­
w ych  ja k  i  w  ko łach zbliżonych

do rządu V ie tnam u tendencje, 
zm ierzające do m ożliw ie  rych łe j 
lik w id a c ji zbrojnego k o n flik tu ,
powodującego poważne s tra ty  w  
ludziach i  m ate ria le  po obydw u 
stronach, (pf)

Dwa wnioski przedłożone
Lakę Success (obsł. w ł.) W  liście 

skie row anym  do zastępcy generał 
nego sekretarza ONZ Agencja Ży 
dowska wysunęła żądanie do ty ­
czące wprow adzenia do u tw o rzo ­
ne j ko m is ji badawczej d la  spraw 
Palestyny k ilk u  przedstaw ic ie li 
Żydów , k tó rzy  m og liby  służyć po

Pięć głównych zadań
W szechsłow iańskiego Kom itetu

B elgrad (PAP). We Wszechsło- 
w iańsk im  K om itec ie  w  B e lg ra ­
dzie odbyła  się kon ferencja  pra. 
sowa, na k tó re j przewodniczący 
K o m ite tu  gen. B ożydar M aslaricz 
odpow iedzia ł na szereg pytań

5 miliardów dolarów pożyczek
zam ierza ją  udzie lić  Stanu Zjednoczone

rozpocząć po NowymWaszyngton (Obsł. wł.) Ko- 
arespomdemei zagraniczni dono­
szą z Waszyngtonu, że rząd 
amerykańska rozważał możli­
wość zwołania specjalnej sesji 
Kongresu -na, jesień bjeż. roku. 
celem uzyska-nia. jego zgo ­
dy na zagraniczną politykę go 
spod aro za rządu-

Amerykański departament 
stanu opracowuje obecnie no­
wy plam gospodarczy przewi­
dujący udzieleni« szeregu po­
kaźnych pożyczek ztagran-iez 
nyoh. na warunkach pokojo­
wej wersji land lyąsoc. Pier­
wotnie Kongres amerykański 
miał odbyć swoją ostatną -se­
sję tegoroczną w lipcu, a na­

stępną 
Roku.

Korespondent ,;Times'a‘‘ do­
nosi że chodzi tutaj o pokaźne 
sumy pożyczkowe, dochodzące 
do 5 miliardów dolarów, przez 
okres najbliższych trzech lat.

Wartość importu amerykań­
skiego wynosj obecni,e około 
połowy warto!i eksportu. Te 
różnice dochodzące dę m ilia r­
da dolarów mies-ięozirm/e Stany 
Zjednoczone wyrównują po­
życzkami. kredytami j cześcio 
wo zakapowaniem złotą sprze­
dawanego przez lc-naje obce. 
Departament stanu zda.ie sobie 
sprawą z togo, że tak dalej być 
n-ie może i przystąpił do oprą

co wami-a -nowego systemu po- 
życakwego, prae widującego 
długoterminową ciągłość tej 
akcj-i.

Korespondent _ „Manczester 
Guardian“  donosi z Waszyng­
tonu o możliwości odrodzenia 
się tendencyi -ir/olacjoinistycz- 
nych wśród społeczeństwa ame 
rykański-ego, obia-rozonego zbyt 
wysokimi podatkami, związa­
nymi z rządowym, programem 
pomocy finansowe! dla zagra­
nicy.

Walory iiteligeicji wrodzonej
Jeden z na jw iększych producentów  św iata, H e n ry  Ford, za­

t ru d n ia ł w  swoich zakładach rob o tn ików  przeróżnych narodow o­
ści. W  swoich pism ach s tw ie rdza k ilk a k ro tn ie , że ro b o tn ik  po lsk i 
przewyższał in nych  in te lig en c ją  i  zm ysłem  w ynalazczym , że nie  
ulegał bezm yślnem u zm echanizowaniu, ale przeciw n ie , panował 

na d  maszyną, przem yS liw al nad je j  rucham i i n ie jednokro tn ie  ie  
upraszczał.

Bez w zględu na stosunek Forda do św iata p racy to jego św ia ­
dectwo je s t  nader cenne, je s t bow iem  w yrazem  d ług o le tn ie j p ra k ­
ty k i i  bezstronnej obserw acji.

P o lsk i przem ysł p rzedw o jenny n ie  m ia ł ta k ie j sposobności do 
obserw acji, ja k  o lb rzym i kom pleks p ro d u k c ji fo rdo w sk ie j. N ic  
posiadał ty lu  punk tów  porów nania , o ile  chodzi o w ydajność róż- 

71 tttodowości, n ie  dysponował też tak  o lb rzym im  m ateria łem  
ludzk im . Zresztą zalany kap ita łem  obcym nie in te resow ał się zby­
tn io  spraw am i „au toch tonów ".

N atom iast w  now ych w arunkach  po w o jn ie  uspołeczniona p ro ­
dukcja , k tó re j ca ły  zysk idzie d la  własnego k ra ju , dz ięk i k o n tro li 
społecznej p o tra f i,dość  dokładn ie  ocenić w k ła d  je dn os tk i w  dobro 
ogólne. Od czasu do czasu p o ja w ia ją  się tę prasie w zm iank i, że 
ta k i to a ta k i ro b o tn ik  w y m y ś lił jak ieś  uproszczenie, jakąś u lep - 
szoną form ę, jakąś nową kom binację , dz ięk i k tó re j p ro du kc ja  
ja k ie jś  maszyny w ykaza ła  oszczędność ty lu  a ty lu  tysięcy zło tych. 
K ie d y in d z ie j słyszy się o nagradzan iu p racow n ików , k tó rzy , swą 
in te lig en c ją  p rz y c z y n ili się do usp raw n ien ia  o rgan izac ji p ro d u k ­
cy jn e j.

Są to  co praw da w y p a d k i jeszcze sporadyczne —  ale i  w yn a la zk i 
nie sypią się ja k  z rękawa. Jeżeli wszakże Urząd P atentow y no­
tu je  w  ciągu ro k u  ubiegłego 732 zgłoszenia o pa ten ty  na w yna lazk i, 
to p rzy  dość jeszcze p ry m ity w n y m  naszym przem yśle n ie  jest to  
ilość m ała. W praw dzie zm niejsza się ona p rzy  badaniach, okazuje  
się bowiem , że około 50 %  tych  zgłoszeń ulega odrzuceniu ju ż  to 
z powodu n ie is to tnych  zm ian w  pomyśle, ju ż  też dlatego, że sam  
pom ysł n ie  jes t nowością. W  każdym  razie c y fra  ta dowodzi po ­
m ysłowości i  in te lig e n c ji.

Ta pomysłowość nabiera specja lne j ba rw y  w  ośw ie tlen iu  c y fr  
statystycznych, dotyczących środow iska, z jak iego nadchodziły  
zgłoszenia w yna lazków . Od inżyn ie rów  i  ze św ia ta  naukowego po­
chodzi 29 %  zgłoszeń, od f irm , gdzie źród ło  in w e n c ji jes t albo za­
ta rte  albo zbiorowe, 13 % , a 58 %  zgłoszeń pochodzi od techników , 
m ajs trów , rob o tn ików  i  rzem ieśln ików . Należy p rzy  tym  zw rócić  
uwagę, że znajomość p raw a  patentowego i  korzyści z niego p ły ­
nących n ie  jes t zby t rozpowszechniona. S ku tk ie m  tego w ie le  po­
m ysłów , w yzysk iw anych  ju ż  przez p rodukc ję , n ie  o trzym u je  m a rk i 
ochronnej i  usuwa się spod ew idenc ji.

D latego to c y fry  zgłoszeń, rozb ite  na poszczególne dz ia ły  p ro ­
d u k c ji, n ie  da ją  w łaściw ego poglądu. Należało by się dz iw ić, że na 
przem ysł m eta low y przypada 35 w yna lazków  w  ro k u  ub ieg łym ,
3 na przem ysł w łók ie nn iczy  ty lk o  5, albo że przem ysł chem iczny 
no tu je  36 zgłośzeń w yna lazków  k ra jow ych , a aż 135 zagranicznych. 
Można by też wyciągać zby t pochopne w n io sk i z fa k tu , że prze­
m ysł in s trum en tów  precyzy jnych  podał w  k ra ju  32 zgłoszenia, 
podczas gdy zza g ran icy  przyszło ich  ty lk o  20. Na te c y fry  składa  
się m nóstw o różnorodnych okoliczności, w śród k tó rych  w iększa  
n iż  w  innych  dziedzinach p łynność w a run ków  pow o jennych nie  
na jm n ie jszą gra rolę.

W praw dzie saw arte  w  p ierw szych dn iach lutego br. Porozu­
m ienie N eufcha te lsk ie , zaw arte  pom iędzy de legatam i 27 państw  
usta liło  te rm in y  ochronne d la  patentów , w zorów  i  znaków tow a­
row ych  w  k ie ru n k u  ja k  najdalszego pó jścia na rękę wynalazcom , 
ale w iadom o powszechnie, że co innego jes t teoria, a co innego  
p ra k tyka , i  jedną  z na jw iększych  trudnośc i U rzędu Patentowego  
stanow i re ko ns trukc ja  pa ten tów  i  p u nk tów  pierwszeństwa, za tra ­
conych ca łkow ic ie  w  pożodze w arszaw skie j. O ile  udało się pozbie­
rać dokum enty  z różnych b ib lio te k  dz ięk i tem u, że b ib lio te k i o trz y ­
m y w a ły  egzem plarz urzędow y każdego d ru ku , o ty le  m a te ria ł 
żyw y  —  sam i w yna lazcy  —  rozproszył się po świecie. W ie lu  z n ich  
n igd y  się po swoje p raw a  nie  zgłosi.

Wynalazczość jes t n ie w ą tp liw ie  w ie lk im  dzia łem  bogactwa  
narodowego. Inn ą  ma cenę w  eksporcie surow iec, inną  p ó łfa b ry ­
ka t, a in ną  e fe k t p recyzy jne j, przem yślane j p ro d u kc ji. To w łaśnie  
przem yślenie, ta  in te lig en c ja  p racow n ika  —  b yn a jm n ie j n ie  uczo- 
onego, —  stanowi m ają tek . 1 dlatego należy ją  otoczyć opieką, n a ­
leży je j  w y tw o rzyć  odpow iedn ią „a tm osfe rę  wynalazczą", na k tó ­
re j, ja k  ńa dobre j glebie, będzie się rozw ijać . I  tu  jes t m iędzy  
in n y m i szerokie pole dz ia łan ia  d la  Rad Załogowych i  p ra '—mn i­
szy c h o ś ro d k ó w  k u ltu ra ln y c h , ą . ¿.

Prochy K. Brodzińskiego 
będą sprowadzone do kraju

W arszawa (SAP). Zaw iązał się 
ko m ite t sprowadzenia zw łok  K a ­
zim ierza Brodzińskiego, w y b itn e ­
go ' poety i  lite ra ta , zm arłego w  
1835 r, w  D reźnie -i tam  pochowa­
nego. Na czele K o m ite tu  H onoro­
wego stoją ks. k a rd yn a ł Sapieha, 
b iskup  T arnow sk i, ks. Stępa, M in . 
K u ltu ry  i  S z tu k i; D ybow ski, m in . 
Osóbka -'M  oraw sk i, m in. M inc, 
m in . B a ra no w sk i,.m in . podedw or 
ny, w o j. k ra k o w s k i Pasemkie- 
w icz. woj,. P iaskowski, rek to rzy  
un iw e rsy te tów  itd.

In ic ja ty w ę  sprowadzenia z w ło k  
Brodzińskiego rzu c ili m ieszkańcy 
Z iem i Bocheńskie j, gdzie u ro d z ił 
się w  K ró lów ce  w y b itn y  poeta. 
Sprowadzenie z w ło k  p ro je k tu je  
się w  ro ku  1948. Zgodnie z w o lą  
Brodzińskiego, z w ło k i zostaną po­
chowane w  m ie jscow ym  zaby tko ­
w ym  kośció łku .

dz iennikarzy. Gen. M aslaricz  m 
in. po in fo rm ow a ł obecnych o o- 
bradach p lenum  W szechsłow iań­
skiego K om ite tu , zwołanego na 
dzień 15. czrwca do Warszawy. 
Porządek dzienny plenum obe j. 
m ie  następujące zagadnienia: — 
1) zadania Wszechsłowiańskiego 
Komitetu w  roku 1947, 2) zadania 
Komitetów Słowiańskich poszczę, 
gólnych krajów, 3) przygotowa­
ni© drugiego Wszechslowiańskię. 
go Kongresu, 4) przygotowanie 
kongresu uczonych słowiańskich, 
5) odezwa do postępowej inteli­
gencji wszystkich krajowe 

P lenum  dokona rów nież w ybo­
ru sekretarza generalnego Wszech 
s łow iańskiego K om ite tu , k tó ry m  
prawdopodobnie zostanie obyw a­
te l po lski. D ru g i Kongres Wszech 
s łow iańsk i odbędzie się w  p rzy ­
sz łym  roku  w  Pradze. Kongres u- 
ezonych słow iańskich będzie m ia ł 
m iejsce w  M oskw ie. In n y m i w ię k ­
szym i przedsięwzięciam i Wszech­
słow iańskiego K o m ite tu  będzie 
obchód 30-lecia re w o lu c ji paź­
dz ie rn ikow e j, 1000-lecia“ipow sta - 
n ia  alfabetu słow iańskiego (Cyryl 
i M etody), 800-lecia M oskw y, 
600-tna rocznica utw orzen ia  u n i­
w ersyte tu  w  Pradze itp .

Prace K o m ite tu  S łow iańskiego 
w  ZSRR om ów i} sekr. Wszech­
słow iańskiego K o m ite tu  p łk . M o- 
czałow. P łk . M ocza łow  s tw ie r­
d z ił m. in., że zdaniem K om ite tu  
S łow iańskiego ZSRR, opinia kra­
jów  słowiańskich Winna zareago. 
wać jak  najenergiczniejszymi pro 
testami na ostatnie wystąpienie 
Bevina, usiłujące kwestionować 
zachodnie granice Polski. Spraw a

zachodnich gran ic  P o lsk i je s t na 
zawsze rozstrzygn ię ta i  n ie pod­
lega dyskusji. S tanow isku tem u 
da rów nież w yraz  plenum  Wszech 
słow iańskiego K o m ite tu  w  W ar­
szawie. (w)

Katastrofa samolotu
N ow y Jo rk  (PAP). Spośród 15 

cz łonków  załogi w ojskow ego sa­
m olo tu  am erykańskiego, k tó ry  
u leg ł ka ta s tro fie  w  N ikaraguy. 8 
zdołało się ura tow ać; Sam olot 
zna jdow a ł się w  drodze ze s tre fy  
kan a łu  Panamskiego do K e lly  
F ie ld  w  Texas. Od czw a rtku  dnia 
22 bm. b ra k  było  w iadom ości o 
losach samolotu.

sekretariatowi O. N. Z-
mocą i  radą w  czasie posfeóz&A 
K o m is ji Palestyńskie j. -

S ekre ta ria t O NZ nie udzielił do­
tychczas odpowiedzi na ProsBt 
Żydów , ale —  w ed ług  doniesień 
korespondentów now ojorskich ' '  
is tn ie je  m ożliwość po zy tyw n e j 
za ła tw ien ia  postu la tów  przedsta­
w ic ie li A genc ji Żydow skie j. Z dr 
giej strony donoszą, że AraboWtę 
rów nież m a ją  się zw rócić  z ana­
logiczną prośbą do ONZ, jako na­
ród bezpośrednio zainteresowani
zagadnieniem Palestyny, (pf)

Ludność Chin
N A N K IN . (obsł. wł.) Chiński« 

ministerstwo spraw wewnętj*' 
nych podało wczoraj do wia»®' 
mości, że Chiny liczą o be«11' 
450.562.558 mieszkańców, podejjt 
gdy przed wojną liczyły 470.462N*Ć 
ludności. O ficjalny komunik* 
ministerstwa dodaje, że wyml®' 
niona cyfra dotycząca obecne» 
stanu ludności nie jest dokladn 
z uwagi na fakt, że nie przepro­
wadzono ogólnego spisu ludno*«' 
Ten sam komunikat podaje rów­
nież, że rząd chiński postanoW
utworzyć specjalną komisję 
dawczą, której zadaniem hę®* 
wyznaczenie dokładnych Unii 
markacyjnych, wytyczający®, 
granice Chin z Indiam i, BuiU*8 
Mongolią, (pf)

S ik c n  ifeiegaeii p ilskiej

Zakończenie prac komisji węglowej
Genewa. (PAP.) Po 2-tygodnio- 

wych obradach zakończyła w  Ge­
newie swe prace kom is ja  w ęglo­
wa m iędzynarodow ej o rgan izacji 
prac. W  osta tn im  dn iu  sesiji de­
legacja polska, prowadzona przez 
dyre k to ra  departem entu prac, 
H enryka  A ltm ana, odniosła po­
ważny sukces .w spraw ie w e rbu n ­
k u  uchodźców, przebyw ających w  
obozach, do kopa lń  węgla, w b rew  
stanow isku reprezentowanem u 
przez Stany Z jednczone i  Ang lię , 

K om is ja  węglowa Opowiedziała 
s*ę za pow ażnym  uszczupleniem

ro li w ładz obozowych prtey wer­
bunku  i za odebraniem  im  h i0** 
liw ośc i zbiorowego kon traktow a­
nia p ra cow n ikó w  do kopalń.

K om is ja  po łożyła nacisk ha z8' 
ła tw ien ie  spraw y zatrudnien ia  °* 
chodźców w  drodze um ów  'mOf' 
w idua lnych  pom iędzy n im i sana­
m i a pracodawcam i. S tanów1̂  
po lskie pop ie ra ły  wszystk.e 3 ńrU 
py  de legacji francusk ie j: rządóć'*' 
pracownicza i pracodawcza, a *  
końcow ej fazie  debaty także zń* 
czną część g rupy pracowni«*® 
kon ferenc ji.

Czy dojdzie do rozłamu wśród socjalistów?

Widmo strajku generalnego we Francji
P a r y ż  (obsł. w}.). Robotnicy 

gazowni i elektrowni Francji pro 
wadzą nadal strajk, polegający 
na zwolnionym tempie pracy, po- 
mhno postanowienia rządu zmobi

Uzowania ich i  nałożenia suro­
wych kar w  razie przerwania pra 
cy. Do poniedziałku w'eczara do­
pływ prądu i elektryczności był 
jednak normalny.

Brak dolarów

Kryzys gospodarczy i d  Anglii
Lf/iclmm /Tł A I 1\ 1 _ T7T_ 7 7  - -Moskwa (PAP) „N ow o je  W re 

m ia “ ‘ w  dziale m iędzynarodow ym  
stw ierdza, że ostry  k ryzys  żyw  
nościowy, ja k i da je si, 
ostatn io w  A n g lii ni' 
stwem  ty lk o  pow.
A n g lii, poniesionych na 
m in ione j ciężkie j z im y. J)
domo w  w y n ik u  m rózów .. ____
bieżącym zginęło w  A n g lii 2 i  pół 
m ilion a  ow iec i 30 tysięcy sztuk 
byd ła  rogatego. Poza tym  1/10 
ziem i up raw ne j nie da w  roku 
bieżącym urodzaju. G łów ne p rzy ­
czyny kryzysu  żywnościowego 
A n g lii —  zdaniem  „N ow o je  W re- 
m ia “  są o w ie le  głębsze. A ng lia

by ła  zawsze k ra je m  ro ln iczo sła- pozyc ji finansow ych i hand lo - 
bo rozw in ię tym  i  2/3 potrzebnej j  w ych. Dotychczas A n g lia  p o k ry -
je j żywności stale im portow ała ' 
D la  im p o rtu  żywności jednak po­
trzebna jest w a lu ta , a przede 
w szystk im  do lary, k tó re  A ng lia  
może uzyskać ; ty lk o  przez po­
w iększenie eksportu tow arów , na 
co znów potrzebna jes t w a lu ta  
d la  zakupu surowców przem ysło­
wych. A n g lia  jednak s trac iła  po­
dw ó jn ie  swe' pozycje na św ia to ­
w ym  ry n k u  pieniężnym . Ba 
zm nie jszy ły  się je j dochody od 
inw estycy j kap ita łow ych  za g ra­
nicą. S tany Z jednoczone poza tym  
usuw a ją  A n g lię  z je j dawnych

w a ła  swój n iedobór w a lu to w y  
pożyczką am erykańską. K re d y ty
pożyczkowe są ju ż  je dn ak  na w y ­
czerpaniu. .

A n g lia  w  w y n ik u  tego stoi 
przed a lte rna tyw ą  —  albo zm nie j 
szyć w w óz surowców, co groź; 
zam ykaniem  fa b ry k , bezrobociem 
i  dalszym  zm niejszeniem  ekspor- 

, po rtu , albo też zm niejszyć dowóz 
Bardzo ! p ro du k tó w  żywnościowych. A n ­

g lia  na razie zm nie jszy ła  znacz­
nie  w w óz p ro d u k tó w  i  to stanow i 
g łów ną przyczynę je j obecnego 
k ryzysu  żywnościowego ,

Korespondent „Tim e*‘a“ do**®* 
sl z Paryża, że widok* na 
nlęoie kompromisowego załatw*®' 
n i*  strajku są nikłe. S trajk m®*® 
przyczynić się do rozłamu w j £  
nie partii socjalistycznej pobfó  
dzy zwolennikami premiera 
madiera, a tymi, którzy są za P0' 
parciem żądań robotniczych.

Premier Ramadier m iał z 'vr°r’< 
s*ę do ministra pracy z prośbą •  
zbadanie, jak ie żądania robot*1 * 
ków mogłyby stać się podstaw* 
ewentualnego kompromisu.

Dotychczas nie wiadomo, 
zapowiedziany na środę strajk 8* 
neralny we Francji obejmie w s**' 
stkich robotników kraju, czy *? 
tylko nastąpi zupełne przerwa***^ 
pracy przez robotników g a z ** * ’ 
i elektrowni, (cz)

GDYNIA. W Gdyni czeka na * * ' 
ładunek węgla polski statek ,K r 
ków“ , by w  dniach na jb liiszf«  
udać się do Belgii.

Walka z drożyzną
Zasady ustaiuy o nadzwyczajnych pełnom ocni ctirach dla rząd#

W  a r  « 7 a \x? o fP A P t  IT nkuro        * • . . . __.n A 'W a r s z a w a .  (PAP) Uchwa­
lony przez Radę M inistrów pro­
jek t ustawy o nadzwyczajnych 
pełnomocnictwach dla Rządu w  
zakresie zwalczania drożyzny i 
nadmiernych zysków w  obrocie 
handlowym zabrania w  art. 1 po­
bierania przedsiębiorstwom sprze

towarów Oraz o sposobie prowa­
dzenia rachunków, który by umo­
żliw iał kontrolę cen i kalkulacji. 
Projekt ustawy podaje również 
definicję ceny zakupu, kosztu na­
bycia, oraz zysku brutto. A rt. 5 
pkt. 4 przewiduje, że dopuszczal­
ną w  obrotach handlowych w y-

dazy cen wyższych od kosztu na- | sokość zysku brutto dla poszczę-
bycia, powiększonego o ustalony 
dla danego towaru zysk brutto. 
A rt. 2 powierza nadzór ogólny nad 
całością władz i urzędów w  zakre­
sie wykonywania ustawy —  Pre­
zesowi Rady Ministrów. Czynno­
ści, wynikające z ustawy, wyko­
nywane będą w  ramach ogólnej 
państwowej polityki cen i według 
zasad, ustalonych przez Radę M i­
nistrów i je j organa.

Dalsze artykuły mówią o uwi­
dacznianiu cen. udostępnian iu  na­
bywcom posiadajjycłj m  sWmUię

gólnych towarów lub grup towa­
rów ustala minister Przemysłu i 
Handlu, po zasięgnięciu opinii or­
ganizacji państwowego przemysłu 
i handlu, organizacji spółdziel­
czych i samorządu gospodarczego. 
Uprawnienia te może minister 
Przemyślu i Handlu zlecać Kom i- 
cjom Cennikowym. Pkt. 5 tegoż 
artykułu zezwala ministrowi Prze 
myslu i Handlu, w  porozumieniu 
z ministrem Aprowizacji, na usta­
lanie wykazu artykułów spożyw­
a j *  etengflgil es&iste »# fclś-

re mogą być wyznaczone maksy 
malne ceny w  sprzedaży hurto­
wej i detalicznej.

A rt. 6 przewiduje powołanie 
Komisji Cennikowych w  drodze 
zarządzeń, wydanych przez m in i­
stra Przemysłu i Handlu w  poro­
zumieniu z min. Aprowizacji, min. 
Administracji Publicznej i min. 
Ziem Odzyskanych. Dalsze arty­
kuły omawiają czynności Kom isji 
Cennikowych w  zakresie ustala­
nia i ogłaszania cen maksymal­
nych ł wysokości zysku brutto.

Notowań cen rynku wewnętrz­
nego dokonywują Komisje Noto­
wań, przewidziane art. 8. Następ­
ne artykuły dotyczą zakresu i spo 
sobu działania Komisji Cenniko­
wych i Komisji Notowań oraz po­
mocy, jaką w inny udzielać tym  
komisjom wszelkie organizacje 
psportąfęjfS;

A rt. 12, omawiający spraw®1*  
nie kontroli nad wykonaniem  
stawy, przewiduje powoła** 
przez Rady Narodowe SpoJ®«  ̂
nych Komisji Kontroli Cen. Skłi*~ 
sposób powoływania i zakres .¡j 
prawnień tych komisji okres 
uchwała Rady Państwa. .

Dalsze artykuły przewidują 
ry za przekroczenie ustawy- .  
niektóre przestępstwa B00j ¿o 
jest stosowanie kary wię*i«B»* #  
lat 5 i grzywny do 5 mili®?® 
złotych. Ponadto Komisja j 
cjalna do W alki z Nadużyci»” * 
Szkodnictwem Gospodarczym 
że w  niektórych wypadkach 
rować sprawcę przestępstw» 
pracy przymusowej, jak  rriWń  ̂
orzec przepadek towarów i **"¡7. 
dzeń przedsiębiorstwa, sta**0* ^ ,  
cych własność sprawcy prz®***“

' atK *
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Tragiczne dzieje ruchu oporu przeciw Niemcom na Śląsku

GrCoilK z ramienia gestapo
penetrują i rozsadzają polskie podziemie

27 sierpn ia 1940 roku  zginą ł w  
Walce z gestapo w  w i l l i  „Lu s ia “ 
Pierwszy kom endant Polskich S ił 
Z bro jnych na Śląsku, k tó re  pod­
la ły  w a lkę  z najeźdźcą, m jr. Jó- 
Ze* K a ro l, noszący pseudonim o r­
ganizacyjny „H a jd u c k i“ .

Paweł U l czok, agent gestapo 
„G V — 18“ , k tó ry  b y ł członkiem

Polskich S ił Zbro jnych  i pe łn ił 
fun kc ję  łącznika między sztabem 
głównym  Hajduckiego a poszcze­
gólnym i dowódcami w  terenie na 
Śląsku Górnym , Cieszyńskim i 
Opolskim , nie b y ł jedynym  zd ra j­
cą i zaprzańcem, k tó ry  w k ra d ł się 
w  szeregi nowego ruchu oporu.

Zdrajca od wczesnej młodości
Na kopa ln i „K leo fas“ w  K a to - nią w  ręku w  szeregach Wojska 

Wicach pracow ał W ik to r G ro lik  Polskiego przeciw Niemcom P io -  
*  L igo ty, którego k ie ro w n ik  po- l ik  w s tąp ił do organ izacji po 
lityczny  kopa ln i, niem iec Raschka aby spełnić w  n ie j ro lę prowoka-

gdem askowanie G ro lika  nastą­
p iło  na k ró tko  po śm ierci kom en­
danta Koro la . Na zdrajcę w yda­
no w yrok. M iano go z likw idow ać 
w  Sosnowcu, dokąd jednak na 
miejsce wyznaczone f ik c y jn y m  
rozkazem nie p rzybył, piaczego? 
N ie dało się usta lić  czy przez 
przypadek, czy może został po in­
form ow any przez kogoś podobne­
go do siebie, czy też przeczuł, że 
sprawy zaszły za daleko, aby o r­
ganizacja w  dalszym ciągu mo­
gła mieć do niego zaufanie.

S ku tk i zdradzieckie j roboty 
G ro lika  nie da ły długo na siebie 
czekać. W nocy z 18 na 19 g ru ­
dnia 1940 roku  aresztowano na 
Śląsku 450 członków Polskich S ił 
Zbrojnych. Organizacja poniosła 
poważne s tra ty . W śród aresztowa 
nych znaleźli się jego na jb liżs i 
w spółpracow nicy ko n s p ira c y jn i: 
sierżant W alenty Forna lak, K o­
man Noras, Jerzy Frey i. w ie lu

innych. Gestapo chciało również 
aresztować Jerzego Lisa, k tórem u 
G ro lik  podlegał w  konspiracji. 
Nie zastano go jednak w  domu, 
wobec czego aresztowano jego 
brata. Jerzy L is  został aresztowa­
ny w  k ilk a  la t później i stracony. 
Po denucjac ji przez G ro lika  f i ­
gurow ał on w  karto tekach gesta­
po i w szystkich „fahndungsbu- 
chach“ , w  k tó rych  w id n ia ły  na­
zw iska tysięcy poszukiwanych 
Polaków, podejrzanych o pracę 
antyniem iecką. Aresztowany zo­
sta ł również Paweł S iewert, b. 
funkc jonariusz P o lic ji Państwo­
wej, którego żona pierwsza zw ró­
ciła uwagę na zdrajcę G ro lika. 
Sam G ro lik  po przytrzym an iu  
przez władze polskie w  r. 1945 
przyznał, że w yda ł on w  tym  
czasie w  ręce gestapo około 100 

.członków polskich organizacji 
podziemnych.

Noiry komendant PSZ

W illa „Lusia“ w Wiśle, obecnie dom wypoczynkowy pracowników 
Huty Kościuszko, na tarasie której poniósł śmierć w walce z 
cami pierwszy komendant zbrojnego ruchu podziemnego na Śląsku 

przeciw Niemcom, mgr. Józef Korol - „Hajducki

^ ih ó w i ł  do pracy na rzecz ge­
stapo. D la G ro lika  prowokacja 
iz d ra d a  nie b y ły  czymś nowym. 
^c£ed w ojną, w  roku  1930 w stąp ił 
°h  do nielegalnego w tedy K om u­
nistycznego Zw iązku Młodzieży, 
a ta jem nice tego zw iązku w k ró t-  
Ce u ja w n ił p o lic ji państwowej. 
Wydając je j nazwiska członków 
^ ią z k u .  N astąp iły  aresztowania. 
Organizacja ¡przeprowadziła do­
godzen ia , a p rzyb y ły  z W arsza­
w y specja lny delegat Głównego 

, Narządu K Z M  „W acek“  przyszedł 
do przekonania, że donosicielem 
'noże być ty lk o  W ik to r G ro lik . 
Naum yśln ie dano G ro liko w i n ie ­
prawdziwą in fo rm ację  o m a ją ­
cym  się odbyć zebraniu K Ż M  i 
°kazało się, że dom został otoczo­
ny przez • po lic ję  i szczegółowo 
Przeszukany, N ie było w ą tp li­
wości! N ik t  ńie w iedzia ł o rzeko­
m ym  zebraniu poza G ro lik iem . 
N ik t inny  nie m ógf być k o n fi-. 
dentem. Zawieszono gó w  -pra­
ca ch  członkowskich. M ia ł on 
Wtedy la t 18, a w ięc bardzo 
Wcześnie rozpoczął zdradziecką 
Praktykę. W ojna zastała G ro lika  
w Katow icach, gdzie pracował w  
hucie* „B a ild o n “  jako szlifierz. 
Należy przypomnieć, że huta 
"B a ildon “  była przed w o jną  za- 
kładem  ścisłego przem ysłu w o - 
lennego, że pracow nicy je j b y li 
starannie dobieran i ■; obow iązy­
wała w  n ie j ja k  na jda le j idąca 
tajemnica. I  gdy z chw ilą  nasta- 
fPa okupac ji jedn i pracow nicy tej 
Pdty szli w  szeregi organizacji 
Podziemnych, względnie, jak 
Wspomniani wczoraj Kasprzycki, 
Lrsoń i Ruda przedostali się 
Przez granicę by walczyć z bro -

to ra , za p rz a ń c a  i  z d ra jc y .  O f ic ja l ­
n y m  p ra c o w n ik ie m  ge s tapo  zo ­
s ta ł o n  b a rd z o  w cze śn ie , gd yż  
jeszcze  p rz e d  z a m o rd o w a n ie m  
k o m e n d a n ta  K o ro la .  . . .

M ie s z k a ją c  n a  p rz e d m ie ś c iu  
K a to w ic ,  w  Z a łę ż u , n a w ią z a ł k o n  
t a k t y  z  m ie js c o w ą  g ru p ą  k o n s p i­
ra c y jn ą  o rg a n iz a c ji,  s tw o rz o n e j 
p rze z  K o ro la  i  w s z e d ł w  s k ła d  
o b w o d u  P o ls k ic h  S i ł  Z b ro jn y c h  
K a to w ic e — Z a łęże . K o m e n d a n te m
tego obwodu b y ł Jerzy Lis.

Zdemaskowany

Po „H a jd u ck im “  kom endantem  
Polskich S ił Zbro jnych  został 
Jan Szmechta, ale i jego areszto­
wano 18 grudn ia 1940 roku. P o l­
sk i ruch podziemny na Śląsku nie 
zważał jednak na straty. Robota 
była  kontynuowana. Łączność z 
organizacjam i w  reszcie Polski i 
centra lam i ruchu oporu, mieszczą 
cym i się na terenie GG, była  u - 
trzym ywana. Stamtąd szły roz­
kazy i zalecenia. Przyszedł nowy, 
już  trzeci z ko le i kom endant P o l- 
śkich S ił Zbro jnych , „T opo la “ . 
Oddał on swą organizację pod ko ­
mendę Zw iązku W a lk i Zbro jne j, 
k tó ra  była  k ie row ana przez L o n ­
dyn. Po w ie lk ich  stratach praca 
w  sze regach  polskiego podziemia 
nie mogła być ła tw a’. Doskonalo-

U sług i G ro lika  na rzecz gesta­
po zostały przez polską^organiza-
cję podziemnąc ,e  pouz,lc l . . . ^  s tw ie rd z o n e  po 
k r ó tk im  o k re s ie  je g o  dz ia ładnosc i. 

i W y w ia d  na szych  o rg a n iz a c ji  m ia ł 
¡za p u szczo n e  s w o je  s ie c i w  n a ­
jb a r d z ie j  za u fa n e  in s ty tu c je  n 

m ie c k ie . m ia ł tez  s w o ic h  za u fa  
n y c h  łu d z i  w  s ie d z ib ie  ge s tapo  w

K a to w ic a c h , s ką d  „ ¡ f f f g u r u i e w  
tw ie rd z e n ie ,  że G r o l ik  f ig u  .1 
k a r to te c e  k o n f id e n tó w .

D o  z d e m a s k o w a n ia  ło t r a  dosz ło  
w  te n  sposób, że żona je d n e g o  z 
c z ło n k ó w  g ru p y  L is a  a m ia n o w  -  
c ie  A n n a  S ie w e rto w a  w r ó c i ł a  
u w a g ę  s w o je g o  m ęża  P a  , 
r r n l i k  z b y t ła tw o  z a ła tw ia  w
u rz ę d a c h  n ie m ie c k ic h  p e w n e  sp ra
w v  i  cho c  n a  p ra w o  i  le w o  o p o - 

' H . ł  że ie s t p rz e ś la d o w a n y

no m etody konspiracyjne. Tępio­
no zdrajców, ale s tra ty  wyrząazo 
ne przez Ulczoka i G ro lika  nie 
ograniczały się jedyn ie  do tych. 
ludzi, k tórych już  aresztowano. 
Gestapo było w  posiadaniu w ie lu  
dalszych nazwisk i adresów. Dzia 
łalność G ro lika  i U lczoka wobec 
tego, że w iedziano ju ż  o ich 
p raw dziw ym  obliczu w  organiza­
cjach podziemnych, została prze­
niesiona na inne tereny.

Dalsze zdrady  
Ulczoka

U l czo k  ru s z y ł na ro z s z y fro w a ­
n ie  P szczy ń s k ie g o  i  R y b n ic k ie g o ,

i a G ro lika  wysłano na jak iś  czas 
i do Chełmka, gdzie grasował w  
i fabryce „B a ta “  a następnie z» za- 
1 sług i poniesione dla gestapo o- 
trzym a i sklep z obuw iem  w  Św ię­
tochłow icach.

Zadanie, k tó re  powierzono U l-  
czokowi brzm iało : usta lić  siedzi­
bę trzeciego z ko le i komendanta 
Polskich S ił Zbro jnych, „T opo li“ , 
k tó ry  przeniósł na prow inc ję  Ś lą­
ska swą kw a te rę  główną i po 
stratach poniesionych w  okręgu 
przem ysłowym  przez organizację, 
odbudowuje ją  jako  Związek 
W a lk i“ Z bro jne j.

Wcześnuiej jeszcze, zdoła ł agent 
,GV— 18“  spowodować w  K a to ­
w icach i  oko licy aresztowanie 
niejednego ze swych znajomych. 
M  .in. na rogu u licy  M ielęckiego 
i M ariack ie j w  K atow icach gesta­
po schwytało jego kolegę konspi­
racyjnego, Ksawerego Lazara. L a ­
zar n igdy nie poznał się na U lczo- 
ku, w ierzy ł, że U lczok jest tak  
oddany sprawie, ja k  on i inn i. Na 
moment przed aresztowaniem 
U lczok pożegnał się z Lazarem, 
pozostawiając go w  tow arzystw ie 
porucznika „R ysia“  z Dziedzic. 
Gdy przystąp iło do n ich gestapo, 
o b a j' zaczęli się bronić. Ksaw ery 
Lazar należał do bardzo dzielnych 
jednostek, nie chciał się poddać, 
stale nosił p rzy sobie broń, podo­
bnie poruczn ik „Ryś“ . Obaj dzia­
łacze zostali jednak obezw ładnie­
ni, a w  czasie transportu  jeden 
z gestapowców kopnął „R ys ia“ 
tak  s iln ie  w  głowę, że ten zm arł. 
Pob ity został również Lazar, prze­
wieziono go n a jp iew r do Oświę­
cim ia, a potem do B erlina , gdzie 
w  roku  1943 został ścięty. K iedy  
indzie j na dw orcu w  Katow icach 
spotkał U lczok innego członka 
ZWZ, a m ianow icie S. Malchera.

N atychm iast kazał go aresztować. 
W ypadki tak ie  zdarzały się czę­
ściej.

To ty lk o  garść fa k tó w  zw iąza­
nych z U lczokiem , k tó re  udało się 
dokładnie usta lić. Jest ich daleko 
więcej.' —  A  ileż m usia ło być 
tych, o k tó rych  do dziś dn ia  n ic  
nie w iadomo, gdyż w y d a n i przez 
zdrajcę ludzie dawno ju ż  nie żyją .

Agent „GV->-18“  po . z lik w id o ­
w an iu  dwóch kom endantów  ru ­
chu oporu m ia ł ju ż  w  ty m  cza­
sie ważną pozycję w  gestapo. 
Chodzi} stale z bronią. W ydano 
m u pis to le t m a rk i „F N “  k a lib e r 
7,65 mm. M ia ł do pomocy szereg 
innych gestapowców, a k ie ro w a ł 
akc ją  odkryc ia  „T o p o li“  i  jego 
sztabu. K ursow a ł po powiecie 
b ie lskim , pszczyńskim i  ry b n ic ­
k im . W yjeżdżał na Cieszyńskie i  
za Olzę. Odwiedzał znajom ych, 
p rzypom ina ł nazw iska znane z 
czasów, k iedy  jeszcze b y ł k u r ie ­
rem w  sztabie . Koro la , udaw a ł 
niewinnego, próbow ał nawiązać 
ko n ta k ty  i choć organizacjom  pod 
ziem nym  by ło  dobrze w iadom o, 
że W ik to r Ulczok, Paw eł N eu- 
m ann i  ,,GV— 18“  to  jeden i  ten 
sam osobnik, zdra jca i zaprzaniec, 
sługus gestapo,, nie posiadający 
vo lks lis ty  dla zam askowania swe 
go prawdziwego cha rakte ru  i  
działalności, nie zawsze udaw ało 
się przed n im  ostrzec tych, na 
k tó rych  zapuścił sieci.

W ie lu  lu dz i powędrow ało jesz­
cze przez niego do w ięzień i  obo­
zów, w ie lu  poniosło śmierć.

(W numerze ju trze jszym  da l­
szy ciąg zdradzieckie j rob o ty  

U lczoka i G ro lika).

z n s l i f g l

ORP »Piorun« w walce z »"! «
„Pościg rozpoczął się dn*a 26 

m aja 1941 roku  o godzinie 11.15.
0  godzinie 22.37 został zauważo­
ny pancernik n iem iecki. ORP 
„P io ru n “  idący na lew ym  skrzy­
dle pierwszego dyw izjonu, p ie rw ­
szy zauważył n ieprzyjacie la i zo­
stał ostrzelany. Po pierwszej sal­
w ie „B ism arcka“ , „P io ru n “  o tw o­
rzy! ogień z odległości 13 tys. ya r 
dów i oddał trzy  salwy, po czym 
u ch y lił sie dd skutecznego ognia 
nieprzyjacielskiego przy pomocy 
m anewrowania i zasłony dym nej. 
W ciągu całej godziny okrę t sku­
p ia ł na sobie ogień nieprzyjacie la
1 u trzym yw a ł z n im  łączność wzro 
kową, m anew ru jąc na przem ian 
na kurs oddalenia, to znów z b li­
żenia na odległość m in im um  8000 
yardów  co um ożliw iło  samolo­
tom  i dwom  kontrtorpedow com  
dojście na pozycje wyjściow e do 
ataku.

O godzinie 7 ńa rozkaz dowód­
cy f lo ty l l i  okrę t opuścił teren 
w a lk i, celem uzupełnienia zapa­
sów ropy. W drodze pow ro tne j
P io run “  napotka ł samoloty n ie ­

przyjacie lskie  różnego typu. Dzię­
k i in tensywnem u i skutecznemu

ogniow i a rty le r ii przeciw lotn iczej, 
ok rę t nie dopuścił do w ykonania 
przez nie a taku“ .

Walka z „Bismarckiem“
T y le  o walce „P io runa “  z n a j­

potężniejszym pancernikiem  nie­
m ieckim  „B ism arck iem “ , m ów i u - 
rzędowa re lacja polska, jedyna 
zresztą, k tó ra  o udziale p ilsk iego 
kontrto rpedow ca w  akc ji przeciw  
ko „B ism a rckow i“  wspomina. 
G łów n i aktorzy tego jedynego w 
swoim rodzaju wydarzenia, pości­
gu i w a lk i n iem al całej b ry ty j­
skie j f lo ty 'w ó d  europejskich z naj 
w iększym  i na js iln ie jszym  podów­
czas pancernik iem  na świecie, 
B ry ty jczycy  i N iemcy pom inęli

0.-R.R „ P I0 K U N  '

kacjach nie spotykam y nazwy „P io 
runa“  w  akc ji przeciw  „B ism ar­
ckow i“ . Będzie _ŵ _ n ich dużo o 
wszystkich jednostkach b ry ty j­
skich, biorących udzia ł w  tym  
s łynnym  „po low an iu “ ; m nie j o 
tych, k tó re  zginęły (okrę t lin io w y  
„H ood“ , kontrto rpedow iec „M a - 
shona“ ), w ięcej o tych, k tóre głó­
wn ie p rzyczyn iły  się do „w y k o ń ­
czenia“ niem ieckiego korsarza. 
Wśród tych ostatn ich nigdy nie 
przestanie się w ychwalać zasług 
dyw iz jonu  kontrto rpedow ców  
kon tradm ira ła  P h ilipa  D. Vian, 
jednego z najodważniejszych, n a j­
w yb itn ie jszych  i na js łynnie jszych 
adm ira łów  b ry ty jsk ich , k tó ry  za­
s łyną ł przychwyceniem  „A ltm a r-  
ka “  (niemieckiego statku, w iozą-

N i e m c u  p o « #  o h u p a c i * ?
■ ...................»świadczył, że i

H a m b u r g .  Nakłady Wszyst- 
-h dzienników, wychodzących
strefie brytyjskiej zostały mi- 

ńio Protestów wydawców, zmnicj- 
Sz°ne o 10%. Od 15 zaś maja 
^wiejszono też objętość o 25%.

ńtąd więc gazety, j  tak już wy- 
c“ °dzące przeważnie tylko 2 razy 
^  tygodniu, mogą obejmować w 
^godniu tylko 6 stron druku.

H a m b u r g .  Holenderska P0" 
t1(‘ja graniczna przychwyciła ban 
w  Przemytników, którzy przewo­
dni z Niemiec części zapasowe do 
famochodów, a zabierali towary 
żywnościowe. Przemytnicy nosili 
lłlundury angielskie i mówili płyn 

Po angielsku.
H a m b u r g .  W brew  zapowie- 

dziom H am burg nie  będzie uzna­
ny za teren zagrożony śmiercią

głodowy gd^ż jakie W « y w jl« o -  

: X i ć t e ,5tymi samymi dolegli- 

'vt T a c h i u m .  KomendantM o n a c o  . N iem .
n o lite ii amerytkansKiej w .
P n «świadczył na zjezdzie tunk 
C2eC*riuszv policji bawarskiej 
w 0Mońaehium. że jest ona juz 

dalece przeszkolona, ze może 
‘ rzefać całkowitą odpowiedział-
ność^za bezpieczeństwo wewnętrz-

" eJ  » n a c h i u m. Z rozporządze- 
■M  amerykańskiego zarządu woj 

„ ,a rozwiązana zostala n o ­
skowe»» kontroli, zorgani-

Ł  wiedzy władz wojsko

oświadczył, że rozwiązanie nie­
mieckiej służby kontroli nastąpiło 
z tego powodu, iż nosiła ona 
wszelkie cechy politycznego ge­
stapo.

B a d e n - B a d e n. We fran ­
cuskiej strefie okupacyjnej doko­
nano największej w historii re­
formy książek szkolnych. Wszyst­
kie książki, wydane w Niemczech 
po roku 1880 zostały zastąpione 
nowymi, których wydrukowano 5 
mil. egzemplarzy. „Było rzeczą 
konieczną sięgnąć a* Ho roku 1880, 
ażeby dotrzeć do korzeni m ilitą - 
ryzmu“ — powiedziała na ten te­
mat kierowniczka francuskiego 
wydziału wychowania, Irena G I- 
ron, W  zasadach przeprowadzonej 
reformy przewidywano 25-letni 
okres okupacji

Słynny z pościgu za ..Bismarki em“ polski kontrtorpedowiec 
ORP. Piorun, stoi na kotwicy u brzegów południowej Anglii.

F o to  A rc h iw u m  „D z ie n n ik a  Za chod n iego “ .

m ilczeniem  ‘obecność i uczest.nic- 
two w  tych w a lkach polskiego o- 
krę tu . B ry ty jczycy  zapewne d la ­
tego, że nie lub ią  dzielić się -suk­
cesami, szczególnie zaś odniesio­
n ym i na morzu.

Prestiż „K ró lo w e j M órz , za­
chw iany zresztą mocno podczas 
m in ione j w o jny, nie zezwala je j 
na zawdzięczanie —  choćby w  ma 
łe j m ierze — powodzenia pomo­
cy m ałej i lekceważonej flocie. 
Dlatego też w b ry ty js k ic h  RUbli-

cego jeńców a lianck ich  ze sta t­
ków  zatopionych przez „G ra fa  
Spee“ ), a w  późniejszych latach 
odniósł szereg w yb itn ych  sukce­
sów, walcząc w  różnych rejonach 
operacyjnych przeciw ko N iem ­
com, W łochom  i Japończykom. 
W ym ien ione są i  będą nazwy 4 
kon trto rpedow ców  z dyw iz jonu  
ko n tra d m ira ła  V ian, „Cossack“ , 
..M aori“ , „S ik b “  i  „Ż u lu “ , nie 
wspom ina się jedyn ie o p ią tym  
kofUrtorpedo\ycu tegoż dywizjo-

nu, jeżeli zaś czasem d la  zacho­
w ania ścisłości h istoryczne j p rzy ­
znaje się, że nie 4 ale 5 kon t.rto rpe- 
dowców bra ło  udzia ł w  tym  s łyn ­
nym  pościgu za ..B ism arckiem “ 
(mowa tu  oczywiście jedyn ie  o 
kontrto rpedow cach zespołu k o n tr ­
adm ira ła  V ian), to z regu ły  n ie  
w ym ien ia  się nazwy piątego.

A  w łaśnie ten p ią ty , n iew ym ie - 
n iony z nazwy kon trto rpedow iec
— „P io ru n “  —  posiada w ie lk ą  za­
sługę dogonienia, odnalezienia i
— u trzym u jąc  pod ogniem  „B is ­
m arcka“  łączność w zrokow ą —  
naprowadzenia na cel pozostałych 
czterech jednostek.

Dlatego, aczko lw iek „P io ru n “  
nie ’ p rzyczyn ił się bezpośrednio 
do zatopienia „B ism arcka “ , tak  
ja k  np. kon trto rpedow ce „Cos­
sack“  i „M a o ri“ , k tó re  około godz.
3 nad ranem  osiągnęły po je d n ym  
tra fie n iu  „B ism arcka“  torpedą —  -  
to jednak zasługa jego w  ostatecz­
nym  osaczeniu p rzec iw n ika  pozo­
staje niezaprzeczalna.

Piąty kontrtorpedowiec
Nie w spom inają o udzia le „P io ­

run a “  w  zniszczeniu „B ism arcka “  
także i  N iem cy, Należy jednak 
przyznać, że można ich doskonale 
zrozumieć. K iedy  się ogłosiło w e 
wrześniu, czy w  październ iku 1939 
roku, że „p rysn ą ł sen o po lsk im  
m orzu“ , „że polska flo ta  leży 
zdruzgotana na dnie m orza“ , że 
nieliczne jednostki polskie, k tó re  
przedostały się do A n g lii, zostały 
wcielone do f lo ty  b ry ty js k ie j,  
przy czym nawet ich nazwy: 
„G rom “ ; „B łyska w ica “  czy „B u ­
rza“  zastąpione, zostały nazw am i 
b ry ty js k im i „T hun de rbo lt“ , „L ig h  
tn in g “  i  „S qu a ll“  —  in n y m i sło­
w y, jeżeli się ośw iadczyło całem u 
św iatu (szczególnie zaś pod adre­
sem Polaków  w  okupow anym  
k ra ju ), że polska flo ta  nie is tn ie ­
je, to trudno  potem zb ijać w łasne 
słowa i  donosić, że w  pościgu i  

i zniszczeniu ch luby całej n iem iec­
k ie j f lo ty  b ra ł udz ia ł p o lsk i o- 
k rę t, nie ja k iś  „T h u n d e rb o lt“  czy 
„L ig h tn in g “ , ale w łaśnie zniena­
w idzony, po lsk i „P io ru n “ , m ści­
c ie l zatopionego pod N a rv lk ie m  
„G nyna ",
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Deficyt przemysłu nawozów sztucznych
premią dla rolnictwa

GLIW ICE, (bp) Centrala Handle* 
wa Przemysłu Chemicznego zorga­
nizowała w G liw icach Interesującą
konferencje dla prasy stołecznej, i 
śląskiej, celem zapoznania je j z o- 
becną produkcją i dystrybucją na­
wozów sztucznych. Należy żałować 
ty lko, że nie urządzono konferen­
c ji wcześniej, przed okresem sie­
wów wiosennych.

Dyr. inż. Bobrownicki i  dyr. dr. 
Stobiecki szczegółowo poinform o­
w a li zebranych o całokształcie za­
gadnienia. Popyt na nawozy sztucz­
ne wzmógł się znacznie po wojnie 
i. jest wynikiem  nie ty lko  w y ją tko­
wo korzystnej re lac ji cen nawozów 
do cen produktów rolnych, ale i 
braku pogłowia bydlęcego. Produk­
cja kra jowa nawozów sztucznych 
opiera się na Państwowej Fabryce 

, Zw. Azotowych w  Chorzowie oraz 
na koksowniach, produkujących 
siarczan amonowy. Zasadniczym 
produktem Chorzowa jest azotniak, 
następnie saletrak, wapnamon i  sa­
le tra  sodowa. Uruchomienie Pań­
stwowej Fabryki Zw, Azotowych 
W Mościcach nastąpiło na skutek 
tego, że udało się drogą rew indy­
kac ji odzyskać ok. 80% wyw iezio­
nych urządzeń, maszyn i  aparatów 
(800 wagonów), a nie odnaleziono

natomiast 50 kg siatek platyno­
wych. Łączna produkcja krajowa 
nawozów azotowych wynosi obec­
nie ok. 40.000 ton N 2 (związanego 
azotu). Z ilości te j na nawozy azo­
towe w olnie j działające (azotniak, 
siarczan amonu i  wapnamon) przy­
pada 30.000 ton N 2, czyli 75%, a na 
saletrzak i  saletrę sodową (nawozy 
pogłówne) 10.000 t, czyli 25%. Z 
punktu widzenia potrzeb ro ln ictwa 
stosunek ten nie jest korzystny, 
wobec dużego zapotrzebowania sa­
le try  i  saletrzaku dla p lantacji bu­
raków cukrowych oraz do nawoże­
nia ozimin. Z chw ilą uruchomienia

budowie przemysłu których jedy, 
rtą trudnością jest brak elementów 
aparatury z zagranicznych fabryk.

Przemysł nawozów fosforowych 
skazany jest na surowce pochodze­
nia zagranicznego. Sprowadzamy, 
potrzebne do produkcji superfosfa 
tu, zarówno focforyty, ja k  i  apaty­
ty  (z ZSRR). Z fabryk nawozów fo ­
sforowych czynnych jest obecnie 
pod zarządem państwowym i dwie 
mniejsze prywatne. Roczna produk 
cja wynosi 25.000 t, co odpowiada 
145.000 t  superfosfatu, mimó znacz­
nie większej ich zdolności produk­
cyjnej. B rak kwasu siarkowego o

Moście i  dalszej rozbudowy działu j raz p iry tu , surowca potrzebnego do 
saletrzaku y  Chorzowie — produk- , produkcji kwasu siarkowego, jest 
eja krajowa azotu dla celów nawo- i przyczyną tego stanu i  dlatego dą- 
zowych wyniesie ok. 100.000 t  N 2, ży się obecnie do uruchomienia w 
a po wybudowaniu trzeciej dużej ! możliw ie szybkim czasie produkcji 
fab ryk i związków azotowych w Kę- | termofosfatów, nawozów fosforo- 
dzierzynie, która produkować bę- wych, które można otrzymać z po- 
dzie saletrę wapniową w  ilości 1,000 ; m inięciem kwasu siarkowego 
t dziennie, zmieni się całkowicie Fabryka w Bonarce pod Krako- 
stosunek procentowy nawozów po- wem będzie produkować 10.000 t 
głównych do przedsiewnych na k o - ; supertomasyny (30.000 t  nawozu), a 
rzysc potrzeb rolnictwa, wyiiosząc Mościce preeypitat w  ilości 12.0001 
ok. 70% całej produkcji kra jow ej (30.000 t nawozu). Oba te rodzaje 
nawozów azotowych. W przyszło-i nawozów, odkwaszających glebę są 
śei przewiduje się zapotrzebowanie niezbędne dla naszych gleb lek- 
naszego ro ln ictw a na blisko 1 roi-’ I kich, a przyszłe ich zapotrzebowa­
no!! i  nawozów azotowych, w  roz- 1 nie obliczają na 200.000 t.

W a  r u i n a c h  S í r x e q a t n i a

Kwitnie życie i ...szaber

Na odcinku potasowym uzależnię 
n i jesteśmy wyłącznie od zagrani­
cy. Uruchomienie własnego prze­
mysłu jest jednak możliwe- wobec 
posiadania na Kujawach bogatych 
złóż potasowych, sięgających aż po 
Łódź. Państwowy Insty tu t Geolo­
giczny prowadzi dalsze badania w  
tym  kierunku.

Celem rozbudowy przemysłu na­
wozowego konieczne są inwestycje. 
Tak np. Mościce po trzech etapach 
odbudowy będą zdolne produko­
wać ok. 55.000 t  N 2 rocznie. Na in ­
westycje przewidziano w  Planie 
3-letnim  sumę G;5 m iliarda złotych. 
Wskutek po lityk i cen, prowadzonej 
pod kątem widzenia interesów ro l­
nictwa, przemysł pracuje z perma­
nentnym deficytem 134 m ilionów zł, 
k tó ry  nazwać można premią na 
rzecz rolnictwa. Rolnictwo w sezo­
nie jesiennym ub. r. otrzymało 
81,217 t nawozów azotowych, 153.389 

fosforowych i  68,570 t  — pota­
sowych, w  sezonie wiosennym na­
tomiast 1946/7 r. odpowiednio: 
180,566 t, 94.971 t  i  130.977 t, Ilość na I 
wozów sztucznych, ja k im i dyspono­
wało ro ln ictwo w  roku nawozowym 
1946/47 wynosiła 255.636 t  — azoto­
wych, 236.190 t — fosforowych i 
169,360 t  — potasowych. Rozpolzą- 
dzająe jedną w ielką fabryką i  nie­
w ie lk im  importem, przemysł nawo­
zowy przekroczył w  azocie cyfry  
okresu najwyższej kon iunktury

zów sztucznych wyprodukował w 
b. r. ok. 250 t mieszanki azotu. fo ­
sforu i potasu, specjalnie dla ogród 
ków działkowych. Paczki 7,5 kg na­
być można wszędzie po cenie 225 zł.

W najbliższym czasie fabryka 
„A zot“  w  Jaworznie wyprodukuje 
10 t  „Azotoksu“ , polskiego DDT, i 
pro jektu je  się uruchomienie w y­
twórczości zastępczego środka wap­
niowego w  tej samej fabryce „A zot“  
i  w Z łotym  Stoku.

Po konferencji uczestnicy zwie­
dz ili Państwowe Fabryki Zw. Azo­
towych w  Chorzowie oraz ia b ry -  
kę Chemiczną „Giesche“  w  Bogu­
cicach, o czym pomówimy jeszcze 
osobno.

Słucham y radia
Środa, 28 bm.

c6.00 sygnał i  dz ie n n ik  poranny, l5 " 
g im nastyka, 6.30 m uzyka poranny
7.33 zapowiedź p rog ram u na dzień/u WICU«- JJi «IUU Ilct UZ,*'"- •-
żący, 8;30 in fo rm a c je  ogólnopolski 
S.50 kon ce rt życzeń, 9.30 k o n c e r t  1 * 
k lam ow y, 14.00 au dyc je  in fo rm acja  
ne, 14.30 m uzyka z p ły t,  14.40 311 ,n, 
cja dla dzieci, 15.15 re c ita l s k rz y p y  
w y  Bogdana Łosakiew ieża, 15.40 .»Jy, 
m y taneczne w  fo rm ie  artystycznej *
16.00 dz ienn ik  popo łudn iow y, 
koncert M a łe j O rk ie s try , 16..55
cja słow no-m uzyczna dla młodzież-» 
17.10 „p rz y  g ło śn iku “ , 17.15 skrzyń* 
techniczna. 17.20 k w a rte t stnycżK°* 
wy, 17.50 kw adrans poetyck i, 
„M ozaika w iosenna“ , 18.30 „N 3uk 
p rzy g łośn iku “ , 18.55 m uzyka l utV  
wą, 19.10 ,,Z zagadnień św iata PraC? J  
19.13 w iadom ości sportow e, 10.25 ?' 
śni po lskie , 19.47 „R a d io w y  K1“ , 
pszczelarski“ , 20.02 dz ien n ik  wiec®*"' 
ny, 20.30 „A u d y c ja  chopinow ck a '
21.00 „N ow e k s ią żk i“ , 21.15 audyeJ 
rozryw kow a, 21.45 „R a d io w y  Uniwe1̂  
cyte t L u d o w y “ , 22.15 ko n ce rt orKj ^  
s try  tanecznej, 23.00 osta tn ie  w l0 “ ° 
mości, 23.25 m uzyka z p ły t.

Letniska nadmorskie
czekają na turystów

G d E ń ® t c .  (SAP) • — Spra­
wa pomieszczenia turystów, 
przybywających nad morze, 
zaozyna wchodzić powoli w fa­
zę realizacji. Dyrekcja „Grand 
Hotel u*' w Sopocie postanowi­
ła wykorzystać dwie duże sale 
na każdorazowo pomieszczenie 
około 100 osób. YMCA rów- 

rzetłwojeimej, w potasie dochodziInież.ndostepniUrjnż „Dom Tu­
ty w fosforze n a -1 rysftycanr w Gdańsku, oibk-

re s ta u ra c ji ,i lo k a l i  _ ro z ryw ko *
wych. Przygotowuje się

o cyfr szczytowych; 
tomiast pozostaje w tyle,

Strzegom, w  m aju
W Strzegomiu chodzi się środ­

kiem ulicy. W  pierwszej chwili 
wydaje się to dziwnym, zwłaszcza 
gdy spojrzymy w smutne oczodoły 
mi płytam i wyłożone chodniki. 
Sprawa staje się jasna dopiero, 
gdy spojrzymy w  smutne oczdoly 
wypalonych fasad i zwrócimy 
uwagę na wiszące co parę kroków  
tabliczki z napisem:

„Uwaga! grozi zawaleniem“!
Wojna obeszła się srogo z tym  

pięknym ongiś miastem. Dwie  
trzecie domów leży w  gruzach. 
Nieliczne nie zniszczone domy za­
mieszkuje k ilka tysięcy osób. O 
mieszkanie dziś tu trudno. T rud ­
n ie j jeszcze o meble. Jest to już 
tak tajemnicą pierwszych „pio­
nierów“.

Jeśli uwzględnić, że alkohol jest 
substancją łatwo lotną, możnaby 
powiedzieć, że „ulotniły się“. U - 
lotnilo się zresztą wiele innych 
rzeczy. Rozwiały się gdzieś we 
mgle w  pierwszym okresie konie, 
będące własnością miasta, ulotni­
ły się radioaparaty zdeponowane 
w  podległym miastu sołectwie. 
Nie wiadomo równi«« dokładnie, 
co się stało z dochodami z młyna, 
jednego z największych na D ol­
nym  Śląsku, młyna, który po­
czątkowo dawał deficyt, a po 
zmianie kierownictwa dal 10 m i­
lionów zysku.

To pewne, że atmosfera Strze­
gomia nie jest całkiem przejrzys­
tą. Krążą legendy o aucie jak ie ­
goś rzekomego, czy prawdziwego 
dygnitarza, którym w raz z jed ­
nym z Niemców7 miała wy wędro­
wać do granicy pokaźną ilość 
złota j kosztowności. Wiele jesz­
cze innych legend krąży po Strze­
gomiu. Nie wiadomo Ile w  nich 
jest prawdy, ile fałszu. To pewne, 
że szabrownicy działają jeszcze.

Skończyły się rad ia  i  maszyny 
do szycia —  to wyszukano sobie

jako obiekt wywozu klam ki i o- 
kucia od drzwi, kafle z pieców, 
włosie z materacy i w iele innych 
rzeczy. Gzy nie ma sposobu na za­
radzenie temu? Czy prawdą jest 
opinia jednego z najpoważniej­
szych obywateli miasta, który na 
moje pytanie z czego żyją oby­
watele Strzegomia, odpowiedział:

„W7 dużym  procencie z n ie lega l­
nego hand lu  i  szabru“ .

Czy nie oczyściło by atmosfery 
Strzegomia ogłoszenie w yniku  
badań prokuratorskich, które już 
nie jedną zajmowały się aferą, a 
o w yniku ich jakoś głucho.

Są w  Strzegomiu i ludzie, któ­
rzy nie myśleli wyłącznie o zao­
patrywaniu własnej kieszeni. W i­
działem w  Strzegomiu pięknie od- 
nowioriy ratusz, a w  nim zabez­
pieczone przed grabieżcami prze­
piękne zbiory motyli z eałej kuli 
ziemskiej, liczące w  140 gablot­
kach kilkanaście tysięcy okazów. 
Widziałem z ruin po dźwignięty 
budynek teatru z salą na półtora 
tysięcy widzów, salą oczekującą 
napróżno na prawdziwie poważ­
ne zespoły. Zwiedzałem kompleks 
kamieniołomów, w  których setki 
robotników wydobywa potężne 
bloki granitu, by po przeróbce 
wysląć je  na odbudowę zniszczo­
nych mostów i dróg. Mówiono mi 
o fabryce maszyn rolniczych, o 
ogromnej słodowni, w  których 
wre praca i rozkwita z ru in życie.

ściły w  swych domach 16.00'J mie­
szkańców, są dziś zą obszerne dla 
zamieszkujących ocalałe resztki 
ruin. Tylko w  dni targowe wszy­
stko ożywia się. To wieś przycho­
dzi do miasta wymieniać za chleb 
jego produkty. A  w  powszechny, 
codzienny, uznojony dzień tylko  
popołudniu, gdy sygnały warszta­
tów pracy dadzą hasło do spoczyn­
ku, powracają do domu gromady 
robotników7. Idą środkiem ulioy 
między szpalerami grożących za­
waleniem fasad. O nich będzie 
mówiła legenda przyszłego, odbu­
dowanego z ruin miasta.

CJ, o których mówi legenda 
dnia dzisiejszego, krążą wieczo­
rami wśród nawpól zburzonych 
domów. Trzeba by i ci ludzie w y­
szli z mroku, by w zięli udział w  
twórczej rądoścł słonecznego 
dnia, by nauczyli się iść środkiem 
ulicy. J. Z.

chowania równowagi nawożenia 
ilość fosforu, ja k  wiadomo, powin­
na być mniej więcej równa ilości 
azotu.

Sprzedaż nawozów z 26 'zakładów 
wytwórczych odbywa się na zasa­
dzie planów, opracowywanych 
przez powołaną na wniosek Kom i­
tetu Ekonomicznego Rady M in i­
strów, Komisję Koordynacyjną, u- 
rzędującą przy Depart, Obrotu To­
warowego Min. Przemysłu.

Racjonalna organizacja rozdziału 
w  terenie jest natomiast b, trudna 
i  wymaga hamonijnej współpracy 
czynników terenowych, fachowego 
przygotowania szczególnie aparatu 
wiejskiego,

Zagadnieniem niezwykle ważnym 
jest poza tym  sprawa oświaty ro l­
niczej, poradnictwa, zwłaszcza w 
okresach rozprowadzania niedosta­
tecznej ilości nawozów sztucznych, 
celem uświadamiania ro ln ików  o 
najwłaściwszym ich zastosowaniu, 
Tak np, według op in ii Naukowej 
Kom isji Doradczej ok. 50% naszych 
gleb wymaga wapnowania.

Jako innowację, przemysł nawo-

Dla za- ; czo.uy na 100 osób, Na urucho-
inieilk) clalśWiSfo (kurni turysty 
cztiego i gckMinwka w Gdań­
sku, prawtuie z otn o traty ha rak i 
iprasy ul, Bhkossowskiegro we 
Wrzeszczu, Buraki watłuną wy­
remontowano i - urządzone. 
Jeśli chodzi o  Gdynie, to pod­
jęto. kroki, celem wykorzysta- 
nim dla turystów i wycieczek 
dawąeiro Domu Zdrojowego, 
który jest chwilowi zajęty 
prze® władze morskie.

Spośród mieseowości położo­
nych nad otwartym morzem, 
to ¡najtępiej przygotowaniu na 
przyjącie gości z głębi kraju 
jest obecnie Ustka, w pow. 
słupskim. Malowniczy ten za­
kątek (nadmorski wykazuje 
wielo_ ambicji, by stać kie już 
w bieżącym sezonie letnią 
pierwszorzędną , mieseowuśeią 
kunacyjmo - letniskową- Zorga 
ni »cwano tam około 30 domów 
wypoczynkowych. Bemoiiituj e 
się i wykańcza szereg hoteli,

otwarcia z początkiem sezoinl1 
Lecznicze Zakłady Kąpieli)w.6’ 
które będą obejmować depo 
kąpiele morskie, bnrowwiow^ 
kwaso-węglowe '  inne. Ustka 
będzie w stawie pomieścić P7 
tym sezo-nie około 20.000 letni­
ków ł kuracjuszy. Należy ł*}® 
spodziewać, że PKP sfcieru-J® 
w sezonie odpowiednią dl«**0 
bezpośrednich pociągów z V ‘e- 
bi, kraju do tej atrakcy.iucł 
miejscowości nadmorskiej-

MiODZieZ ÍEM6UJE' 
MŁODZIEŻ CZYTA  
T Y G O D N I K

M Ł O D A

Zapowiedź amnestii gospodarczej
Zjazd  Zrzeszeń Kupieckich uje W ro c ła w iu

Są tutaj ludzie, którzy myślą o 
tworzeniu kultury polskiej, lu ­
dzie, którzy otworzyli czytelnię i 
bibliotekę, którzy zmontowali or­
kiestrę i zespół dramatyczny, Są 
ludzie, którzy pomyśleli o w y r­
waniu osadników zaludniających 
pobliskie okolice z rąk spekulan­
tów przez założenie spółdzielni. 
W  tych ludziach leży przyszłość 
miasta,

W  dzień ulice Strzegomia są 
puste. Ulice, które dawniej mie-

Ożywiony ruch w portach
Wzrost transytu z Czechosłowacji

Gdańsk. (SAP.) —  Ruch sta t­
k ó w  w  porcie de lty  W is ły  jest 
bardzo- ożyw iony t n ieustannie 
wzrasta. P o rt gdański pod wzg lę­
dem prze ładunkow ym  w  n iczym  
nie  ustępuje G dyn i i  osiąga osta­
tn io  przeciętną średnią do 40 stat 
k ó w  dziennic. Masowe ła d u n k i 
są te rm inow o w yładowane i  urzą 
dzenia prze ładunkow e są n ieu 
stannie czynne. K on tynuow ane są 
rów n ie ż  prace nad oczyszczeniem 
w szystkich basenów z w ra ków . 
O sta tn i duński h o lo w n ik  „A e g ir “  
w yd ob y ł k ilk a  w ra k ó w  i  kon tynu  
u je  prace w  basenia górniczym. 
Podejm owane są też prace nad 
pogłębien iem  i  w ybagrow an ie in  
n ie k tó rych  odcinków  po rtu  dla 
um ożliw ien ia  posto ju  s ta tków  o 
głębszym (zanurzeniu.

Jeśli chodzi o tendencje na 
przyszłość to są one rów n ież ba r7 
dzo mocne, W na jb liższym  czasie 
spodziewany jest w  portach de lty  
W 's iy  p rzybyc ie  10 sta tków  za­
granicznych z ła du nk ie m  72.075 
ton  zboża, orate 18 s ta tków  z ła ­
dunk iem  2,546 ton, mięsa, ryb , 
o le ju  i  m argaryny. Ładunk i m a r­
garyny nadchodzą ju ż  z Danii,

W zrasta rów nież zainteresowa

nie zagranicy po lsk im i wyrobam i, 
Z po rtó w  w  G dyn i odszedł angiei 
sk i m otorow iec „B a lta w ia “  z ła7 
dunkiem  m eb li do Londynu, oraz 
z p ró b ka m i po lsk ie j porcelany, 
przeznacteonymi do E lisabeth, por 
tu  P o łudn iow e j A f r y k i.  Poza tym  
G dynię opuścił p o lsk i statek „L o - 
w ap t“  z ładunk iem  2 tys. ton, uda 
jąc się do T e l-A v iv  i  H aTy v ia  
A n tw e rp ią , S tatek „L e w a n t“  w io  
zie do B e jru tu  w iększe pa rtie  cu­
k ru  eksportowego.
■ Należy rów n ie ż  zanotować sta­
ły  w zrost tra n sy tó w  przez p o rty  
pp iskie z Czechosłowacji i  W ę. 
gier. O sta tn io  szwedzki parow iec 
„L u d w ig “  zab ra ł z G dyn i czeskie 
żelazo i  więksizą ilość w in  w ę. 
g ierskich oraz ta rc ice  z przezna­
czeniem dla p o rtu  w  Goetenfoor-
gu.

GDYNIA. W dniu 23 bm- wyszedł 
w  morze po raz pierwszy pod pol­
ską banderą niedawno przejęty 
przez władze polskie, świeżo w yre­
montowany statek „K o lno“ . Obec­
nie „K o lno“  ładuje w  Gdyni na 
Wybrzeżu Holenderskim ponad 2000 
ton żelaza i skieruje się w  pierwszy 
rejs, jako jednostka polskiej m ary­
nark i handlowej — do Szwecji,

W rocław  ($1). Z  udzia łem  dyr. 
departam entu M in . Z. O., P e tk ie - 
wieża, naczeln ików  w ydz ia łów  
M. Z. O., G rzegrzu ik i i  S trassbur- 
gera praż przedstaw ic ie li w ładz 
w o jew ódzkich  i  m ie jsk ich , odbył 
Się ostatn io we W roc ław iu  zjazd 
w o jew ódzk i Z w iązku  Zrzeszeń 
K up ieck ich . Po zagajeniu zjazdu 
przez prezesa J, W inkowskiego, 
w yg łos ił przem ów ienie dyr, de­
pa rtam en tu  P ie tk iew icz.

Jeśli p rzy jrzym y  się —  m ó w ił 
dyr. P ie tk iew icz  —  ja k  postępo­
w a li n iek tó rzy  kupcy na tych  te­
renach, s tw ie rdz im y, że w ie lu  
pobra ło  sklepy, rozsprzedało 
wszystko, resztę w yw ioz ło  i po je­
chało da le j. In n i, k tó rzy  o trzy ­
m a li sklep, podeszli uczciw ie do 
spraw y rem ontu  poniem ieckiego 
i  chcą zapłacić za to co o trzym a­
li.  W oczach praw a, kup iec jest 
urzędn ik iem , k tó rem u dano w ła ­
sność państwową do zabezpiecze­
nia. Należy obecnie przeprowa­
dzić rozrachunek 1 uzyskać tytuł 
własności, ,

W edług szacunków, ja k ie  b y ły  
dokonane, b iorąc za podstawę 
p ie rw o tne  spisy z ro ku  1945 i 46, 
zostało stwierdzone, że wartość 
niemieckich urządzeń I  remontów  
«klejowych na Ziemiach Odzy­
skanych wynosiła 6 miliardów zł. 
P rzystępując do re a liz jl, w ładze 
chc ia ły  stw ierdz ić , ja k ie  są moż­
liw ośc i p ła tn icze obecnych posia­
daczy, W  zw iązku  z tym  odbyła 
się w  W arszawie kon fe renc ja  z 
przedstaw ic ie lam i P o lsk i Cen­
tra ln e j i  poszczególnych w o je ­
w ództw  Z iem  Odzyskanych. K o n ­
fe renc ja  ta, niestety, n ie  p rzyn io ­
sła ostatecznych rezu lta tów .

A k c ja  rozliczenia m usi być n ie ­
długo zakończona. „C hc ia łbym  -~  
m ó w ił dyr. P ie tk iew icz —  aby 
wszyscy z ro b ili to, co uw aża ją za 
słuszne. Jeś li uważają, że należy 
się ja k  na jszybcie j rozliczyć, żeby 
wreszcie skończyły się sklepy po­
niem ieckie  istniały tylko polskie, 
niech regulują swoje należności.

Solidarne kup iectw o stanow i 
większość, a jeże li są także kupcy 
nieuczciw i, k tó rzy  n ie  chc ie liby 
opłacać ra t, trzeba ich oddzielić, 
ponieważ on i b y li wszystk im , t y l ­
ko  nie kupcam i i  n ie  zdają so-

bie spraw y z tego co to jest e tyka  
kupiecka, Im  szybciej oddzie li się 
c-d prawdziwego, kup iectw a tych 
ludzi, tym  lep ie j zarówno d la  k u ­
piectwa ja k  i  d la  Państwa,

Z  ch w ilą  zakończenia a k c ji roz 
liczeniow ej, zostanie zniesiona ©- 
buena granica między wojewódz­
twami, co wpłynie w  znacznej 
mierze na wyrównanie cen i da 
kupcom znacznie wyższy zarobek, 
niż w  chwili obecnej. Dobrze p o ­
ję ty  w łasny in te res pow in ien 
przyspieszyć akcję  rozliczeniową, 
Każdy miesiąc, to szkody kup iec­
tw a  dolnośląskiego, k tó re  w yn o ­
szą w ięcej n iż  cała należność za 
sklepy. , ■

Wprowadzony został ryczałt 
typu „J5“ od trzech tysięcy zi. do 
500 zł, co nile stanowi poważnej 
sumy, A k c ja  rozliczeniowa jest 
wstępem do dalszego uw łaszcza-

nia, do nadania ty tu łó w  w łasno­
ści na nieruchom ości. Państwo sta 
w ia  sobie ja k o  na jw iększe zagad­
nien ie ra tow an ia  w ie lk iego  m a­
ją tk u , ja k im i są n ierachom ości 
na Z. O,

Ci, którzy odbudują względnie 
odremontują istniejące budowle 
przed rozpoczęciem akcji szacun­
kowej, o He stan ich będzie stwier 
dzony przez władze budowlane z 
przed I  kwietnia br„ będą mieli 
prawo pierwokupu i będą płacić 
za »ton, jak i by! w  dniu l  kw iet­
nia br. Chodzi o to, aby n ik t  nie 
czekał aż ukażą się w szystkie 
rozporządzenia i  żeby ju ż  p rzy ­
stępować do odbudowy,

Są ludzie, k tó rzy  posiadają k a ­
p ita ł i  bo ją  się nabyć domy, aby 
w ładze nie dochodziły skąd m ają 
pieniądze. D la  ra tow an ia  n ie ru ­
chomości w  k ra ju  ł  d la  n iedo-

Nou;y ziuiązek zawodowy
nieznany dotychczas w Polsce

K atow ice  (rl). Zw iązek Zaw o­
dowy P racow n ików  S łużby Z d ro ­
w ia  jes t w  Polsce innowacją. W ła 
dze centra lne dokładn ie  rozpa­
try w a ły  sprawę, postanow iły  za- 
.{ożyć ten Zw iązek w  jes ien i ub. r. 
Od tego czasu do te j pory trw a ły  
prace organizacyjne, Obecnie 
Zw iązek może rozpocząć dz ia ła l­
ność, W naszym w o jew ództw ie  
zorganizowano ju ż  12 oddzia łów  
w  m iejscowościach: K atow ice, 
Bielsko, Cieszyn, G łuchołazy, Za­
brze, G liw ice , B ytom , Sosnowiec, 
Opole, Chorzów, R yb n ik  i  L u b l i­
niec. O ddzia ł w  K oź lu  będzie 
otw orzony w  tych  dniach,

K to  będzie . na leża ł do tego 
Z w iązku  i  ja k ie  są jego cele? 
Wiadomo, że lekarze, farm aceuci, 
dentyści itp . tw o rz y li odrębne 
Izby, co nie p rzyczyn ia ło  się do 
jedno litego dz ia łan ia  j  by ło  czę­
sto przyczyną rozbicia. T ak ie  zaś 
zawody ja k  np. felczerzy, pie lęg­
n iarze czy po łożn i n ie  b y li zrze­
szeni w  osobnych zw iązkach. —  
Pracu jąc w  Ubezpieczaln i Spo­
łecznej, w  przem yśle lu b  gó rn ic­
tw ie  należą, do zw iązków  przy

tych zakładach. Często spo tyka li 
się on i z brak iem  zrozumienia, i 
uznania, T ak np. w y k w a lif ik o w a ­
n i p ielęgniarze pob ie ra li często 
najniższe uposażenie — 2.000 z ł 
miesięcznie.

N ow y Zw iązek obejm ie w szyst. 
k ich  p racow n ików  s łużby zdro­
w ia  i  dbać będzie o ich praw a i  
in teresy, Zadania, ja k ie  stoją 
przed Zw iązkiem , są olbrzym ie . 
Przede w szystk im  koniecznym  
jest podniesienie fachowości fe l­
czerów, po łożnych i p ie lęgniarzy, 
oraz założenie szeregu szkół dla 
tych zawodów, gdyż odczuwamy 
obecnie d o tk liw y  ich  brak. 
W  statucie Z w iązku  są podane 
jeszcze i  inne cele, ja k  np, pod­
niesienie poziom u ku ltu ra lnego , 
oraz rozstrzyganie spornych 
spraw  członków. ZZPSZ przyczy­
n i się do skoordynow ania a k c ji 
tak  potrzebnego dziś lecznictw a 
w  Polsce i  us ta li z jedne j s tro . 
ny  godziwe w a ru n k i p racy dla 
swoich członków, z d rug ie j zaś 
uno rm u je  w ygórow ane często za- 
ro b k i fachowców  tych  zawodów.

pieszczenia do dalszych dewa***‘  
cy j, zostanie ogłoszona amnasń" 
gospodarcza d la  tych, k tó rzy  Pr  _ 
stąp ią do ra tow an ia  dobra nar®' 
dowego.

Na zakończenie, dyr. Piętki® 
w icz zw ró c ił się do wszystkK 
kupców  dolnośląskich z aP®-®1 ’ 
aby w y ru g o w a li ze swego śród®' 
w iska tych, k tó rzy  n ie  są SoCir 
m iana kupca.

Na zakończenie obrad, p rzy ićT  
jednogłośnie k ilk a  rezolufbj" 
M iędzy in n ym i Rada delegan’”  
zwraca się do ogółu kupiectW7 
dolnośląskiego z apelem, aby p* 
ło  czynny udzia ł i  popie)'8* 
wszelką pracę spoleczno-publtw " 
ną ta k  w  dziedzinie gospodarce J 
ja k  i  k u ltu ra ln e j,

S tw ierdzając, że w k ła d  kupi®8'  
tw a  dolnośląskiego w  zagospO»1'  
row an iu  Z, O. jes t niezaprzecza 
ny i poważny, Rada podnosi, ' 
kup iectw o dolnośląskie współP1 . 
cować będzie nadal z w ładza» , 
państw ow ym i t samorządowym 
nad podniesieniem  standardu « '  
ciowego m ieszkańców D  -¿¡ć 
Śląska 1 gotowe jes t P08WliU ,, 
w szystko dla  obrony grani® *** 
chodnich. . ..„

W  dalszych rezo luc jach ku p i*  
tw o  dolnośląskie potępia 
w zględnie spekulację, u p r ^ ^ s  
przez aspołeczne czynnik», n ie .Im  7 
łące n ic  wspólnego ¿ zorgan*^;, 
w anym  kupieotwem . Rada ael^0 
gatów w zyw a kup iectw o 
ścistego przestrzegania ust8t i .„ 
nych m arż zarobkow ych i  
lonych przez kom is je  spd ew  
cen. r-d

Rada Delegatów, b iorąc ł*  
uwagę, że konieczną jest, 
wyszkolen ie in te ligentnego 
ry b k u  kupieckiego, zwraca * • 
do kupców , by ja k n a jlic *  • 
zg łos ili p ra k ty k i w akacy jne » 
uczn iów  szkół handlowych, 
zakończenie zwrócono się 2 
lem  do w szystk ich  czl? 
Z w iązku, aby ja k n a jry c h le j 
c i i i  daninę na rzecz p o w o d z ią  •

Z jazd  dokonał w yb o ru  n ®y“l e- 
w tadz z A  Saliamonem jako  P _ 
zesem na czele. U chw alony P ^  
lim in a rz  budżetowy na rok  
zam yka sie sumą 4 m ilionów  
tysięcy.
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Kornicy zdobyli sztandar
Uroczystość na kopalni „Mieszko“

W ałbrzych. (Les) W  ub. n ie - 
bKielę odbyła się w  W ałb rzychu
jękną uroczystość. K opa ln ia  

w  w yd a jn o -
lekna uroczystość,

R e s z k o “  przodu jąc

42 rolników z Kłodzka 
trzym ało  akty własności

K łodzką (te l, w ł.). W  obchodzie 
w jęta Ludowego w  K łodzku  

wzię ii udzia ł przedstaw icie le na' 
czelnych -władz S tr. Ludowego i 

w- Samoip. C h łopskie j z W arsza­
wy, przedstaw icie le w ładz pań. 
stwowych, samorządowych p a rtii 
•^ litycznych , orgainizacyj oraz 
iczne rzesze ch łopów  z pow>atu. 

Uroczystości te m ia ły  szczególnie 
Podniosły charakter, ponieważ 
2wiąlzane b y ły  z nadaniem  p ierw  
®zych ak tów  w łasności 42- ro ln i­
kom  z nadgraniczne j w s i Paszy. 
grnin a Radków .

Okol:,r|jn ościowe przem ówje- 
hia w yg ło s ili: prezes pow ia tow e­
go Zarządu Ś tr. Ludowego S kór- 
ski •

ści p racy dwudziestu kopaln iom  
węgla, zdobyła jako zaszczytną 
nagimdę Sztandar Pracy.

Po nabożeństwie i  poświęceniu 
sztandaru odbyła się W sali Tea­
tru  M ie jskiego uroczystość w rę ­
czenia sztandaru chorążemu ko ­
pa ln i „M ieszko“ .

D y re k to r kopa ln i „M ieszko , 
W idlarz, po dkreś lił w  swoim prze­
m ów ien iu ofiarność pracowników. 
Tak w ięc w  styczniu w y n ik i p ra ­
cy p rzyn ios ły  107 % zamierzonego 
planu, w  lu ty m  —  103 %, zaś w  
m arcu —  108 °f„  W  nagrodę za 
to pracow nicy otrzym ają  premie 
pieniężne, a co ważniejsze zdo­
b y li już  Sztandar Pracy na w ła ­
sność.

Następnie zabrał głos przewod­
niczący Rady Zakładowej kopa ln i 
„M ieszko“ , B iga j, a dyr. inż. T o t- 
leben podniósł, iż dzisiejsza uro­
czystość odbiega od , szablonu, 
gdyż sztandar nie został, ja k  to 
zw yk le  bywa, u fundow any, lecz 
zdobyty ciężką pracą.

Po przem ówieniach przedstaw i-

Trudności i sukcesy rzemiosła
i d  W ałb rzych u

W ałbrzych. W iele powodów sk la  
da się na to, że stań rzem iosła 
na teren ie pow ia tu  w a łbrzyskiego 
nie przedstaw ia się tak  dodatnio, 
ja kb y  tego w ym agał przem ysło­
w y i  gospodarczy rozw ój oko licy. 
W prawdzie ilość rzem ieśln ików  
na tym  teren ie jes t ju ż  dostatecz­
na, to jednak zaledwie 60 proc. 
stanow i elem ent naprawdę fa ­
chowy. Reszta wym aga doszkole- 
nia.
■ Tutejsze rzem iosło skarży się 

na b rak na rybku  term inatorsk ie- 
go. W ina tego b raku  leży jednak 
w  samej organizacji. Płaca 2.40 zł 
za godzinę pracy te rm ina to ra  nie 
w p ływ a  zachęcająco na młodzież, j 

Jeśli chodzi o pozycję społecz­
ną

wanie i  rozprowadzanie wśród 
cz łonków  bądź to surowca, bądź 
też a rty k u łó w  żywnościowych 
pierwszej potrzeby, Cech s to la rsk i 
p roduku je  obecnie meble, k tó re  
są eksportowane do P olsk i cen­
tra ln e j.

Członkow ie Z w iązku  b io rą  u - 
dz ia j we w sze lk ich  akcjach spo­
łecznych, Zw iązek op iekuje się 
szkołą powszechną n r 1 na P o d ­
górzu, na tom iast cech szewców, 
prócz jednorazowej a k c ji przeka­
zania szkołom  znacznej ilości o- 
buw ia, przeprowadza bezpłatne 
reparacje obuw ia  niezamożnej 
m łodzieży szkolnej.

Na dzień 8. czerwca Cechy przy
.»u w ----------  , gotow ują p iękną uroczystość o-
rzemlosła w  W ałbrzychu, to tw a rd a  św ie tlic y ' Zw iązku, połą.

; a. w ---------------  -
inż. Matuszak, wicestarosta c ie li s tronn ic tw  dyr. Totleben 

opow.. m gr. Januszkiewicz. Bo- w ręczył Sztandar Pracy c orą 
b'« k ,  C leehalskl i inn i, M ów cy i™ »  ■“ ‘T f S j S S i . K r S S -
w n i c i i i  m m c m m  r r c  s s f f i  s r « .

»chodu św >ęta Ludowego na Zie . „ u n P b dą szczędzić swych -  _  •
^ a c h  Odzyskanych. ! w ys iłkó w  dla dobra O jczyzny. ; larska i stolarska. Egzamin _

P q •!>»«.----- i-- — 1-A.Ł  —-1 - I _  . . 1 • . JU. .1». nin 7 <111ł(

spotyka się ono z życzliwością 
tak samorządu, ja k  i w ładz odm i, 
n istpacyjnych i  politycznych.

P ow ia tow y Zw iązek Cęchów w  
W ałbrzychu za jm uje  dw up ię tro- 
w y  gmach w  punkcie centra lnym , 
przy PI. Wolności, Zw iązek Ce­
chów liczy  przeszło 800 człon­
ków. , .

W  ramach Zw iązku urzędują
iz praco w - komisje egzam inacyjne: szewska, 
w  dalszym piekarska, ślusarska, fotografa cz- 

szczędzić swych na, w łókiennicza, kraw iecka, ma-

wręczeniu ak tów  w łasności i ”  p ^ ^ b ie d z ie  odbyły się zawody poddało się ju ż  .°£oto 500 osoK 
Przez starostę powiatowego K u l-  ' sportowe na stadionie w  Pod- Przy cec a c » P1© ’  -n ń ld z ^ ln ic

2 2 1» -  — - T *  i g b S & S S ćS E f: S Ł S T T K M S ? «
— ----, , ...mi . k ■*- '

Fałszowane artykuły żywnościowe
sprzedawane są tn K łodzku

Kłodzko. Cichą i  żmudną, lecz | m i chemicznymi powierzono osc- 
Pożytbczną pracę prow ądzi U mad ! bom, k tó re  nie zawsze posiaoają 
®adan ia Środków  Żywności w  odpowiednie k w a lif ik a c je . S tw ie r 
K łodzku, Zakres pracy te j p laców  ! dzono, że zamiast kwasku cy try - 

' - ■ nowego można spotkać w  handlu

czonej z w m urow an iem  w  przed­
sionku gmachu tab licy  pam ią t­
kow ej z nazw iskam i p ion ierów  
polskiego rzemiosła na tu te jszym
terenie.

Rzecz zrozum iała, że nie wszy­
stk ie  zamierzenia Zw iązku zosta. 
ły  zrealizowane. W iele spraw po­
zostaje jeszcze w  sferze p ro je k ­
tów . M iędzy in n ym i p ro je k tu je  
się urządzenie w  św ie tlicy  zw iąz­
kow ej, b ib lio tek i. P lanu je  się 
rów nież cyk l odczytów na tm a ty  
fachowe, oraz co tygodniowe ze­
brania towarzyskie.

W  sferze p ro je k tó w  jest ró w ­
nież sprawa otw arcia  3 miesięcz­
nego. ku rsu  k ro ju  i  szycia. Po­
nadto Zw iązek zamierza w  ra ­
mach a k c ji zbliżenia polsko - cze. 
chosłowackiego nawiązać ściśle j­
szy k o n ta k t z przedstaw icie lstwem  
rzem iosła pogranicznych m iast 
czechosłowackich. P ierwszym  te ­
go rodzaju k rok iem  będzie za­
proszenie cechów rzem ieślniczych 
b ra tn ich  Narodów  na uroczy­
stość otw arc ia  św ie tlicy  cecho­
w ej. (Sab.).

Tabele płac dla przemysł t 
gastronomicznego

W rocław  (st), Na podstaw ie ra ­
m owej ustaw y zbiorow ej, został i  
podpisana tabela p łac  dla pracovz 
p ików  i  ro b o tn ikó w  przem ysłu
gastronem ktzno-hotelowego m ię ­
dzy Zw . p racow n ików  przem ysłu 
gastronom iczno-hotelowego a W o­
jew ódzk im  Zrzeszeniem P rzem y­
s łu  Gastronom icznego. Um owa 
obow iązuje na teren ie Dolnego 
Śląska,

Zgodnie z uk ładem  Zw . JZaw. 
p racow ników  prizemysłu gastror. > 
m iczno-hotelowego zaw i adam a
w łaśc ic ie l1, aby po zapoznaniu si? 
z podpisaną tabelą p łac w y ró w n a ­
l i  wszystk ie dotychczasowe zale­
głości p racow nikom  i  pracow ni 
com, zw Jaszcza pom ocnicom  k u ­
chennym  na jpóźn ie j da końca b. 
miesiąca. Po u p ły w ie  tego te rm i-  
ńu  Źwiązek wyciągnie odpow ie 
dr«ie konsekwencje.

Podzitr dla dzieła  odbudowy

Nauczycielstwo pomorskie w Wałbrzychu

go. Okazało się. że zatrucia kon i ----------- --
i  św iń  dopuścili się z łoś liw i ro i-  ! c ji szereg 
n icy  na tle  zazdrość1 sąsiedzkiej. I pedagogiczne.

W ałb rzych (Les), Zarząd O krę­
gowy Zw iązku Nauczycie lstwa 
Polskiego na Pomorzu, z siedzibą 
w  T orun iu , zorganizował w  L ą d ­
k u  na D o lnym  Śląsku 14-dniową 
konferencję, mającą na celu po­
głęb ien ie ideo log ii organizacji 
oraz zaznajom ienie uczestników z 
prob lem am i Z iem  Zachodnich.

W  kon fe ren c ji w z ię ło  udzia ł 70 
osób z terenu całego Pomorza. 
Profesorow ie U n iw ersyte tu  Wroc­
ławskiego w yg łos ili na konferen-

w yk ła d ó w  na tem aty

konsekwencje dla konsumen-

obe jm u jące j 7 pow ia tów  jest 
"ärdzo roz leg ły  i różnorodny.

N a jw ięce j uw ag i poświęca się 
badaniom środków  żywności i 
W ykazaniu chorób epidemicznych, 
pstatnlio. ja k  nas In fo rm u je  dyr. 
;tl2. Janosz, p o ja w iła  się zatruta 
*nąka. k tó ra  może przynieść przy­
kre - 
tów.
j  ^  toku, badań okazało się, że , 

Q *<Aynów zwożone jest przez 
r% ó w  zboże pozostałe z zasie- 

WÓW jesiennych lu b  też wiosen 
ny°h zboże to jest „be jcow ane“  

pomocy s ilnych  truc izn  tos­
to w y c h ,  celem zwalczania róż- 

bych chorób roślinnych. M łyn y  
pow inny przy jm ow ać takiego 

_źa do p rzem ia łu  1 uśw iadomić 
®gół ro ln ik ó w  o Jego szkodliwości 

•a zdrow ia ,
Sporo p ro du k tó w  żywnośció- 

Wych jes t celowo fa łszyw ych 
?r?ez spekulantów, liczących na 
‘®twy zygk. Na p rzyk ład  na tere- 

K łodzka  p o ja w iła  się odżyw- 
a dla n iem o w lą t t. zw. „m on da

™ n“ . k tó ra  n ie  jest wyciąg iem  
Jńączki kuku rydzow e j, lecz zwy- 
•Uą mąką ka rto fla ną , o n ik ły c h  

artośoisułij odżywczych. W iele 
*ioci zachorowało po spożyciu 

‘bąk i ka rto fla n e j, w yp rod tikow a- 
öe.1 z k a rto f la m 1. przeznaczanych 

cele przem ysłowe.
. hand lu  p o ja w iły  się rów nież 
“ ‘ew łaściwe kw ask i sprzedawa- 

e prfeez osoby na jm n ie j do tego 
powołane. H andel a rty k u ła -

Tew. Prz? »źRl 
Pofsüe-Radzieckie«

W rocław  (st). W  p'erwslzy dzień 
i© ł°nych Św iąt w  dn iu  25 maja, 

bdhędzie się w  s to licy  Dolnego 
•ąska d rug i zjazd w o jew ódzk i 
owarzystwa P rzy ja źń1 Polsko- 
bdzieckle j. P rogram  przew idu je  
b ió rkę  o godiz. 9 de legacji p a rtii 

Polityczny ch. oragamzacyj spo- 
©ctenydh i  m łodzieżow ych przed 

glbachem Tow arzystw a, Rynek 6.
K ę p n ie  złożenie w ieńców  na 

^m a n ta m i radz ieck im , a o godz. 
'.® nastąp1 przemarsz u licam i 

b 'nsta do Państw . T ea tru  Dolno- 
»•ąskiego, gdzie odbędzie się 0- 
ivarc ie  zjazdu. Przewldiziane s? 
©feraty, sprawotzdania oraz w y- 

r  now ych w ładz  w o jew ódzkich
b^arzystyra .
-^a '. z jazd zapow iedzia ł swój 

bbzyjazd m in . S praw iedliw ości, a 
arazem prezes zarządu główne- 

Towarzystwa P rzy ja źn i P ol- 
I 0 'Kadzieckie j. H e n ryk  Św iąt- 
'ow sk i. k tó ry ' wygłosi przem ó- 
Wl©nie,

O godzinie 18 w Hali Ludowej 
odbędzie gię w ielki koncert pie- 

j  1 tańca w wykonaniu ’ r ty -  
i. ° w  gi'upv 'vojska M arszałka Ko-

kwas szczaniowy o w łaściw oś­
ciach tru jących  lu b  zamiast sa­
le try . używ anej do m arynow ania 
mięsa,sprzedawano ałun g linow y.
Tego rodzaju fa k ty  ’ są dość l 1- 
czne.

Spośród urządzeń, k tó re  ocala­
ły  przed szabrow nikam i na uw a­
gę zasługuje aparat lum in iscen- 
cyjiny, .s łu żą cy  do w y k r y w a n ia  
fa łszerstw . Rozpoznanie sfałszo­
wanych przedm iotów  jest bardzo 
łatwe., p rzy pomocy promień* u l 
trń fio le tow yeh. N iedawno usta lo­
no okobczności. W ja k ic h  zatrute 
zostały konie i św inie w  kUku
miejscowoścach pow ia tu  k łodzkie

Dnia 22 5 1947 r. o godzinie 13 zmarł Prezes Stowarzy­
szenia Restauratorów. Hotelarzy i Pokrewnych Zawodów na 
powiat i miasto W ałbrzych

Józef Brzeziński
przeżywszy lat 58.

W  zm arłym  trac im y  najlepszego kolegę i  energiernego
działacza w  pracy zawodowej.

Cześć Jego pam ięci!
Zarząd Stowarzyszenia v 

Rest., H o te l i  Pokrew . Zawodów 
2431 w W ałbrzychu
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O ssowskiego.

,  , . 1asv zw a liły  się nawet na najbliższe, pierwsze
niższych S  ^  to u fk a ż d y  w iedzia ł, że czeka go k ilk a  dni 

K e n S  M n n e g o  w  domu. Od pól w ia ł smutek. Chłop, .po - 
cladaiac czule na swoje ukochanie, na zagony zmokłe do cna, na 
S oże  oblepione wodą, na ścieżki zamulone żółtą ghną, na obory 
tonące w  lepk im  błocie, e h m u rz y ł swoje oblicze. Zdaw ało m u się, 
że najw iększem u jego ukochaniu dzieje się krzyw da.

Przecież i tak ie  p o le -m usi czuć, ja k  cz ło w ie k—  filo zo fow a ł 
tenTów i rob iło  m u się nagle żal ukochanych, o jcowskich zagonów.

Smutek osiadał na duszach gazdów, poryw a! się do g ryź liw ych , 
n iec ie rp liw ych  uwag. Od uwag w ybucha ły  k łó tn ie , a od k łó tn i 
przychodziło w  domach do gorących zwad i b ija ty k . Rozwiązłość 
wypełz ła  spod chłopskich strzech i p ryska ła co dn ia krańcow ym .

„ L i  Raz wieść obiegła wieś, że do J-ullu od G ila  przyszło 
wyczynami. * ona ja k  najg 0rsza ladacznica, się zacho-
" T S  zn w u  w ie l i  niosłai że do statecznej podsołtysowej p rzy - 
wała. To znowu . niepom ni ka ry  Boskie j w  rodzim e pom ię-
czepił się s te r y je j^ s w t  . tam  przyszło do b ija ty k  na noże

llo p IrS , rozszczypali leb parobkow i od radnego Jędrola, znowu

O dziewuchę. kom uś nie zginęło cosik z chałupy. G inę ły
N iei yc*° S c h T e S  w laz ło  do P rypońk i w nocy i zrabowało 

W  ’ l  i U  do cna; zosta li Prypońcorzc w  starych łachach.
J ' «■' hv ł to obcy o j nie — uchw a la ły  baby, —  Swój by ł, bo
w ie d z ia ł gdzie znaleźć k lucz od skrzyni. Czyżby tam  obcy t r a f i ł  za

B uńdu la  -  że to  w  rodzin ie
J -  i pok iw a ła  znacząco głową.

Mn juści — p rzy tw ie rdz iła  je j Kaśka Rzodkoazczowa — P rze­
cie P rypońk i znane z tego od dziadków, że się muszą zawsze m ię -

S° b. l  Moż^tam Parasolnik pokradł, a wy ludzi posądzacie — zro- 
hiła uszczypliwa uwagę Jagniesia.
b _  c  p a ra s o ln ik ?  —  s k o c z y ła  do n ie j Buńdu la  —  P a ra s o ln ik  
d z iś  a j u t r o  n o g i w y c ią g n ie .  Onby ci szed ł, k iedy  le d w o  z ip ie .

—  Przecież niedawno b y ł na odpuście w  Ludz im ie rzu  —  zaopo­
nowała zdziw iona Jagniesia.

—  I  do tym  odpuście ta k  go położyło do łóżka, że z niego juz  na 
sad Boski wstan ie -  odkrzyczała je j B uńdu la  —  To n ic  Parasolnik, 
to  P rypońk i same. Jo wom  m ówię.

A le  Jagniesia ju ż  s trac iła  wszelką ochotę do swarów. Parasol­
e k  chory B yło  to dla n ie j zdarzenie nie H u ,  Poleciała w  te pędy 
do swoje j siostry, H ank i. N ie przyn ios ła  je j now iny, bo H anka
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W  międzyczasie nauczycielstwo 
odbyło k ilk a  wycieczek do Je le­
n ie j Góry, S zkla rsk ie j Poręby 
Karpacza, P ilichow ic , K łodzka i 
W rocław ia . Część uczestników  u- 
da]a się na najwyższy szczyt K a r .  
konoszy — Śnieżkę,

W  porozum ieniu z Dolnoślą­
skim  Zw iązkiem  Popierania T u ­
rys tyk i, Pomorzanie odw iedzili 
rów nież W ałbrzych, centrum  do i. 
noślaskiego górnictwa.

Uczestniyc wycieczki w  liczbie 
45 osób, zw iedz ili przed p o łu ­
dniem  fab rykę  porcelany „ K r i ­
s ter“ , po czym b y li podejm owani 
obiadem w  siedzibie Z w iązku  Po­
pierania T u rys tyk i. W godzinach 
popołudniowych, poznano się z u - 
rządzeniam i kop a ln i i koksowni 
„B ia ły  K am ień “ , po czym udano 
się do S o lic -Z dro ju .

Prezes . Zw iązku N auczycie l­
stwa Polskiego Rychcik  ośw iad­
czył w  rozm owie z przedstaw icie , 
la m i miejscowego społeczeństwa, 
iż  porów nując obecny stan fa ­
b ry k  i  zakładów przem ysłow ych 
oraz wszelkiego rodzaju in s ty tu c ji 
na D o lnym  Śląsku, zO stanem

sprzed roku  —  m ożna być d u m . 
nym  z dotychczasowych osiągnięć.
Rzuca się w  oczy wysoce zaawan­
sowana akc ja  repo lon isac ji tyen 
ziem, ja k  rów nież ogólne usp raw ­
nienie adm in is trac ji, ko le jn ic tw a  
i L.p.

Czy w iecie, że język  w ie lo , 
ryba w aży ty le , ile  w aży 
średni słoń, a serce jego 
ma wagę dziesięciu łudzi?

„WIELORYB 
ZW ERZE 

TAJEMNICZE“
Czesław Centkiew icz ucze­
s tn ik  3 w y p ra w  po larnych, 
inż, e le k tryk , au tor szeregu 
prac —  pisze w  n r  3 m ie ­

sięcznika
2426

i »PROBLEMY«

T Y G O D N I K  DLA STARSZYCH DZ I ECI

Jakiego Jaśka? zdz iw iła  się niespokojnie,,
—  A  dyć nie mojego ino twojego — odpow iedział je j złośliw ie .
— B ył? —  zapytała, zrozumiawszy, że chodzi o kalekę.
-¡- S iedział pomiędzy dziadam i ko ło  kościoła —  ozn a jm ił F ranek 

z wysokości kozła. Zacią ł konie do kłusa.
—  A  tyś słyszoł, ja k  M aryna  jęczałą? — k rzykn ę ła  ze złością. 

A le  tu rk o t k ó j zagłuszył zrozumiałość je j powiedzenia,
Z  n iepokojem  przyspieszyła k roku . ,
— Cholera beetyjo, znowu m i w styd z rob ił pom yśla ła z zaw ­

ziętością — czekoj, ju ż  nie długo —  dodała z n ienaw iścią .
Wściekłość dodała je j sił. Szła pod górę. na O raw cow ą Grapę, 

gdzie było na jb liże j do domu od strony Ludzim ierza. M iedze prze ■ 
suw ały się szybko pod je j stopami. N ie zważała na to, źe od w y ­
s iłku  aż je j dech zapierało, że serce w a ii je j w  piersiach ja k  dzwon. , 
Nie oglądała się na boki, n ie  zachwycała się przecudnym  w id o k ie m  
gór i potoków, k tó re  ukazyw a ły  się z każdym  krok iem  w zniesien ia 
się wyżej w  steej barw nie jsze j krasie. P a liła  ją  zawzięta ciekawość, 
czy też F ranek m ó w ił prawdę, Poczerw ieniała od w y s iłk u  je j tw a rz  
nabra ła rysów  ja k ie jś  okrutności. W ysoka krzepka je j postać by ła  
ja k  gdyby uosobieniem złych mocy, Ściskała kurczowo poświęcone 
ziele i m am rota ła  pod nosęm przekleństwa.

Dom b y ł is to tn ie  zam knięty. Obszukała Jaśka wszędzie po za­
kam arkach stodoły i  szopy. K ro w y  sta ły  w  s ta jn i- i g ryz ły  siano, 
którego im  w idać Jasiek na łożył na ca ły dzień.

— Poszła, kuternoga przem ierzła —  w y rw a ł się je j syk zniena­
widzenia.

Postała chw ilę , ja k b y  się zastanaw iając, co teraz począć. Pod 
strzechą, na kup ie  zrąbanego drzewa w ygrzew a ł się1 B urek, jej 
dom owy kot. Le n iw ie  w yc iąga ł kości w  błogości ciepła, ja k ie  p ro ­
m ieniow ało od chylącego się k u  zachodowi słońca. Po c h w ili tw a  z 
Jagniesi s trac iła  cechy n ienaw iści, Jakieś nagłe postanowienie 
wlało: się w  je j um ysł. Oczy je j zaszły mgłą. Jak w e śnie pociesz11 
do k u p k i drzewa, nabra ła  naręcze drew ien, w n ios ła  je do izby. 
W net buchnął ogień pod blacham i.'

—  Czekoj, ty  psie drew no zatracone, jo  c i tu  uw arzę po le w k i 
— m ruczała do siebie, pow tarza jąc wciąż jedno i  to  samo w  kolo.

Podeszła potem  do rzuconej na łóżko chustki, rozw inę ła  ją  i w y ­
dobyła tru ją ce  ziele.

—  Jeszcze lep ie j, że cię n ie  ma w  chałupie m ruknęła ,
W śród zaklęć w la ła  do garnka jakąś m ikstu rę , potem  p o k ra ja ła

ziele na sieczkę i  wsypała w e w rzątek.
— Panienko Zielna z Ludzimierza -  powtarzała nieznany tek t. 

czarowniczej modlitwy. — Dodaj s iły  mocnemu trawsku. Niech k u 
ty lk o  spojrzy na nie zaleje się mgłą wiecznej nieświadomości, a kto

'  . m
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U la b i e ż n i  R a y a n i

Czesi zwyciężają w Katowicach
K a t o w i c e .  W  drugi dzień 

Zielonych Świąt bawiła w  Kato­
wicach, dobra drużyna lekkoatle­
tyczna VSB Brno, która rozegrała 
przyjacielskie spotkanie z kato­
wicką Pogonią.

W yniki techniczne zawodów 
przedstawiają się następująco: 

100 m: 1) David (Brno) 10,7. 2) 
Jaraczewski —  Pogoń 11,0. 3) 
Buhl — Pogoń 11,2. 4) Pospisil
— Brno. Pchnięcie kulą: 1) Praski
— Pogoń 14,06. 2) Sedlaczek —  
Brno 13,65. 3) Adamczyk —  Po­
goń 13,44. 4) Anton — Brno 11,62. 
Skok wzwyż: Horak — Brno 1,83
2) Dręgiewicz —  Pogoń 1,65, 3) 
Gottwald — Brno 1,65. 4) Adam ­
czyk — Pogoń 1,60 m.

1500 m: 1) Widerski — Pogoń 
4,113. 2) Horecki — Brno 4,17,3.
3) Rzcżniczek — Pogoń. 4) Sobech
— Brno. Startujący w  tym biegu 
poza konkursem Kłoda zajął trze­
cie miejsce, a Sobech biegu nie 
ukończył. Rzut dyskiem: 1) Se­
dlaczek —  Brno 42,98. 2) Praski
— Pogoń 42,52. 3) Smyłła — Po­
goń 36,29. 4) Anton —  Brno 33,68. 
Skok w  dal: 1) Adamczyk —  Po­
goń 6,80 .2) Chmiel —  Pogoń 6.21. 
Gottwald —  Brno 6.12. 4) Tosnar
— Brno 5,91. 400 m: 1) Buhl —
Pogoń 51,9. 2) Hawicz — Brno 
53,0. 3) Hrdliczka —  Brno 54,5. 
Fabian — Pogoń. Rzut oszcze­
pem: 1) Chmiel — Pogoń 47,89. 2) 
Anton 44,48. 3) Taborsky — Brno 
43,99 i 4) Mrożewski — Pogoń 
43,42. 5000 m: 1) Vaniek — Brno 
16,02,5. 2) Jurzak — Pogoń 16,03. 
3) Zadrożny — Pogoń 16,16,4. 4) j
Żaczek —  Brno 17,07,2. Startują- ;

cy po konkursie Sitko — Pogoń 
zajął czwarte miejsce z czasem 
16,47. Skok o tyczce: 1) Stefąnow 
— Brno 3,55. 2) H av lik  — . Brno 
3,35. 3) Seget — Pogoń 2,80. 4) 
Adamczyk — Pogoń. Sztafeta 4>Ć 
100 m: 1) Brno — w  składzie: Po­
spisil, Tosnar, Kroupa, David 43,5. 
2) Pogoń w  składzie: Adamczyk, 
Dertler, Buhl, Jaraczewski 44,7.

Solidna lekcja pilkarstw a

SK Nachod -  Nisa Kłodzko 10:2 (7 :0 )
Kłodzko (tel. wł.). W drugi 

dzień Zielonych Świąt dru­
żyna piłkarska Nisa z K łodz­
ka rozegrała przyjacielski 
mecz ze znaną piłkarską dru 
żyną Czechosłowacji, przy­
byłą do Kłodzka z wycieczką 
c ze chosłowac k ą.

Mecz wzbudził w ielkie za­
interesowanie i zgromadził 
około 5.000 widzów.

Zawody stały na wysokim 
poziomie technicznym i w y­
kazały w  pierwszej części wy 
bitną przewagę Czechów. Go-

W  okręgu opolskim
Podobnie ja k  i  w  Śl. OZPN. 

m ia ła  m iejsce , niespodzianka w  
okręgu opolskim . U w ażany za 
kandydata na m istrza  —  drużyna 
Zjednoczenia z Zabrza Zrem iso­
w a ła  zaledw ie na w łasnym  bois­
ku  z L in ia rn ią  i  pogrzebała, zda­
je się. swe szanse na m istrzostwo 
okręgu, k tó re  rozpoczyna zbliżać 
się k u  drużynie g liw ick ieg o  P ia­
sta, mającego osta tn io  ładne w y ­
n ik i w  rozgry w kach m is trzow skich  
O statn ie zdecydowane zw ycięst­
wo nad niedaw nym  leaderem Po­
gonią -z Zabrza jes t rów n ież w y . 
m ow nym  dowodem dobre j fo rm y  
te j drużyny.

Uwzględniając w y n ik i św ią te ­
czne opolskie j k lasy  A  tabeia roz­
g ryw ek w  tym  okręgu przedsta­
w ia  się następująco:

W '  L o n d y n i e

Dobre wyniki lekkoatletów
L o n d y n  (obsł. w ł.). W  ra­

mach międzynarodowych zawo­
dów lekkoatletycznych rozegra­
nych w  stolicy Anglii Conwell 
(USy\) wygrał bieg na 100 yardów  
w  czasie 9,6 sek., poprawiając re­
kord W ielkiej Brytanii o 0,1 se­
kundy. Ba‘ley (W ielka Brytania) 
zwyciężył w  biegu 220 yardów w

czasie 21,9 sek. Na dalszych m iej. 
scach upląsowali się: Wilkmsan 
(W ielka Brytania) Danielson 
(Szwecja). Paracek (Czechosłowa­
cja).

Donald Finlay (W 'elka Bryta­
nia) wygrał bieg na 120 yardów  
przez płotki w czasie 16 sekund.

Piast Gliwice 15 24 54:16
Zjednocz. Zabrze 15 21 40:22
Pogoń Zabrze 17 21 44:26
Ludw ik Mikulczyce 16 17 32:27
Lin iarn ia Bytom 15 16 34:32
Lwowianka Opole 15 15 26:24
Odra Opole 16 15 35:48
Pogoń Prudnik 16 15 27:38
Cresovia Kluczb. 16 6 16:40
Zjednocz. Prudnik 16 6 19:53

KS L IG O C IA N K A -  KS ODRA

(OPOLE) 2:2 (2:0)

Z Z K  Leśnik Bytom —  
Concordia Zabrze 2:2 (2:0)

ście zastosowali przyziemny 
system gry i wykazali dosko­
nałe opanowanie p iłk i, dobry 
start oraz skuteczne strzały 
na bramkę goispodarzy. Nisa 
grała bardzo ofiarnie, a w 
pierwszej części zastosowała 
grę defensywną. Wypady ja­
kie stosowali napastnicy roz­
bijały się o doskonałą obronę 
czeską.

Po przerwie Niisa nie zrezy­
gnowała z w a łk i i  potrafiła do 
stosować się do wysokiego 
poziomu gry gości, W  w yni­
ku k ilku  pięknych ataków 
udaje się wreszcie gospoda­
rzom zdobyć pierwszą bram­
kę przeiz Boreckiego, a na­
stępnie drugą przez Strera z 
rzutu karnego. Najlepszym 
graczem w  drużynie czeskiej 
okazał się bramkarz Mora- 
wek, który obronił szereg nie 
bezpiecznych strzałów na­
pastników Nisy. (p)

Porażka Węgrów 
w Radomiu

Radom (tel. wł.). Między­
narodowy mecz p iłk i nożnej 
pomiędzy drużyną Radomia-

ka a reprezentacją Zw. Zaw. 
Prac. Samorządowych z Bu­
dapesztu zakończył się zwy­
cięstwem gospodarzy w  sto­
sunku 3:2 (3:0).

Legia Warszawa — KKS Po­
znań 3:1 (1:1)

Poznań (tel. wł.) Drużyna 
KKS osłabiona brakiem za­
wodników, którzy brali u- 
dział w  reprezentacji Polski 
na meczu z Francją, doznała 
porażki w przyjacielskim 
spotkaniu z warszawską Le­
gią-

l Warta Poznań — Nussle Pr*' 
ga 2:3 (2:2)

Poznań (tel. wł.) Niespo' 
dziewana porażka W arty P° 
bćznadziejnie słabej grze ca' 
lej drużyny.

Nisa — Węglowiee N. Ruń» 
2:2 (2:1)

Nowa Ruda. Gra f a i r  i  s p o k o j' 
na. M im o dnia powszedniego, 
beenych było  2 tys. w idzów . B ra l" 
k i dla gości zdoby li: P ila s z e k  i  
Aksam h, dla W ęglowca prawy 
łącznik.

ZKS Wolność Kłodzko — Bas«« 
Radków 3:3. (2:0)

Kłodzko. Zespó} W olności prze­
ważał w  pierwszej fazie  gry. Pr0” 
wadząc zdecydowanie 3:0. Na 2(1 
m in u t przed meczem, gospodarze 
opad li z s il, ,co pozwoliło  am bit­
nej d rużyn ie  Radkowa na uzyska 
nie  w y n ik u  remisowego.

AKS
Dwaj kandydaci do ligi walczą

-  POLONIA 4:2

Sport I W czasy I
Siódmy numer nowego tygodnika sportowego 

„Sport i Wczasy“ , który ukazał się we wtorek, 
27 maja b. r., zawiera wśród b o g a t e j  części 
ilustracyjnej, przynoszącej zdjęcia z niedziel­
nych imprez sportowych, bogatą część informa- 
cyjno-sprawozdawczą z kraju i zagranicy.

„Sport i Wczasy“  jest do nabycia we wszyst­
kich kioskach i punktach sprzedaży gazet i 
czasopism.

(2 :0)
Chorzów. Rewanżowe spotkanie 

A K S  —  Polon ia zakończyło się 
znowu zwycięstwem  drużyny  cho­
rzow skie j, k tó ra  tym  razem w y ­
gra ła 4:2. T ak ja k  w  n iedzie lę w i 
downia mocno sarka ła ną poziom 
meczu rozegranego w  B ytom iu , 
ta k  wczora j doszliśm y do wnios 
ku, że mecz rozegrany na stad io­
nie A K S -u  na leżał do na jp iękn ie j 
szych w  tym  sezonie p iłka rsk im . 
Polonia, ja k  gdyby now ym  oży 
w ioną duchem, s taw iła  n iezw ykle  
zacięty opór zespołowi chorzow­
skiem u i pozostaw iła bardzo do­
bre wrażenie. Ci, k tó rzy  po ła t ­
w ym  zw ycięstw ie A K S -u  w  B y ­
tom iu  sk łonn i b y li naw et deklaso­
wać Polonię, p rzekona li się, że 
drużyna ta p o tra fi wznieść się na 
w yżyny, o k tó re  -— być może —  
n ik t  by je j dziś n ie  posądzał.

AKS wygrał również 1 w po­
niedziałek, bo był drużyną w  ca­
łości lepszą, ale przeżywał —  
zwłaszcza pod koniec drugiej po­
łowy — ciężkie chwile, kiedy, jak  
zw ykli mówić kibice, „bramka 
wisiała w  powietrzu“. Pierwsza 
połowa i pierwszy kwadrans dru­
giej upłynęły pod znakiem prze­
wagi chorzowian, ale był także 
kwadrans gry wielce dla AK S-u  
nieprzyjemny. W  tym okresie K a ­
sprzak, zastępujący Mrugaię był 
często w  opałach. Dodać trzeba, 
że świeży duch wstąpił w  druży­
nę bytomską z chwilą, kiedy 
wszedł na boisko Matyas, aby w y­
pełnić lukę po Czajkowskim, zmu 
szonym do zejścia z boiska na

skutek kontuzji. Publiczność zSf® 
madzona w  liczbie około 3500 os»“ 
z pełnym zadowoleniem opuszcza­
ła stadion.

Do p rze rw y A K S  prow adził 2:0 
ze strza łów  Spodziei i  Kalusa- 
W ydaje się, że Raszczuk nie mu­
s ia ł puścić p ierwszej bram ki. 
przerw ie, k iedy M ruga łę  zastąpi» 
Kasprzak. K az im ierow icz zdoby* 
p ierw szy p u n k t dla P o lon ii z rzu­
tu  wolnego. W  chw ilę  późnie) 
Spodzieja doprow adził do stanu 
3:1 d la  A K S -u , a następnie do 4:n 
W y n ik  meczu u s ta lił Smiganowicz- 
k tó ry  z p iękne j ko m b in ac ji Ma* 
tyas —  K aźm ierow icz strzeli 
drugą bram kę dla  P olon ii.

W  drużynie AKS wyróżnili S*Ę: 
Cholewa, Spodzieja, Szaton i ob»J 
obrońcy, w drużynie Poloni 
szczuk w bramce, Wiśniewski ] 
Matyas. aczkolwiek ten ostatn* 
grał tylko w  ciągu 20 końcowy*# 
minut.

Hokej na trawie
Poznań (tel. w ł.). W spotkani11 

tow arzysk im  w  hoke ju  na traw ie 
GKS Gniezno pokonał rpistrZ» 
P o lsk i Lechię w  stosunku 3:2 (2:1)’ 
Lechia w ykazu je  w  osta tn ip icza- 
sie s iln y  spadek fo rm y.

je  dotknie , niech sztywność z im nej m a tk i z iem i zam rozi m u stawy 
na zawsze, a k to  usta w  n im  umoczy, niech w ięcej nie o tw orzy ich 
ani dla jednego słowa, wzywającego Twego najsłodszego Im ienia. 
Mocna, jest, mocniejsza niż śmierć. Pokaż Tw ą siłę. N iech sława 
Twa Z ie lne j P an ienki rozejdzie się po krańcach ziemi.

Zapom niała już  o w szystk im  w  te j ta jem ne j cerem onii, zasły­
szanej od stare j w iedźm y z P a jąków ki. P oryw a ł ją  w ir  czarów. 
Jakby  , w e śnie przym knęła  oczy. i trzym a jąc przed sobą w y c ią ­
gnięte drżące ręce szła po om acku w  cztery ką ty  ściany, całując 
rog i chałupy, w  k tó re j ziele m ia ło  pokazać swą cudowną moc. 
P rzyk ry ła  potem garnek pokryw ką , obw iązała chuścinką i wyn iosła  
go na strych, żeby go zakopać skrzętn ie  w  troc iny, spoczywające 
dla uszczelnienia m ieszkania na zimę na powale.

Gdy w róc iła , usiadła ciężko na ław ie. Oczy m ia ła  zam knięte od 
w ys iłku . Po c h w ili ja k b y  się przebudziła, podniosła ciążące oło­
w iem  pow ieki. Spo jrza ła ze zdziw ieniem  na ogień.

— Cóżem to ja  gotowała? —  zapytała siebie.
W net przypom nia ło  się je j ziele. T y lko  w  kościach czuła dziwną 

słabość, jak ieś zupełne wyczerpanie. Z g rzy t okru tnych  m yśli, j-k- 
kieś w y rz u ty  sum ienia ta rgnę ły  ją  na chw ilę . Spojrzała niespo­
ko jn ie  przez okno. D ług ie  zagony ciągnęły się daleko i schodziły 
łagodnie aż w  sam potok.

To wszj^stko Jaśkowe —  pom yśla ła —  ale w net może być
moje.

Ludzie zaczynali kup kam i wracać do dom ów z odpustu. W ie lk ie  
pęk i ziela w skazyw ały pą tn ików . W iększa grom adka szła z pobożną 
pieśnią na ustach. Za ja k iś  czas na drożynie prowadzącej do je j 
cha łupy ukazał się Jasiek. P row adziła  go M aryna pod rękę. K a leka  
trząsł się na swych m edołężnych nogach, chw ia ł się niezdarnie, na 
w szystkie strony,' ale mocne ram ię  M aryn y  trzym a ło  go zwarcie 
przy  sobie. M aryna  p row adziła  go z na jw idocznie jszą uwagą 
i  trosk liw ością . , -

—  Chodź, Jasiu, chodź —  m ów iła  do niego czule. —  N ie bó j się 
nic. Ja Jagniesi wytłum aczę, że przecież i tobie chcę się iść do 
M a tk i Boskie j na odpust. N ie będziesz m ia ł k rz y k u  w  domu Nie 
bój się. Przecieżeś i  ty  człow iek i to lepszy jeszcze n iż ja sama.

A  Jasiek ob ją ł je j grubą k ib ić , p rz y tu l ił g łowę do ram ienia 
i  śm ia ł się całą szerokością m ato łkow atych  ust. Potem ją  chw yc ił 
za rękę i pocałował. Jagniesia nie mogła ochłonąć ze zdum ienia, żę 
je j u łom ny b ra t um ie ta k  czułe odnosić się do M aryny , ja k b y  do 
m a tk i, albo do kochającej go szczerze siostry.

—  O j, Jasiu, Jasiu — szeptała do niego M aryna, ca łu jąc go 
w  szczeciniaste w łosy — A n i n ie  wiesz, czegoś ty  m ie nauczył, gdym 
się tobą zaopiekowała po sumie. Św. P ie te r-P aw e ł m ną wstrząsnął,
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w tedym  poznała ,czym nie m a być miłość. A  dzisiejsza Panienka 
Z ie lna p rz y tu liła  m nie  do siebie ty m i tw o je m i rękam i, teraz ju ż  
w iem , ja ka  ma być m iłość. ,

Jasiek począł do n ie j m am rotać, k iw ać  rękam i, cieszyć się. G ra ł 
na w o lach z radości i p róbow a ł podskakiwać.

—  Chodź, chodź, biedaku. Muszę cię zaprowadzić do Jagniesi i  w y ­
tłum aczyć,. żeby nie by ła  na ciebie zła. Przecieżeś ty  ta k i b iedny 
nieborak. A leś i  ty  człow iek i tobie chciało się odpustu. M ó j Boże, 
kom u by się go nie chciało.

W spomnienie wycisnęło na je j po liczkach dw ie łzy.

X X V I I I .  ,

Ż n iw a  rozpoczęły . się w  ty m  ro ku  nadspodziewanie wcześnie. 
Przypiekające słońce pozłociło zagony owsa raptow nie. S tarsi gaz­
dowie m a r tw ili się z tego powodu i  zag lądali tro s k liw ie  do w iech­
ciowych kłósek, ale. w zrost owsa i zaw iązyw anie się ziarna, aczkol­
w ie k  bardzo prędkie, odbyw ało się zupełn ie w  porządku. Nadszedł 
na koniec dzień, k iedy  po licznych badaniach zdecydowało się k ilk u  
gospodarzy na żęcie. O baw ia li się, że w net może się pogoda popsuć, 
a w iadom o, że gó ra l bez owsa, to ja k  u łan  bez szabli.

Za śm ia łkam i ru szy li w n e t inn i. I  znowu? rozdzw oniły  się zagony 
od radosnych pobrzęków. S kw a r p rzypa la ł skórę na k o lo r brązu. 
Chrzęst szedł od pó l m ia row y, k iedy  kosa i umieszczone nad nią 
ram iączko zachw yta ło  kawałeczek porośniętego zagonu. Ledw ie 
ty lk o  dzień, dwa poleżał owies na zagonach, a ju ż  w ne t w iązano go 
w  snopy i  zwożono do stodół lu b  uk ładano w  małe kopki, by uchro­
n ić  od ulewy.

N aród zapom inał w tedy o w sze lk ich swarach, w yzbyw a ł się 
p lo tkow ania , zapom inał o ehytrości. Ż y ło  się w tedy radosnym  
poczuciem, że p lon  idzie od ziem i, w  k tó rą  ty le  padło znojnego 
potu. N a jspokojn ie jsze dnie, najczystsze życie, najobyczajniejsze 
odnoszenie się do siebie p łc i wcisnęło się popod gontowe dachy. 
G odziny lec ia ły  p rzy  pracy ja k  chw ile .

A le  w  k ilk a  dn i od rozpoczęcia zb iórek owsa niebo zasępiło swe 
ciem no-granatow e lica. C hm urzyska ołowiane; ciężarne ulewą 
nadciąga ły ze w szystk ich  s tron  naraz. W iche r się zerw ał gw a łto ­
w n ie  i zatrząsł koronam i rozłożystych jasieni, k tó re  dawnym  oby­
czajem oka la ły  w ie jsk ie  chałupy. K to  żyw, uc ieka ł spiesznie z pól. 
Opóźnieni ze zb ió rką  zasępiali czoła troską, bo w iedzie li, że tu, 
w  górach, z kap rysam i pogody nie  ma żartów . N ie  mogło h ic dobre­
go w różyć tak ie  nagłe po jaw ien ie  się czarnych, grubych chm ur.

Pierwsze, ciężkie k ro p le  pad ły rzadko. H uragan z grzm otam i 
I  b łyskaw icam i p rze w a lił się za parę godzin. A le  gdy po bu rzy  
zaczęło siąpić rnął^it), dro.bajjitfejjp deszczykiem, gdy mgłiska zawa-
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Sukces angielskiego kolarz^
L o n d y n  (obsł. w ł.). Wyśc1® 

kolarski Paryż — Londyn z a k o ń ' 

czyi się zwycięstwem Anglika 
ming w  czasie 10,14,50 godzin.

Anglik zwyc*ężył w  pierwszy*11 
etapie (108 km) w  3,17,00 godzi" 
przed Francuzem Baltasari. 
drugim miejscu uplasował sl  ̂
Francuz Fernand de Canoli, któ' 
ry os'ągnął czas 10,18,19 godz.

R z y m  (obsl. w ł.). W  ram»*# 
wyścigów kolarskich „D o k o l*  

Włoch“ Gino Bartali z w y c ię ż  
w drugim etap>e Turyn —  G enu», 

a Luciano Maggimi w  trzecim et»» 
pie Genua — Regia.

W  trzecim etapie na drugi*11 ® 
trzecim miejscu upląsowali sl® 
Fiorenzo i Vic*ni.

Ł K S  -  M K S  

1 1 : 5
Łódź (tel. wł.). W  drugim f*n*£ 

łowyrn mecz o drużynowe mistr* 
stwo Polski w boksie, druży" 
ŁKS zrewanżowała się za porażkę 
7:9, poniesioną w  Gdańsku i *)“'  
niosła wysokie zwycięstwo w  sto» 
sunku 11:5.

Poznań -  Warszaw® 
11:5 w boksie

Poznań (tel. wł.) W  mc©®1*
bokserskim reprezentacja 
znania pokonała reprezent® 
cję Warszawy w  stosuńK® 
10:6.

Skład Śląska 
na mecz ze Szczecinek*

Katowice. Reprezentacją "L. 
ksełPska. Śląska wyjeżdża 
niedzielę 8 czerwca , 7 -;e ,

Szczecina, gdzie walczyć będą 
z reprezentacja tego ®1!la* i i  

Skład Śląska przedstawia.*, 
w .kolej nośc i wag od 
ciężkiej następująco: 
ezyk, Grzywoez, Nyipeflt, 
jdemacher, Kusż. No-Wiar®» 1  

«iel. Kubica.



Środa, 28 maja 1947 r.

p a ń s t w o w a  f a b r y k a  m a s z y n  i a p a ­
r a t ó w  C H E M IC ZN Y C H  W  Ś W ID N IC Y  
®*ańgażuje na tychm iast

mechanika
na stanow isko k ie ro w n ika  B iu ra  K o n ­
strukcyjnego,

5-cii doświadczonych konstruktorów
do dz ia łów  K o n s tru k c ji:
a) apara tów  dla  cukrow n ic tw a,
b) pom p i  maszyn parow ych,
c) k o tłó w  i zb io rn ików  apara tu ry  che­

m icznej,
e) ogólnej budowy maszyn.

1 ioświadczoncio kalkulatora
na stanow isko k ie r. B iu ra  k a lk u la c ji

2 kalkulatorów
1 majstra kotioweco
1 majstra odiawil oraz
3 kwalifikowanych modelarzy 
6 kwant kowanych farmierzy
3 kwalifikowanych tokarzy
4 kwalifikowanych ślusarzy maszynowych
2 kwalifikowanych kotlarzy
Mieszkanie zapewnione, w a ru n k i do om ówie­
nia. Zgłoszenia piśmienne lub osobiste z po­
daniem życiorysu i  przebiegu p ra k ty k i k ie ­
row ać pod adresem Państwowa F abryka  M a­
szyn i  A pa ra tów  Chemicznych, Ś w idn ica uh
Nadrzeczna 35, 23oM

H e / e s i r o c / «
Centrala Handlowa Przemysłu Chemicznego 
Oddział w  Jeleniej Górze, PI. Bieruta nr •>

te l. 22-44 i  22-94 .
zaw iadam ia, że z dniem  13. 5. 1947 r. rozpo. 
czyna rejestrację wszystkich swoich odbior­
ców. A p te k i, S kłady Apteczne, Drogerie, Per­
fum erie, sk łady i sklepy zaopatru jące się we 
wszelkie a rty k u ły  chemiczne i farm aceutycz­
ne proszone są o zgłoszenie swych przedsię­
b io rs tw  do dn ia 20. 6. 1947 r. B o re jes trac ji 
należy przedłożyć lu b  nadesłać pocztą k a r , 
re jes tracy jną  względnie je j urzędowo po tw ie r­
dzoną kopię.

Dyrekcja Lasów Państwowych w Bytomiu,
za trudn i zaraz

m a  i  s i r  a  t a r t a c z n e g o  

u iz g l .  t e c h n i k a
z d ługo le tn ią  p ra k ty k ą , . ze znajomością m a­
szyn tartacznych. K andydac i w in n i zgłosić się 
osobiście w raz  z dokum entam i w  D y re kc ji — 
O ddział Osobowy, pokój n r  16, Bytom , u lica  
W yczółkowskiego 4 . Zgłoszenie się n ie  za­
pewnia p rzy jęc ia  do pracy, uzależnionej oć 
k w a lif ik a c ji.  (PAP) 2420

K m p M m  u r z ą d z e n ie
do fabrykacji baterii elektrycznych, orae 
SUROWCE do podjęcia natychm iastow ej p ro ­
d u k c ji s p r z e d a m .

Z g ło s z e n ia  pisemne: B iu ro  Ogłoszeń „P a r 
K raków , R ynek G łów ny 46 —  dla n r  „1650^

Szpital św, Franciszka w  Kłodzku, Dolny 
Śląsk, na jw iększy na D o lnym  Śląsku, Uczący 
640 łóżek, poszukuje zaraz

Ordynatora oddziału chirurgicznego
W ym agane są\ następujące k w a lif ik a c je :

a) obyw a te ls tw o polskie,
b) dyp lom  lekarsk i, uznany przez Pań­

stwo Polskie,
e) p raw o w ykonyw an ia  p ra k ty k i le ka r­

sk ie j na teren ie Państwa Polskiego,
d) dłuższa p ra k tyka  szpitalna.

Podania Wraz z życiorysem  i  odpisami 
św iadectw  należy składać do D y re k c ji Szpi­
tala.

Osobiste przybycie  pożądane. W arun k i do 
om ówienia. 2417

g d a ń s k a  d y r e k c j a  o d b u d o w y
Sopot, ul. 3 M aja  nr 34

PRZETARG HIEOGRANICZOKY
. tramwajowego, ye- 
„Siennickiego“ na

na odbudowę mostu drogowa , 
laznego, zwodzonego t. zw.
M artw ej Wiśle w  Gdańsku. . . . .

Odbudowa obejmie następujące grupy robot.
a) demontaż, podniesienie i  m ontaż kon s tru kc ji 

s ta lowej przęsła skrajnego poinocno - wschod­
niego (od strony Sianek) na w ykonanym  juz. ru -

SZ ̂ n a p r a w a  przęsła skrajnego po łudniow o- 
zachodniego (od strony Gdańska),

c) naprawa przęsła środkowego bez rem ontu 
urządzeń i  mechanizmu zwodzonego.

d) naprawą f ila ró w  uszkodzonych,
e) naprawa uszkodzonej drog i dojazdowej. 
O fe rty  należy składać w  kance la rii G. D. o.,

pokój n r  11, do dn ia 16 czerwca 1947 r. godz 10 
O tw arcie  o fe rt nastąpi tegoż dn ia o godz. lO.lo. 
B liższych in fo rm a c ji udzie li Oddz. u n io w ; i 

Zleceń G. D. O., pokój n r  22, m iędzy 9 -1 2 , gdzie 
też mogą oferenci o trzym ać za zw rotem  kosztow 
w arunk i, obowiązujące oferentów, ślepe koszto­
rysy w zór o fe rty , w zó r um owy, cennik CM B, w a ­
ru n k i ogólne i szczegółowe (techniczne) w yko n y ­
w ania  robót budow lanych. (PAP) -.394

C E M E N TO W N IA  „SATURN“ W  W O JK O W I­
CACH K O M O R N Y C H  —  POW . B Ę D ZIN

PRZETARG NIEOGRANICZONY
na roboty remontów torów wąsko i normalno, 
torowych, W związku z konserwacją torów prze. 
myślowych Cementowni „Saturn".

P odk ładk i kosztorysowe do pobrania w  Z  jedno 
czeniu F ab ryk  Cementu R. P. w  Sosnowcu, ul. 
3. M a ja  22, I I .  p., pokój n r  35.

O fe rty  na o ryg ina lnych  podkładkach w  za la­
kowanych kopertach należy składać pod powyż­
szym adresem do dn ia 30, 5. 1947 r., godz. 12.

Zastrzega się w o lny  w yb ó r o ferenta oraz p ra ­
wo un iew ażn ien ia . prze targu bez podania p rzy ­
czyn.

O fe rty  odrzucone pozostaną bez odpowiedz;.
2430

Z A K U P IM Y  N A TY C H M IA S T :

1 kompletny aparat tlenowy
ra tun kow y  „D raegera“  do noszenia na
b a rk a c h

1 aparat rysunkowy
„ Iz is “  z lin ia m i do kreślenia,

Zgłoszenia kie row ać do Walcowni Hrabia  
Renard w Sosnowcu, Niwecka 1. (PAP) 2353

Strona 7

ZJEDN. K A M IE N IO Ł O M Ó W  OKR. ZACH O D N. 
z siedzibą 

W  Ś W I D N I C Y
o g ł a s z a  2429

p r z e ta r g  n ie o g r a n ic z a B y
1. Na roboty malarskie w czterech budynkach

w  Świdnicy.
2. Na roboty instalacyjno .  kanalizacyjne, oraz 

dostarczanie kotłów do centralnego ogrzewa, 
n ia  j k a lo ry fe ró w  w  czterech budynkach w
Świdnicy.
O fe rty  w  za lakow anych kopertach na leży 

złożyć do dn ia 30. m aja 1947 r. w  D y re k c ji Z je d ­
noczenia w  Ś w idn icy  p rzy  u l. K anon ie rsk ie j 3.

a) do o fe rt należy dołączyć dowód upoważ­
n ia jący oferenta do w ykonan ia  tych robót,

b) pokw itow an ie  na w płacenie do Kasy S ka r­
bowej w ad ium  w  wysokości 50.000. — z ł 
względnie gw arancję Bankow ą lu b  in s ty ­
tu c ji Państwowej.

P odk ładk i o fe rt w raz  z w a ru n ka m i ogó lnym i 
i  technicznym i można otrzym ać w  D y re kc ji.

Zastrzega się w o lny  w yb ó r oferenta oraz p ra - 
,wo un ieważn ienia przetargu bez podania p rzy ­
czyn.

O fe rty  odrzucone pozostaną bez odpowiedzi.

Państwowa Fabryka Sztucznego Jedwabiu n r 4
w  Ż ydow in le  kolo Szczecina —  ogłasza

przetarg nieograniczony
na wykonanie rurociągów wodnych na terenie 
swojej fabryki.

Zastrzega się ca łkow itą  w zgl. częściową dosta­
w ę m ateria łów  na w ykonan ie  w yże j w y m ie n io ­
nego rurociągu.

W arun k i przetargowe oraz m a te ria ły  opisowe 
i techniczne otrzym ać można w  D y re k c ji P rze­
m ysłu W łók ień  Sztucznych, Łódź, P io trkow ska  
n r 203/205.

O fe rty  w  zalakowanych kopertach należy sk ła . 
dać w  Sekre tariacie D y re k c ji P rzem ysłu W łó ­
k ień Sztucznych, Łódź, P io trkow ska  n r  203/205.

Do o fe rty  należy załączyć k w it  na  wpłacone 
w ad ium  w  wysokości Vh%  sum y o fe row anej k o ­
sztorysu na kon to  n r  1209 w  B anku  Gospodar­
stwa K ra jow ego, O ddzia ł w  Łodz i (konto B iu ra  
K onstrukcy jnego  O dbudowy Państw ow ej F a b ry . 
k.i Sztucznego Jedwabiu N r  4).

P rzetarg odbędzie się dn ia  15 czerwca 1947 r. 
o godz. 10 w  lo ka lu  D y re k c ji P rzem ysłu W łók ień  
Sztucznych.

Zastrzega się prawo w yb o ru  oferenta, w zg lę . 
dn ie un ieważnienie przetargu, bez podania po­
wodów. 2415

Lista ławników Sądu Okrągowego w  Jeleniej Górze na rok 1947
L . P- N azw isko i  im ię M iejsce zam ieszkania

t.  A leks ie je w  Jerzy
2. A lm sted t K on rad
3. A renda S tan is ław
4. Bogdan S tefan
5. B ere ta F ranciszek 
.6. B ataban E m eryk
7. Banaszkiew icz Czesław
8. B ochn iak  S tan is ław  

B a łc ik o w s k i S tan is ław
,°-"ń tga j E m il 
*}■ B iłg o ra lsk i B a rtło m ie j 
&  B orow icz S tan is ław  
¡3 B oruńsk i W łodzim ie rz 
Jś B ld z iń sk i A leksander 
15 Bochenek Jan 
16. B u re k  S tanisław  
J7. C hroszczyński M iko ła j 
i ” . C ho je ck i Józef 
I®- Capała M a rian  
;?■ Czubak W ojc iech  
•1. C ha lijiska  S tanisława 
« .  C za jkow sk i Lech 
z®. C e le jew ski W ładysław  
j* .  C hm ie lew sk i Jan 
-a. D yduch  Tadeusz 
- 6. D w o rsk i Jus tyn  
27. D łu g o łę ck i E dw ard  
28- D ąbrow sk i P io tr
38- D m ow sk i Roman 
3». D anel S tan is ław
“ l .  D rz y m a lik  H ie ro n im  
“2. F re ya u f W acław  
3a- G órka Zyg rąu n t 

G a rncarczyk Jan 
**■ G łębock i W ik to r  
88. G riza n i Jan
87. G arszczyński Jan
88. G łow ack i Z b ign iew
39- G lin ic k i Jerzy
*8. G liw iń s k i M a rian  
*1. G ański W acław  
« •  G órka Adam  
48. Heppe Z b ign iew
44. Ja ro ck i Bogdan
45. J ó iw ia k  S ylw ester 
48. Jędraszek T e o fil 
*7. Je leń Leon
48. Jaruga
4*. Iw an ow sk i Jerzy
“ J. K ozack i M ieczysław
*1. K om arczew sk i Eustachiusz
*2. K ryszak  W alerian
“ 3, K o tlic k a  Renata
54- K o b ry ń  Jerzy

K rzyżan ow sk i L u c ja n  
K u rc z y n  Jerzy 

57. K o k o ry k  P io tr  
?$• K o s ick i Franciszek 
ca' R le chn lew sk i Józef 
w . K uczyńsk i F ranciszek 
“ I. K a w e ck i Jan 
?*• K u lig  W ładysław  
83. K iecek  S tan is ław  
“ 4. K u b ie l W ładysław
65. K uz ia  Józef
66- K u rb ie l Jan
67- L e jm an  Jan
68. Le sk i W ojc iech  1 
6». Lu ranc  R udo lf 
i®. Łyso n lak  Jan 
' i -  Lew andow sk i Adam  
,*■ Loppo t W ito ld  
i j .  Lubaszka S tan is ław  
‘ 4. Ł yczyk  P io tr  
■*; M ączyński F ranciszek 
76. M ro w iń s k i W acław  
77' M ły n a rs k i Józef 
i». M e g lic k i K ons ta n ty  
1». M a rc h w ic k i Ireneusz
66. Mierzejewski E dw ard  
81. Miohniacki S tan is ław  
;*• Markiewicz Józef
83. M ańczak M a rian  
?J. M ucha L u c ja n  
85, M a rko w sk i Ju lia n  
**• Moszoro K az im ie ra
87- Modzelewski A ndrze j
88- Marsk Karol
5®- M ich a ło w sk i Jan 
™' M a łe ck i A n to n i 
*L  M oskal Jan »
»2. M as ikow  A leksy  
{*• M a rm oń  Tomasz 
i* .  M y r la k  Ignacy 
i “ - Nagerigast Józef 
!*• N egrey W ładysław  
»4. N aw ak S tan is ław  
48. N iedz ie lsk i P io tr  

O ku łow icz  W ładysław  
i™ Ogiaza Józef

Ostrowski Zyg m un t

Zgorzelec, u l. K rucza  19 
J e M n lfG Ó « 2 u h 'O s ie d le  Robotnicze 27 
Jelenio Góra9,’ u l. K iliń sk ie g o  39 30 
je le n ia  Góra, u l. S łowackiego 88 
C iep lice, u l. M irepkiego 61 
C ieplice, u l. Spółdzielcza l  
C ieplice, Ż ym iersk iego 4 .
Chojn&sty, u lr  M łyńska  12 
Kopanioc ,117 
Szklarska Poręba 
Zgorzelec, u l. B rzozowa b 
Lubań, u l. S portow a •
Lw ów ek, Czerwonej A rm ii US 
Lw ów ek, Zw ycięzców  23
Lwówek, u l.. Ogrodowa 5
Lw ów ek, ul. Żym iersk iego 22 
R abin  26 .
Lubań, R ynek 27 
Zgorzelec, u l S kierżyńska 
C ieplice, u l. G runw aldzka  3 ,
pop ław y, u l G liw icka  l  
Thipnia Góra, u l. p e w a jtis  
íe le ñ ía  g ó ra ! u l. S tudencka 1 
K o w a ry , u l. M a te jk i 5 
G ostyczyn 18, gm. B obrow ice 
Łom nica, u l. W ie jska 115

ZgorzefećT uh^Szym anowsklego 22 
Lubań, Ul. W ie jska 12 
Lw ów ek, u l. Pocztowa l  
Czarnolesle . . . .  >

a S S Ł i f :  S S S Ł * ™ “  “

K o w a ry , szkoła P?w sJ? fk n a 
C ieplice, u l. Żym ie rsk  S

S ' S s a  » i . »
a e p l u f  ulU l'z fm ie rsakiegoSV l5S°

^ S ^ c z ° e ^ n * e l \ m U i

sffÉíSS»*« ,je le n ia  Góra, u l 14 \

Jelen ia Góra’, ul'. K ono pn ick ie j 13
Jelenia Góra, u l. Ptasia 8«

Jelenio aóía. uL •C zarny Strumień, u l- Nowa 

i g S S S :  UL Daszyńskiego 62

SSSSSfc «“  Czerwonej A rm ii 
Lu dw ikow ce  *9 t ł -nwv 
K a rn n ik i U n iw . Lupow y
Czabrn y  S t r S ń f  szko ła  Powszechna

& r a ,0Sl k a s k o w a  3 
S e k G urL 'K o n le w a  244 
M iłosna, R ynek 51 
G ostyczyń 2
Babice 156 K o le jow a  44
je le n ia  Góra, u i. j

Lubań, ®!°gog iS ław skiego 8 
Je en *  „1. M ick iew icza  18
je le n ia  Góra, u l. ^ “ â 609w ski'ego 25

« i ?  a f f l L S r s “je le n ia  Góra, u i s ta łln a  , 3 
je le n ia  Góra, K ochanowskiego 5je le n ia  Góra, u l  ^ zeczki n
Zgorzelec, W arszaw ska 12Zgorzelec, u l. w a t t  a J#

S S S E  “ l  Gdańska 20
l e w i c e  W ie lk ie  
Kamienice es
K arpnów  1» ^ orslclego 8
Lw ów ek, u - ^ ótlca ,,
Lubaw ka, u l. K am  Góra 
Lw ów ek.’ u l. Czerwonej A rm ii 138 
K a rp a «  _  szko!a 
Luhąń i u l. Św ietlana
Różany ¡ K w ia tow a  5
je le n ia  G óra . u a ck ieg0  ,
je le n ia  Góia, ui.

L . p. Nazw isko i  im ię  _______

102. og rodo w sk i H e n ryk
103. Osyczka W łodzim ie rz
104. Olszewski W ładysław
105. O pryeha ł W ładysław
106. o iko w icz  H ie ro n im
107. P rzygodzki Zygm unt.
106. Pawelec Tomasz
109. P iechow ski M icha ł 
no. Pacewicż Sergiusz
111. P ielasowa H ę n rj'k»  .u
112. Przus Józef
113. P io tro w sk i Tadeusz
114. Pade A lo jz y
115. podkow a H e n r j'k
116. P io tro w sk i M icha ł
117. Pałac H e n ryk
118. R u tko w sk i B ron is ław
119. Różański Józef
120. R a jsk iew icz  Jan
121. R ys ick i Paw eł
122. Rozum Irena
123. Róg W ładysław
124. R adw ański Józef
125. R udzińsk i K lem ens
126. Rusinek S tanis ław
127. R o je k 'J a n
128. Stoga Eugeniusz
129. S trezyński W ładysław
130. S idor Czesław
131. Smuga Jerzy
132. S tokw icz Czesław
133. Szafrański Ju lia n
134. Szebor M a ksym ilian
135. Sochacki W ładysław
136. Sołgała Józef 
137 Szwed Czesław
138. S taw iarz E dw ard
139. Smaza Szczepan
140. Sawina Józef
141. S terna l A ndrze j
142. S trysow ski M ieczysław
143. Safin Franciszek
144. Stępień M arian
145. S krzyd ło  B ron is ław
146. S olarski K az im ierz
147. S tasiński S tan is ław
148. S tam ulew icz M aria,
149. Swistacz K az im ie rz  

. 150. Te jm an A bra m
151. Tw ożek Zyg m un t
152. W in ia rsk i Ignacy
153. W yk rę t Rom uald
154. W eber Józef
155. W itkos E dw ard
156. W ełna Czesław
157. Waszczuk Bolesław
158. W ick ie ra  Jan
159. W ysocki Bogdan
160. W o jtu s ik  W ładysław
161. W łodarsk i Leopold
162. W ereszczański Z yg m un t
163. W yrebk iew lcz  Ignacy
164. W esoławski F lo ria n
165. W ajen A ndrze j 
156. W arecki H e n ryk
167. W róbel K az im ierz
168. W iśn iew sk i Jan 
109. W iw ik  Jan
170. Wesper M arian
171. W och Tadeusz
172. W rześniew ski Jan
173. Z in ie w lcz  W ik to r
174. Zakrzew sk i A lb e r t
175. Zabski M arian
176. Zemanek W incenty
177. Z y ło w sk l Czesław
178. Z w o liń sk i K az im ie rz
179. Zyc ie ńsk i K az im ie rz
180. Ż u rkow a Czesława
181. Zarem ba A leksander
182. Ze m brzyck i S tan is ław
183. Zaon W incen ty
184. Za jkow ska H a lina
185. Zala B olesław
186. A ugustynow icz  S tan is ław
187. B a to r Jan
188. B ruzda Jerzy
189. B oguck i W ładysław
190. B o ru s ia k  Józef
191. C hw at H e n ryk
192. D a l Jan
193. Dagna B oles ław
194. D ąbrow sk i Z yg m u n t
195. H a jd u k  M a ria n
196. H o n ik  S tan is ław
197. K opc iow sk i B ron is ła w
198. M igd a ł M ich a ł
199. N ow a j Józef
200. M arc insków ska M aria
201. P aw łow sk i. Józef

M iejsce zam ieszkania

Zgorzelec, u l. K iliń sk ie g o  17 
..Cieplice, u l. D aniłow skiego 7 
Janow ice W ie lk ie  35 
Lw ów ek, u l. StaUna 10 
Lw ów ek, u l. Zw ycięzców  15 
K o w a ry , u l. S iem iradzkiego 3 
C ieplice, u l. M ireekiego 63 
C ieplice, u l, M ireekiego 80 
B ukow iec, u l. R obotnicza 21 

/■Biała D ó lina , u l. W ojska. PoiaklegO: 
Sżklarska Poręba, u l. Koście lna 7 
Zgorzelec, u l .  S kw ie rzyńska ' 2 
Jelenia Góra, u l. Szpita lna 10 
Jelenia Góra. u l. 3 M a ja 53 
Jelenia Góra, Osiedle Robotnicze 
C ieplice, u l. Ż ym iersk iego 37 
Lubań, u l. S trzelecka 2 
Jelenia Góra, ui. M a te jk i 2 ,
Jelenia Góra, U l. 3 M a ja  63 
Jelen ia Góra, u l. Ż w irk i  i  W ig u ry  S 
Jelen ia Góra, Podgórze 4 
Cieplice,' Ul. Książęca 9 
M a jew o 182
Lw ów ek, u l. Zw ycięzców  21 
C iechanow iec 202 
Zgorzelec, u l. K rucza  41 
C ieplice, u l. F rancuska 8 
C ieplice, u l. Żym iersk iego 10 
Karpacz, u l. W ie lkopo lska 185 
C hojnasty. u l. 3 M a ja  3 
Lw ów ek, u l. M o rc inka  113 
Lw ów ek, u l. S ta lina, Dom  Żołn ierza 
Lw ów ek, u l. S ikorskiego 2 
Lw ów ek, u l. Jaśkiew icza 3 
K a r i.  Góra, u l, p iastow ska 1 
K am . Góra, u l. Lo m py le  
W itow ice  103
K am . Góra, Plac Ratuszowy'
R ychw ałd , M ie jska  Rada Narodowa 
Jęlen ia Góra, Osiedle Robotnicze 3 
Jelen ia Góra, u l. S talina 17 
Jelen ia Góra, u l. Je len ia 2 
Lubań, u l. M ick iew icza  8 
Lubań, u l- W ie jska 59 
Lubań,' u l. Słoneczna 8 
Lubań, u l. P arkow a 3 
Lubań, u l. Środkowa 10 
Lubań, u l. Fabryka  Tysznera 
Jelen ia Góra, u l. M orc iuska 3 
Jelen ia Góra, u l. Chłopska 33 
C hojnasty, u l. Sadowa 3 
Lw ów ek, u l. K oniew a 222 
W leń; Rynek, ho te l Polonia 
K am . Góra, u l. Strzygawslca 19 
R odgórzyny, pow. K am . Góra 
Zgorzelec, u l. Koszarowa 111 
Zgorzelec, u l. Koszarowa 104 
Zgorzelec, u l, Lubańska 6 

■ Jelen ia Góra, K o le jow a  «3 
Jelen ia Góra, K o le jow a  26 
Jelen ia Góra, Chełm ońskiego 8 
Jelen ia Góra, u l. K o le jow a  34 
C ieplice, u l. R o ll-Z ym ie rsk iego  
Jelen ia Góra, Ul. 3 M a ja  85 
Jelen ia Góra, K o le jow a  27 
Jelen ia Góra, u l. W yczółkow skiego 8 
Jelen ia Góra, u l. G ro ttge ra  9 
Jelen ia Góra, u l. Zachodnia 1 
Lubań. u l. H en ryka  Pobożnego 7 
Lubań, u l. Strzelecka 4 
Lubań, u l. Zgorzelecka 8 
Lubań, u l. D ługa Ł 
C ieplice, u l. Sw. Jad w ig i 7 
Jelenia Góra, u i. M leczna Droga 2 i 
Jelenia Góra, u l. O brońców  8 
Jelenia Góra, u l. B o i. Chrobrego 1 
Zgorzelec, u l. D ługa 15 
Zgorzelec, u l. Langiew icza 5 
K am . Góra, D oln . Z a k ł. K o n fe kcy jn e  
Lw ów ek, og rodow a 1 
Spokojna Góra, R ynek 
P taszyn 3, gm. B obrow ice 
C hojnasty, u l. C ieplice 
Kam ien ica 70 , ,
Jelenia Góra, u l. S łowackiego 4«
Jelenia Góra, u l. M a te jk i 9 
Jelenia Góra, u l. 3 M a ja  2 
M iłk ó w  94 
P iechow ice
B ia ła D olina , u l. Rzosowskiego 905 
Telenia Góra, ul. W yczółkow skiego 48 
je le n ia  Góra, u l. W zgórze P artyzan tów  
je le n ia  Góra, u l. Obrońców  34 
Zgorzelec, u l. P. P. R- 
Zgorzelec, u l. M ostowa 10 
Zgorzelec, u l. S trońa 10 
Zgorzelec, Fabryka  T e k tu ry  
Jelenia Góra, u l. Rodzinna 9 
je le n ia  Góra, u i. P iastowska i  
Jelenia Góra, u l- P iastowska 14,

Z A K U P IM Y  S IL N IK  E LE K TR Y C ZN Y  500 V,
zam knię ty, zw a rty  lu b  p ierśc ien iow y 60 
do 90 k o n i n~1000 obrotów ;

S IL N IK  ELE K TR Y C ZN Y  380 Volt, pierście­
n iow y, o tw a rty , 80 —  100 kon i w raz  z roz­
rusznik iem .

Zjednoczenie Biur Projektowo-Montażowych  
dla Górnictwa — Katowice, u l. Zamkowa 3.
(PAP) 2422

U B E ZP IE C ZA LN IA  SPOŁ. WE W R O C ŁA W IU
o g 1 a s z a

KONKURS
na stanowisko zastępcy lekarza naczelnego Ubez. 
pieczalni Społecznej we W rocławiu (i ew. dyrek­
tora szpitala U. S. we Wrocławiu),

Kandydaci na to stanowisko w in n i przedłożyć:
1) m etrykę  urodzenia
2) dowó,'d obyw ate lstw a polskiego
3) św iadectwo poprzedniej pracy
4) dyp lom  le ka rsk i
5) dowód praw a w ykonyw an ia  p ra k ty k i le .  

ka rsk ie j
6) w łasnoręcznie napisany życiorys
7) zaświadczenie o posiadaniu stage‘u  w  Ubez. 

p ieczalni Społecznej wym aganego do z a j­
m ow ania stanow iska zast. Lekarza  Naczel. 
nego.

Stanowisko to p ła tne  jest w ed ług no rm  usta­
lonych uchw ałą M ieszanej K o m is ji P łac p rzy  
C entra lnym  Urzędzie P lanow an ia  z dn. 30. 11. 
1946 r. S tanowisko do objęcia od dn ia 1. 6. 1947 r.

Podanie udokum entowane u w ie rzy te ln io n ym i 
odpisam i należy składać w  Ubezpieczaln i Spo­
łecznej we W roc ław iu , ul. K rup n icza  2 w  zapie­
czętowanych kopertach z napisem: „K o n k u rs  na 
stanowisko zastępcy lekarza naczelnego“  do go­
dziny 12 dn ia 15. 6, 1947 r.

Podanie, k tó re  pozostanie bez odpow iedzi w  
ciągu dn i 30 od daty ogłoszenia konkursu , na le­
ży uważać za nieuwzględnione.

Komisarz Organizacyjny Ubezp. Społecznych 
2428 na Dolnym Śląsku

2 « 8  !

Ukazał się N r 8 (40) dwutygodnika

POBADHIK PRACOWNIKA SPOŁECZNEGO
na treść numeru składają się m, in. następu­
jące artykuły:

1. W alka o pokój —  E. Sluczański
2. Cele | organizacja Komisji Specjalnej do 

W alki z Nadużyciami i Szkodnictwem  
Gospodarczym —  J. S.

3. O sprawiedliwy rozdział żywności —  
B. Zawistowski

4. Sesja budżetowa Sejmu —  M . Jakubów, 
ski

5. M inister Lechowicz o typach osadnictwa
—  St, Jasiński

6. Realizacja osadnictwa parcelacyjno-spół. 
dzielczego —  a. k.

7. Powojenna gospodarka Czechosłowacji
—  A, K u lik

8. Samokształcenie i rola książki —  B. Po. 
letur

i ,inne stałe artykuły.
„Poradnik Pracownika Społecznego" 2aw ie. 

ra przegląd najważniejszych wydarzeń życia 
gospodarczo-społecznego i politycznego kra ju  
i  świata,

„Poradnik Pracownika Społecznego“ daje 
obfity m ateriał informacyjny niezbędny w  
pracy nauczycieli, oświatowców, działaczy 
społecznych i  pracowników administracji 
państwowej. (PAP) 2411
■ 1'H.I! ...IlU -W Ł !  l ’JiŁlfflWE»gW8HW«aWJBU 1 1 1
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I Wolne posady
KROJCZEGO(ni) bieliż- 
niarki, krawaciarki, dziur 
karki, prasowaczki do ma 
sowej produkcji poszuki­
wane. Oferty Czytelnik 
Katowice pod nr. „167“.

8949g
PO SZU KUJE się dobrego 
p iekarza. Gm ina Gracze 
ppw. N iem o d lin , budynefc 
p ie k a rn i z ca łym  wyposa 
żeniem do dyspozycji. W 
m ie jscu  przem ysł kam ien­
ny. Zgłoszenia k ie ro w ać : 
K a m ien io łom  B azaltu  w 
Graczach. 2964d

PO TR ZEB N Y  na tychm ias t 
ko w a l fa b ryczn y  z do b rym i 
re fe re n c ja m i. Zgłoszenia 
k ie ro w ać  do K a m ien io ło ­
m ów  B azaltu  pod Zarzą­
dem Państw ow ym  w G ra­
czach, pow. N iem od lin . 
M ieszkanie do dyspozyc ji

2965d

R E P A T R IA N T K I - K IL I -  
M IA R K I, pierwszorzędne 
s iły , podadzą swe adresy. 
,,Spólnota“  G liw ice , Rynek 
21. 9080g

PO TR ZEBN Y m a js te r sa­
m ochodow y, in te lig e n tn y , 
sam odzielny, ja k o  k ie ro w ­
n ik  do P aństw ow ych W ar­
sztatów  Samochodowycn. 
Zgłoszenia: G liw ice , Z a w i­
szy Czarnego 3. P. W. lub 
te le fon iczn ie  46-75. 9083g

Młodszego
ekspedienta dekoratora

i cztery ekspedientki
branży włókienniczej 
przyjm ie natychmiast 
Spółdzielnia „Spól- 
nota“, Wrocław, u li­
ca Rejtana 5, obok 
Dworca Głównego.

2414
F R Y ZJE R K A  - m a n icu rzy - 
stka p o t r z e b n a  zaraz. 
Szklarska Poręba, Rokosow 
skiego, zakład fry z ję rs k i 
„F ig a ro “ . 2966d

PO SZU KUJĘ w ychow a w ­
czyn i do 4-miesięcznego 
dziecka. Zgłoszenia: Z ie liń  
ska, Szklarska Poręba, l-go  
M a ja  39/4, sklep spożyw­
czy, 2967d

Z A T R U D N IM Y  zaraz zdo l­
nych  cho lew karzy  i  k ra ­
jaczy. Zabrze, W olności 
250. 2958d

PO TR ZEB N Y  f ry z je r  m ę­
ski, K a tow ice , u l. W o jc ie ­
chowskiego 11. 9098g

P O SZU KU JE się w y k w a li­
fik o w a n e j k ra w co w e j na 
ro b o ty  try k o ta rs k ie . W y­
tw ó rn ia  try ko ta ży , Z. M a­
kow ska, Sosnowiec, u l. K o 
Walska 2. 9104g

ENERGICZNEGO fachow ­
ca do w y tw ó rn i lem on iady 
i  ro z le w n i p iw a w zględnie 
ja k o  w spó ln ika  p rzy jm ę . 
O fe rty  C zy te ln ik  K a to w i­
ce pod ..O rsk i“ . 9114g

PO M O CNICA dom owa z u - 
m ie ję tnością  go tow ania  do 
prow adzenia gospodarstwa 
domowego na tychm iast po­
szukiw ana. Zgłoszenia: K ra  
sk i, G liw ice , u l. Sobieskie­
go 2/5. 9086g

K W A L IF IK O W A N A  w ycho 
w aw czyn i-p ie lęgn ia rka  do 
dziecka na tychm iast d o s zu  
k iw ana . Zgłoszenia: K ra ­
sk i, G liw ice , u l. Sobieskie­
go 2/5. 9087g

PO TR ZEB N A  kraw cow a do 
domu. O fe rty  z podaniem 
w a ru n kó w  do Dziennika 
Zachodniego K a tow ice  ood 
,»264' . 9Ó56g

P O TR ZEB N A  w ychow a w ­
czyn i lub  n ian ia  do dwóch 
dziew czynek w  w ie ku  3 la ­
ta i  15 m iesięcy. Zgłoszenia 
z re fe re n c ja m i od 13 do 15. 
K atow ice , u l. D ąbrow sk ie ­
go 13, m . 1. 9050g

P O TR ZEB N A  od zaraz 
sprzedawaczka do składu 
rzeźnickiego. K atow ice-D ąb 
Chorzowska 174, Bogunia 
F r  9058g

PO TR ZEBN A samodzielna 
pomoc domowa, re fe re nc je  
wym agane, K a tow ice -Z a łę - 
że, u l. Zarębskiego 4, m . 4.

9074g

PO W AŻN YC H  a k w izy to ­
ró w  ogłoszeniowych w  m ia 
stach w o jew ódzk ich , pow ia 
tow ych , poszukuje  się. D o­
bre  w a ru n k i. P iln e  zgłoszę 
n ia : B iu ro  H and low e „Ser­
w is “ , W arszawa, K onoon ic - 
k ie j 5. 2935d

K IP E R  p ro d u ku ją cy  samo­
dzie ln ie  sok i i  w ina  ow o­
cowe poszukiw any n a tych ­
m iast do ob jęcia  posady. 
S półdz ie ln ia  „L a sw, W ro ­
cław , u l. K az im . Jag ie lloń ­
czyka 38. 2945d

PO S ZU K U JE M Y  2 ekspe­
d ien tów  w y k w a lif ik o w a ­
nych , jednego z branży 
spożywczej, drug iego z 
b ranży te ks ty ln e j. S pół­
dz ie ln ia  Samopomoc Chłop 
ska w  B ys trzycy , D o lny 
Śląsk. 2946d

M Y D LA R Z A  — ty lk o  p ie rw  
szorzędnego fachow ca — 
za tru d n i w y tw ó rn ia  p ry ­
w atna. W a ru n k i do omó­
w ien ia . W iadom óść: M . L u ­
bas, Częstochowa, N a ru to ­
w icza 32, m. 8. (PAP) 2939d

K A R M E L A R Z A  w y k w a li­
fikow anego, obeznanego z 
maszyną Hanzela na do­
b rych  w a ru nkach  poszuku 
je  p ryw a tna  fa b ryka  we 
W roc ław iu . Zgłoszenia, ży­
c io rys, re fe re nc je  k ie ro ­
w ać: „S łow o  P o lsk ie “  W ro 
cław , K rup n icza  13 pod ń r. 
„0221“ . 2943d

P O S Z U K IW A N I k ilim k a rz e  
do w arsz ta tów  p łochow ych 
i  g rzebykow ych . Zgłosze­
nia w  S pó łdz ie ln i „S pó lno - 
ta “ , W rocław , R ejtana 5, 
K ie ro w n ik  Ośrodka Tkac­
kiego, 'J o la n ta  K ordecka.

?944d

C U K IE R N IK -ka rm e la rz  po 
trze bny  zaraz. Częstocho­
wa, W aszyngtona 57.

(PAP) 2940d

O G R O D N IK  re p a tr ia n t z 
25-letnią p ra k tyką  na swo­
im  gospodarstw ie, poszuku 
je  posady: O fe rty  k ie ro ­
w ać do D zienn ika Zachod­
niego G liw ice  pod „R epa­
t r ia n t “ . .?082g

S AM O TN A  osoba w  śred­
n im  w ie ku  poszukuje  Rra- 
cy  w  charakte rze  pom oc­
n ic y  dom ow ej, Gołonóg, 
u l. Janowska n r  1, p o w ia t 
B ędzin  dla „Z o s i“ . 9105g

D ESTYLATO R  FA C H O ­
W IEC W YROBU W IN  owo
cow ych, soków ow ocow ych 
i  do lew ek, poszukuje  posa­
d y  lub  przedstaw ic ie ls tw a 
albo p rzys tąp i do spó łk i. 
O fe rty  D z ienn ik  Zachodni 
B y tom  pod „D estyJa tor“ .

9070g

FR Y ZJE R K A  potrzebna, 
dobra siła. od zaraz. Za­
k ład  fry z je rs k i „C a rm e n “ , 
Je len ia Góra, S trzelecka 
32a. 2959d

Ę

Posad poszukują
RUTYNOW ANY buchal­
ter bilansista z praktyką 
skarbową w rewizji ksiąg 
obejmie stanowisko głów 
nego buchaltera lub inne, 
kierownicze stanowisko w 
przedsiębiorstwie prywat­
nym handlowym lub prze 
myślowym. Warunek — 
mieszkanie. Oferty do 
Czytelnika, Katowice pod 
nr. „2865 K “. 2865d

RUTYNOW ANY buchalter 
bilansista - finansista, lat 
43, z długoletnią praktyką- 
w przemyśle, handlu i 
bankowości, znający jed­
nolity plan kont — zmie­
ni posadę. Oferty kiero­
wać pod „Rutynowany“ 
Czytelnik Katowice. 8978g

M A S Z Y N IS T A  - m echanik 
w a lców  drogow ych  szuka 
posady od zaraz, na jch ę t­
n ie j w  okręgach K a to w ic  
i  K rako w a . Zgłoszenia: 
Tchorzew ski, W rocław , pl. 
Zbożow y 2, m . 9. 9078g

P IE L Ę G N IA R K A , specja l­
ność fiz jo te ra p ia , dłuższa 
p ra k ty k a  szpita lno-sanato­
ry jn a , poszukuje  p racy. O- 
fe r ty :  O rłowska, Radom,
3 M a ja  1. 9112g

l K u p n a

C E LU LO ID  — arkusze, od­
padk i, p rze rob iony (dekle) 
kup ię . W rocław , Kościusz­
k i  35/3. 9077g

M A S ZY N Y  gw oździarskie 
nowe lub  używ ane k u p i­
m y. O fe rty  C zy te ln ik  W ar­
szawa, Poznańska 38, ood 
„M aszyny“ . 2961d

l S p r z e d a żż T |
HURTOW NIA, Tadeusz 
Falkowski i S-ka, Kalisz, 
Kanonicka 4, tel. 14-81 
Towary tekstylne, galan­
teria, zabawki, dewocjo­
nalia, kosmetyka, artyku 
ły mydlarskie. Prowincja 
za zaliczeniem. Prosimy 
PT. wytwórców o nawią­
zanie kontaktu handlowe­
go. 2699d

LAK butelkowy, kity o- 
kienne- produkuje „Han- 
kat“, Katowice, Granicz­
na 7. 8652g

SYPIALNIE, gabinety, ku 
chnie, stoły, krzesła, me­
ble biurowe poleca. Skład 
mebli, Katowice, Staro- 
wiejska 3. 2910d

S A M O C H Ó D  osobowy 
„F o rd  E ife l“  w  bardzo do­
b ry m  stanie, zew nętrznie 
bardzo ładny, z dokum en­
ta m i do sprzedania, cena 
przystępna. W iadomość:
G liw ice , te l. 46-75, od 8 do 
14. 9084g

A P A R A T Y , części w ym ień 
ne — dla ro z le w n i p iw a — 
w ód m ine ra ln ych , zakup ło 
zysk ku lko w ych , opor. 
51114/16. P. Jeleń, K a tow ice  
K a to w icka  46, te l. 341-74.

9052g

SPRZEDAM  ko m p le tn y  ga­
b in e t z k lu b a m i, te l. 333-77.

9059g

SPRZEDAM  k o t ły  że liw ne 
em aliow ane o po jem ności 
150—300 1. L ip in y , te l. 521-17.

9061g

Z A M IE N IĘ  2 poko je  z k u ­
chnią k o m fo rt w  K a to w i­
cach na podobne w  W ar­
szawie. O fe rty  C zy te ln ik  
K a tow ice  pod „B a śka “ .

9951g

CHORZÓW , cen trum , 2 po­
ko je , p rzedpokó j, kuchn ia , 
zam ienię na K a tow ice  lu t  
L igo tę , ew en tua ln ie  3 po­
ko je  m ałe. O fe rty  C zyte l­
n ik  Chorzów pod „S łonecz 
ne“ . 9060g

POSZUKUJĘ Z iu ty  Woro- 
n ia k  ze Lw ow a, u l. sekstU' 
sk ie j 25/10. W szelkie w i^do
mości proszę k ie row ać: F3
„Z goda“ , K a tow ice , P ’-°H f 
S karg i 8. te l. 323-14. W- W.

9049»

r P o k u j e

ESENCJE i pasty aroma­
tyczne do wyrobu lemo­
niad wysyła za zalicze­
niem pocztowym Prze­
mysł Chemiczny „Mal- 
tra“, Kraków, Zwierzy­
niecka 35. 2931d

K A U C Z U K  b ia ły  do w y ro ­
bu pieczątek, 2 m m , sprze­
dam. K ra kó w , L e n a rto w i­
cza 19/2. ?936d

SPRZEDAM  nową sieć na 
ry b y  d ł. 2X90 m, g ł. 5 m. 
L ip in y , te l. 521-17. 9033g

F IA T  „S im ca “  do sprzeda­
n ia . In fo rm a c je : Katow ice, 
u l. Zabrska 24, w arsztat.

9973g

W mbu,.

H E N R Y K  Z A K
T a P n p /za  p e r fu m , k o ^ r r - e i^ r r jr J
i  m y d p f łp ra J p io iih jc fi - p o z m a P

NIEURZĘDOWA TABELA WYGBAKTCH
Ciągnienia i-ej Klasy 

50 Jubileuszowej Loleni
Wygrane po 500 zł z 4-go dnia ciągnienia
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DYW ANY perskie krajo­
we, naprawa, czyszczę* 
nie, kupno,, sprzedaż. Hus 
sein Kerim, Katowice, 
Moniuszki 12, tel. 300-54.

2390d

ŁOŻYSKA kulkowe, rolko 
we, oporowe wszelkich 
wyrftiarów i typów kupu­
jemy i sprzedajemy. Ma­
szyny wszelkiego rodzaju 
kompresory, pompy, ko­
tły miedziane i duplikaty, 
prasy i pompy hydraulicz 
ne, wirówki, pasy trans­
misyjne kupuje Jaśkie­
wicz i Kaczmarczyk, Kra 
ków, Podgórska 10, telef. 
568-37. 2836d

KAMIENICE, pensjonaty, 
wille, parcele, składnice 
z bocznicą, okazyjnie 
sprzeda — B/H; „ARGUS“ 
Katowice, Mariacka 5.

b955g

MAGNETOFON (stillo) do 
nagrywania kupię. Kukul 
ski, Katowice, 3 Maja 20.

2907d

CIĄG NIK  z przyczepka- 
mi lub bez, kupię. Często 
chowa, tel. 11-65.

(PAP) 2933d

‘89 296 310 343 357 
417 785 836 898 S96 48134 150 172 
181 273 303 387 566 575 584 598 680 
893 900 49152 288 500 562 635 654

893 994 16003 011 07! 134 351 375
376 394 435 453 492 515 528 771 913 
916 965 17026 157 163 263 324 497
536 730 832 845 871 887 18121 208: gññ ¿55
•299 318 564 640 891 915 968 191141
149 304 308 313 465 473 474 477 529 ¡ 00049 093 155 159 289 344 706 759
537 563 639 816 859 887,966 983 994 ! 809 8 ¡i 830 51016 043 153 195 385

476 610 612 692 718 827 946 976

Pończochy gumowe
przeciw żylakom, — 
bandaże przepuklino­
we i opaski brzuszne
oraz wszelkie arty­
kuły sanitarne, ku­
puje „ESK U LA P“ —  
Dom Sanitarny, Ka­
towice, ul. 3 M aja 23, 
tel. 325-90. 2026

TRÓJKOŁOWIEC Tempo 
w bardzo dobrym stanie, 
motopompę benzynową, 
kasę ogniotrwałą, maszy­
ny ręczne do liczenia — 
sprzedam zaraz, telefon 
350-51. 8956g

W YTW ÓRNIA bielizny 
„Kimono“, Łódź, Piotr­
kowska 24, m. 7, poleca 
koszule męskie w dużym 
wyborze. 2744d

OGÓRKI kiszone w occie 
poleca Wielkopolska Hur­
townia, Chorzów, Prez 
Bieruta 6, tel. 407-53.

, 3984g
Z A  R A D IO A P A R A T , lam ­
py, w zm aeniak. m ik ro ­
fon, maszynę do szycia, pU 
sania lub  w szelk ie  części 
do tychże, osiągniesz n a j­
wyższą cenę w  f irm ie  K u ­
k u ls k i, K a tow ice , 3 M aja 
20. ?773d

SPRZEDAŻ k ilk a  domów, 
pa rce li bu dow lan ych  od 
500 tys ięcy, w zw yż, sprze­
da je B IU R O  W . S TR U ZIK , 
SOSNOWIEC, u l. 1 M a ja  6, 
te le fon  62690. 9096g

K U P IĘ  2 k o t ły  50 i  30 l i ­
tró w , Ogrzewane parą, a- 
le m b ik , w iró w kę , bęben 
p e rfo row any , m iesza ln ik
proszkow y, pom pkę p róż­
n iow ą m ałą, nuczę kam ion  
kdw ą. O fe rty  „ V ita “  W ar­
szawa. C zy te ln ik , poznań­
ska 38. 2960d
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56035 060 095 274 346 374 378 418 
428 534 632 643 644 683 739 769 848 
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Dokończenie jutro

K U P IM Y  każdą ilość para­
f in y  m ię k k ie j oraz wosku 
m iękk iego . „M E R K U R Y “ , 
K ra kó w , S tradom  10, te le f. 
566-15. 2937d

F A B R Y K A  A rty k u łó w  Eiek 
tro techn icznych  Inż. Ste­
fa n  C iszewski S. A . pod Za 
rządem  P aństw ow ym  B y d ­
goszcz, Sobieskiego 1, tel. 
3684 i  3464, zakup i: 1Ó zega­
ró w  sprężynow ych 6, 10 lub 
12-m inu tow ych, nastaw ia l- 
nych  z sygnałem  akustycz­
nym  do k o n tro li czasu pra 
sowania b a ke litu . 2938d

H E B L A R K Ę  3-stronow ą i 
inne  m aszyny do ob róbk i 
drzew a, rów n ież  suszarkę, 
ku p ię . O fe rty  Jelen ia Góra 
ks ięgarn ia  „C z y te ln ik “

2958(3

S Z L IF IE R K Ę  do szkła no­
w ą lu b  używ aną, m o ż liw ie  
kom binow aną, kup ię . Zg ło 
szenia: „P A R “ , K a tow ice , 
W arszawska 23 pod „S z li­
f ie rk a “ . 2969d

C ELO FAN  bezbarw ny i  ko  
lo ro w y , odpadk i ce lo fano­
we stale na składzie : h u r­
tow n ia  „C e lo fa n “ , Czeladź, 
B ytom ska 35. te l. 718-42.

9099g

B IB U Ł A  papierosowa, g il­
zy, koszu lka in tro lig a to r­
ska, pap ie r k re d o w y  13110, 
k o p e rty  w  h u rto w n i ..Ce­
lo fa n “ . Czeladź, B ytom ska 
35, te l. .718-42. 9l00g

T O R E B K I handlow e asor­
tym e n t od 1/4 — 7 kg, w o r 
k i  pap ierow e podw ójne  
45X60 w  h u rto w n i „C e lo ­
fa n “ , Czeladź, B ytom ska 
35, te ł. 718-42. 9101g

K IT  szk la rsk i z w y k ły  i  m i 
n io w y  dostarcza „Z  A M “' So 
snowiec, Dziew icza 7. 9102g

C Z a m i a n y

OPONY d w ie  525X16, uży­
wane dam  za nowe ?a do­
p ła tą . Zgłoszenia te le fon  
315-79. 9043g

Z A M IE N IĘ  sklep w raz z 
m ieszkaniem  w  do brym  
punkc ie  na ta k i sam w  Ka 
tow icach. W iadomość k ie ­
row a : Wrzeszcz, W ajdelo- 
ty  14, m . 2. 2971d

t Lnfcale hauHave

OPEL B litz  3 -tonow y na 
chodzie do sprzedania. Ka 
tow ice, Zam kow a 38, skład 
„P a p y ru s “ . 9103g

2 P LA TF O R M Y  i  WÓZ cięż­
k i  do sprzedania. Huta 
szkła, Sosnowiec, u l. 1 M a­
ja  23. .tel. 625-37. 9107g

U W A G A , S M A KO SZE! O-
ryg in a ln a  angie lska P A ­
STA Ś LE D ZIO W A  ju ż  na 
w yczerpan iu . O S T A T N I n ie  
w ie lk i tra n sp o rt nadszedł 
do f i rm y  L E Ś N IK , H A L A  
R Y B N A  5, K A T O W IC E . KO 
R ZY S TA JC IE  Z  O K A Z J I!

9079g

W S ZE LK IE G O  ro dza ju  ła* 
macze, m ły n k i, m iesza rk i, 
m aszyny b lacharsk ie , dla 
p rzem ys łu  i  ro ln ic tw a  sprze 
dam. Te l. 341-74. <ł053g

R ESTAU R AC JĘ w  G liw i­
cach dobrze zaprowadzoną, 
dobrze prosperu jącą , w  do 
b ry m  pu nkc ie  odstąpię na­
tych m ia s t z pow odu w y ­
jazdu. O fe rty  do C zy te ln i­
ka  w  G liw ica ch  pod .Re­
s tau rac ja “ . 9089g

S KLEP  do w yna ję c ia  w  
Chorzow ie, p rz y  u l K a to ­
w ic k ie j 8, za zw ro tem  kosz 
tó w  rem on tu . D o om ów ie­
n ia  w  dn iach od 27 bm . w  
godz. od 9—12 i  od 15—17 
na m ie jscu . 9064g

O D STĄPIĘ  duży sklep z 
m agazynem  w  B y to m iu , u l. 
W olności od zaraz. O fe rty  
D z ienn ik  Zachodn i B y tom  
pod „O ka z ja “ . 9003g

REPREZENTACYJNY LO 
KAL-KABARET na Gór­
nym Śląsku, z uprawnie­
niem do prowadzenia, z 
powodu wyjazdu odstą­
pię za zwrotem kosztów 
remontu. Zgłoszenia kie­
rować: Poste restante By 
tom pod „222“. 9G07g

POSIADAM duży skład 
z bocznicą, wagą wozową, 
magazyny, aparaty acety 
lenowe, koleby, biura w 
Bytomiu. Oczekuję propo 
zycji. Oferty Czytelnik 
Katowice pod „Budowla­
ny“. . 3952g

DO w ydz ie rżaw ien ia  w  K a 
tow icach  res tau rac ja  ko n ­
cesjonowana z pow odu w y  
jazdu . W iadom ość K a to w i­
ce, u l. Jag ie llońska 3. m . 
4, tel. 323-24. 9111g

PO SZU KUJĘ p o ko ju  um e­
blowanego kom fo rto w ego  
p rzy  ro d z in ie  w  G liw icach . 
Zgłoszenia te l. 49-49, f irm a  
„C a lo i“ . 9088g

S AM O TN A  pan i poszukuje 
p o ko ju  p rz y  ro dz in ie . O fer 
ty  C zy te ln ik  K a to w ice  pod 
„215“ . 9'J14g

POKOJU umeblowanego 
w Katowicach poszukuje 
inżynier. Zgłoszenia „Eiek 
tra“, Katowice, Słowackie 
go 39, tel. 360-63. 9045g

PO SZU KUJĘ Z o fię  Dulek 
oraz je j córkę  i  syna Zyg­
m unta, zam ieszkałych w  r  
1939 w  Brześciu nad Bu* 
giem , u l. U n ii Lubelsktej 
39. W szelkie w iadom ości U" 
prasza się k ie ro w ać  na ad­
res : K a tow ice , p leb iscyto­
wa 39. K aczm arek. 9055g

PO SZU KUJĘ o jca MONA- 
STERSKIEGO M ariana Z« 
Lw ow a. M onaste rsk i T3 'je'  
usz; B y tom , Chełm ońskie­
go 33/5. 9063g
P A N IĄ  Helę, k tó ra  praca- 
w ała  w  B la n ks te in  K a tó w  
ce, proszę o adres. Laner* 
W rocław . W ygodna 8/4. «29420

PO SZU KUJĘ 1—2 p o ko i w  
cen trum  m iasta. Mogą być 
n ieum eb low ane. O fe rty  
C zy te ln ik  Sosnowiec pod 
„A d w o k a t“ . 9109g

PO SZU KUJĘ p o ko ju  z o- 
sobnym  w ejśc iem  w  K a to ­
w icach  lu b  o ko licy . Laska 
we o fe rty  D z ie n n ik  Zachód 
n i K a tow ice  pod „P iln e  
280“ . 9110g

PO SZU KUJĘ Zon tek AS'
nieszkę z Manaczyńskich«
urzędniczkę E lek tro w n i 
M ie jsk ie j w  S tanisławowie 
i  Lankę  Manaczyńską, a re" 
sztowane przez gestapo y  
S tan is ław ow ie  1942, AppOr '  
mana Jerzego, p ro f. Szko­
ły  H and low e j w  Stanisła- 
w ow ie, aresztowanego 19*lł 
A pperm anow ą Z y tę  z Mar 
naczyńskich ze Stanisławo 
wa. W iadom ości proszę 
row ać: Zo n tek  M icha ł, Bw 1 
sko, u l. K ozie lec 15/4.

I L e k a r s k i e

U N IA  S TR A ŻA C K A , B y ­
tom , P iekarska 2, skup i 
dostawa w sze lk ich  N ARZE 
D Z I P R ZEC IW PO ŻAR O ­
W YCH i  uzb ro jen ia  s tra ­
żackiego, taśma czerwono- 
czarna, PASY BOJOW E, 
to p o rk i, GAŚNICE i  hy- 
d ro n e tk i. 2951d

SPRZEDAM  ru ry  kana liza­
c y jn e  że liw ne 0 50 i 69 mm 
L ip in y , te l. 521-17. 9062g

E N C Y K LO P E D IĘ  (polską) 
Gutenberga, 20-tomową, zu 
pe łn ie  nową, op raw ioną w  
zie lone p łó tno , sprzedam. 
O fe rty  z podaniem  o fia ro ­
w ane j ceny kupna k ie ro ­
wać pod sk ry tk a  pocztowa 
n r. 12, N ow a Ruda, D o lny  
Śląsk. 2949d

PRZYCHODNIA denty­
styczna, Katowice, Dyrek 
cyjna 4. Laboratorium 
sztucznych zębów. Ceny 
znacznie zniżone. 8786g
SC HO RZENIA PO U R AZO ­
W E, nerw ow e, ischias, ser 
ca, a rtre tyzm , reum atyzm , 
cho roby kob iece. S O LA N ­
K I, KW ASOW ĘGŁOW E, 
BO R O W IN A. W odolecznic­
tw o, in h a la to r iu m , basen 
so lankow y. In fo rm a c je : Za 
rząd Z d ro jow iska , In o w ro ­
cław . 2973d

PO SZU KUJĘ M ulle rów « 
Ju lię , os ta tn io  zam ieszkać 
w  S tan is ław ow ie . W iaaJ' 
mości k ie ro w ać : Jelen ia GO 
ra , Sobieskiego 21, Adela 
Gewerowa. 2955»

ŻO N A  poszuku je  męża 
w ina  B iliń sk ie g o , syna Ta j 
deusza i  M a r ii N iesner, za­
m ieszka łych w  sierpn iu  
1944 w  Z im n e j W odzie kO?° 
Lw ow a, urodzonego dm a 
27 lu tego 1915 w  P rz e m y ­
ślu. W szelkie informaęj® 
k ie ro w ać  na leży na adres* 
Z o fia  B iliń ska , Jelen ia GO" 
ra, Prusa 8. 29»6a

K A Z IM IE R Z  i  Z o fia  Mel- 
che rtow ie  poszukują  sW®? 
c ó rk i S tan is ław y. Wiado­
mość za wynagrodzeniem *
C horzów -B a to ry  63, m . .9113#

Hanka i Sztuka
A N G IE LS K IE G O , ro sy jsk ie  
go na jszybc ie j w yuczam . 
„D yp lo m o w a n y “ , te l. 347-94.

9046g

L W O W IA N IE ! Sprawa wa* 
na. P oszuku ję  ro d z in y  dr» 
karza F u te ry  K az im ie rz3* 
W iadom ość: W łodzim ie r^
D obrzański, Chorzów, 
ności 130. 911”*

KORESPONDENC YJNE 
KURSY KSIĘGO WOŚCI. 
Informacje: Lublin, skr. 
poczt. 105. Ł338d

r Z g u b y

10.000 Z Ł  nagrody w yp łacę  
panu, k tó ry  przez pom y łkę  
zab ra ł m o ją  teczkę z doku 
m e n tam i dn ia  23 bm . o go­
dz in ie  8 w ieczorem  w  „C i­
chym  Barze“  w  K a to w i­
cach, p rzy  u l ic y  P ie- 
raekiego. Zg łosić się* Sa­
w ic k i, K ra kó w , A le ja  K ra ­
sińskiego 12, m . 4. 9057g

U N IE W A Ż N IA M  zgubioną 
k a rtę  rozpoznawczą, wyda­
ną dn ia  6. 3 43 r .  w  Dobro- 
m ilu , n r. 412/42 i papiery 
handlow e, na nazwisko 
Pstrąg Jan, G liw ice , u l. 
szecka 32. .'2256»

P R Z Y B Ł Ą K A Ł  się spanióL 
W iadom ość: B y tom , te le f 
42-59, godz. 8—16 9068g

U W A G A ! 20. bm . skradźio- 
no małego, brązowego, k u ­
d łatego pek ińczyka  (sucz­
ka). Ostrzega się przed kup  
nem. Za przyprow adzen ie  
lu b  w skazanie — 5 tys ięcy  
zł. K a tow ice . M ariacka  37, 
m. 10. 9072g

U N IE W A Ż N IA M  skradzio­
ne w  Is tebne j w  dom u #  
5. 5. 47 d o kum en ty : 
ra c ję  w ie rnośc i, potwierdź® 
n ie  zam eldow ania i  inn® 
na nazw isko M ałgorz3ta 
Sm olińska, C ieszyn, Z am ­
kow a 4. W90g

S K R A D ZIO N O  2 ko ła  prze 
dn ie  w raz z osią od wozu 
z p lacu ta r ta k u  f i rm y  Men 
drys , P anew n ik . Sprawca 
posiadał ze sobą ro w e r o 
dw óch siedzeniach. Za 
w skazanie spraw cy — w y ­
soka nagroda. 8990g

ZG U B IO N O  k a rtę  re je s tra  
c y jn ą  i dowód osobisty, 
k w ity  podatkow e i  różne 
ra ch u n k i. Znalazcę do ku ­
m entów  proszę o z w ro t za 
w ynagrodzen iem , Sosno­
w iec, u l. Będzińską 43/1, 
S p iew akow ski T e o fil. 9!08g

c Pus zo k i v a s ta
K T O K O L W IE K  i  p rzeby­
w a jących  w  R os ji w ied? ia ł 
by  coś o m o im  brac ie  FR Y 
D E R Y K U  B A U E R  z K o ło ­
m y i, proszony je s t o łaska­
we podanie b liższych  w ia ­
domości pod adresem: Zyg 
m u n t Bauer, W rocław , ul. 
P iastow ska 24, m . 2. 9075g

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io h ?  
dek la rac ję  w ie rn ośc i n a " _  
zw isko C ieślar M aria , 
sła 280. 9091S

U N IE W A Ż N IA M  z g u b io n a  
dek la rac ję  w ie rn ośc i na h “ 
zw isko K a jfo rz  M aria , u '  
s troń. 9092S

U N IE W A Ż N IA M  ZgU biO ń«
dow ody osobiste na nazw*' 
ska M a ria  i  Zuzanna Ku*
kuczkowe, Goleszów 2-S09lg

U N IE W A Ż N IA M  zgubiona 
ka rtę  row erow ą, w ys taw ' 
ną przez S tarostw o w  CIĘ' 
szynie na nazw isko 
czor Józef. 90HJ3

U N IE W 'A Ż N IA M  ZgUbiOĄ® 
zaświadczenie re jestraC l 
RKU, odc inek w ym eldow « 
n ia  zam ieszkania oraz BJWJ 
K a m iń sk i K az im ie rz , 
tom , Prusa 20. 8110 6•_________________ _—*
U N IE W A Ż N IA M  zgubiOSP 
zaświadczenie obywate* 
stwa po lskiego na nazWiswg 
S taszkiew icz E m il, 
ca, B ytom ska 110. 90

U N IE W A Ż N IA M  skrąd 
n y  dowód d e m o b ili-  
w o jskow e j na n a z "  
Czajka B ron is ław a, K 1*« 
w a -Z d ró j, Czerwone 187^

U N IE W A Ż N IA M
ka rtę  re je s tra cy jn ą  ,na i 
zw isko B ie n ie k  M arian , 
tarze, C urie  - SkłodowsjS

JA N A  K U F T A JA  z Czort- 
kow a, przebyw ającego o- 
s ta tn io  w  R osji, poszukuje 
żona M aria . W szelkie w ia ­
dom ości o n im  proszę k ie ­
row ać na adres: K luczbo- 
re k , u l. W ołczyńska 15.

9076g

K TO  z pow raca jących  z 
R os ji może u d z ie lić  ja k ic h ­
k o lw ie k  w iadom ości o Ja­
n ie  K ie ro d , w yw iez ionym  
do R os ji przez N iem ców  na 
ro b o ty  w  ro k u  1942, dn ia  7 
lipca  w  charakte rze  m u ra ­
rza. Poszuku je  żona i  syn. 
A dres: M a ria  K ie ro d , G li­
w ice , N o w y  Ś w ia t 26'14.

9085g

P A N  M a ria n  Gótz ze L w o ­
wa, Z y b lik ie w icza  39, o ro ­
szony jes t o podanie s\rogo 
adresu dla M icha ła  Z. O fer 
ty  C zy te ln ik  K a tow ice  pod 
„262“ . 9054g

Z A  D Ł U G I m o je j żo«ylu u je j *»***^,«10-
n is ła w y  z dom u 
n ie  odpow iadam .
Paweł, B ia ła  - Leszczy-W  
G łow ackiego 58.

W YC H O W A N KO W IE  G °%  
SKIEG O ! W  z w ią z k u ^  
zb liża jącym  się ju b “  „  
szem 70-lecia S zko li g 
czerw cu b r „  p ros im y o 
sy łan ie  adresów do k a n i 
la r i i  S zko ły, Warszaw® 
Smolna 30. Ju b ile uszó w . 
K o m ite t O rg an izacy jn i“^ ^

^G IG A N T “  B iu ro  
po rtow e Przewóz — SP“  V  
ć ja  W rocław , P o m o rs k a ^

FILATELISTOM cenni® 
wysvla Dom Filatelisty^" 
ny, Witkowski, P°z?38j 
Św. Marcina 18. 288ld
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